
ffr .268. We Lwowie, Czwartek dnia 24. Listopada 1881. R o k  X X .
Wychodź* codziennie o godzinie 3. po 
pok*Sn*u z wyjątkiem niedziel t dni 

świątecznych.
Przedpłata wynosi:

im u flCOWĄ kwartalnie . . . .  4 *Ir. *0 oat,
miaaięoznie . . . .  1 B 50 »

Z przesyłkę pocztową:
mlgiiecsnio • . . . .  3 *łr — ,

w pańitwie aaatrjackim . . ® » »
— do P rts  i Rzeszy niemieckiej • ]

» Pranoji . . • I
x Belgji i gzwajoarji • - ( F® * wr.
s Włoch, Turcji i księstw JTaddn. j c O cnt.
■ Serbii

Numer pojedynczy

Przedpłatę 1 ogloizeala przyjmuję:
We Lwowie bióro administracji „Gazety Bar." 

plan Halicki — r-łacn W TTlanii Idoh. Ogłoszenia 
w Paryżu przyjmuje wyłącznie dla „Gaa. Naród." 
ajencja pana Adama, Rus Clćment, 4 Paris, Otto 
Maass w Wiednia, (Haasensteic et Vogler) nr. 10 
Walfischgasse. A. OppeH*. Stadt, Stcbenbastei 2. 
M. Dni es. I. Riemergasse 16 Radolf Hossę, 
Scilersl&tte Kr. Henr. hcha.lek, jen. ajencja 
centr. eksp. ogłoszeń, G. L., Daabe et Cmp. Woll- 
zeile 12., w Eombnrga pp. P.aasenstjin et Togler. 
Rrjrl.niB i et Frcadler w Warszawie Senat rska 22, 
W. Kukliński w Krakowie.

OGŁOSZENIA przyjmują kię za opłatą 6 ent od 
miejsca objętośoi jednego wiersza drobnym drukiem

w rnb!7 ce „Made*tane‘, SO ct. od wioraza.

H a n k a

i  R iitnni
w  p łW h ie m  w y d a n i a

Teodora Kulczyckiego
ces. kr. rade” rachah i docenta 

uniwersytetu 1 -owakiego,
do nabycia po 4  z ł r -  u wey 
albo w biurze dyrekcji galioyjskiej 
kasy Zaliczkowej , we Lwowie, Ry­

nek, 1. 17. 4078 2 -1 2

Osobapnłoda,
maie ca eię na go8r -<h jtwie i kr* " łe®- 

;v'żnie, pOszuknjB posady jako bona dJ ł. i H,. .onoadn lllh lftkO D&Uex■tarszyoh diieci do zarządu łub jako pan 
na służąca do Ro.ji lnl ikowiny. Po- - " • - —' ---------t— je. Bliższa wia-

Gaz. Nar." poiSiada oblubno ręL jwendaoje. 
domośó w Administraoił 
lit A L

Znpołnie świeży transport
ze zbiorą )881|tj2 r.

U P P r i e w y b o r n e j * ^ !
.S  U E Z“ sprowadzonejprzez

N a k ł a d e m  
A P T E K I  „ P O D  G W IA Z D Ą "

J P io tr a  M i h o l a s c h a  w e  J L w o w ie
wyszedł i jest do nabycia

W księgarni F .  I I .  R I C H T E R A  A l t e n l b e r g  w e L w o w ie

Kalendarz ścienny Błock
zawif Łj«, y opróaz kalendarium d ty z Mstorji Polskiej i anoney środ­
ków leczniczych apteki pod gwiazdą. Cena 60 ot. z po-elką poczt twą, 
tkanko CO ct., które naloty nadesłać przy zamówieniu najlepiej za porno- 
rą przekazn pocztowego. 3966 2—18

p € *
| A W ypożyczalnia książek polskich®

.  '  *  * ---------------------- T r i e j  jw K s ię g a rn i P o lsk ie j
w e  L w o w i e ,  1 4 , p l a c  H a l i c k i

udziela się za kaucjąAbonament we L* owe (io 4 temów)
2 złr. za opłatą miesięczną 60 i entów.

Abonament na prowincji (do 10 tomów) udziela się za kancją 
5 złr. ra cpłatą miesięczną 1 złr (Kcszta przesyłek ponoszą 
abontnei). 3964 2 — 4

Katalog kosztuje 30 ct. i k* idy abonent obowiązany takowy 
kupić.

Fortepian
7-oktawowy w dobrym stenie majstra 
Banacha; fortepian 6’/a oktanowy 
krótki i meble, są t  pow du odjazdu 
tanio do Eabycia.

TIHca Trybunalska nr. 1., na 01. 
piętrze nt prawo. 4090 1 — 8

WYROBY 8PE0YALNB.

PARFUMER

Z l e c e n i u  g i e t o w u t e *
Z'ec!nia na giełdę załatwiają się rychło, rzetelnie i szybko, 

za nader ir ernem pokryciem w 6793 3-?
K a n l o r z e  g i e ł d o w y m

we W itduin, IJ, Hohenstanfeugasse, 6 ,  v *-a-vis głównego urzędu telegr.

ERBATY
chińskiej

u lu ia n o w T C e  :
3922 1—V. Cena ta V, kilo
Nr. 1. T aessu  , żółtokwiato-

wa aromat................... ....  zł. 4.40
Nr. 2. J n n t o J e z a n ,  biało-

kwiatowa arom................. zł. 8.60
Nr. 3. N a n d s y n ,  ozai-na aro­

matyczna ........................zł 8 -
Nr. 4. H e u c b o u g  , ozarna

mało narkot.......................zł 2.60
Nr. 6. O e n g e ,  czarna amilijnazł. 1.80 
Nr. 6. W y a le w fe i i herbaty zł. i.20 
Nr. 7. Wyaicwki najlepszych

herbat . . zł. 1.60
K A W A

w najprzedniejszych rei , ajaoh 
najtan ie j W handlu

S t .  J lg a rM e w ic & a
we Lwowie, w Bynku l. 42.

M A R O N Y
Netto 4*/,o kl. duiycl r najl. gat. zł. 1.90

4*/,8 kl. średnich
P O W I D Ł A  

4*/,, kl. najlepszy gatunek
4*/i» Yl iw b io lt

S U w k l i n u o n e
4°/.0 k l wyborne

1.70

2 —

1.70
2.21
2,10

Ha zimę
w najw iększym  w yborze!

M a f t a n i k i  wełniane
białe i kolorowe 

od zł. 1.40, 1.80, 2, 2.60, 3 do 
zł. 4.6°.

SPODNIE wełniane
białe i kolorowe 

od zł. 2.40, 2.80,
3.20 do

V  /  \ ®

®  Skarpetki
P o ń c z o c h y

wełniane
w rajroimafszych odm ianach  

para od centów 63, 65, 75, 85 
zł J, 1.20, 1.60 do 1.80. 

Ceny najumlarkow&ńsze. 
Cenniki na żądanie franko

OV

O* .  . i i * '

6^* v“w .1 .

AKI WOLETTRS: 
ED. PIK

,YA

DE PARks 
A U D

««! fljOLFTTES DEMRIE

Ac6
Xa»°

I Mydło..
Isaencya dla 

j ohustek ...E II yiOLETTEłDE PARIt 
| W oda tuale*

....R U I YiOLETTEł DEPARIEI 
j Pomada . . .  .RUI VI0L£TTES UE PARtE j
| Ole ik RUI MCLETTEt DE PARHE
Puder ry io- i

w y  RUI yiOLETTEtUE PAR BE
Kosi j k  . .RUI VII ETTEIOE P 8HT 

87, BouUoard de Straibourg, 37

P R A R D Z I W E
PIGUŁKI HOIUSOM

Pa ARTHAUD MSULSN
najlepsze za środków ezye&czących l prae- 
c*y*scząjąeych krew we w leliM.*. sła­
bościach złego przym-otu, sfc ■' uliozaycŁ, 

[liszajach, wyrzntaeh skórnych i  zepsuciu 
■wi. 8624 19—?
bkrad główny w Piryia a p . '  rthand 

!X£or'*c, spteksria 30. ulica Lotis le 
; Grand we Lwowie skłau wyłączny w 
i ap.. y. S>zyiasuwzkie_ , obok Fryg dek.

Ksawery Rudkowski
b. baletmistrz teatrów warszaw­
skich rozpoczyna kurs najnow­

szych tańców salonowych, 
towai 'skieb i s o l o  popisowych, 
oraz _ u r s  g i m n a s t y k i ,  tak w 
domach ywatnycb, jak we wła. 
snem mieezMnin, w R y n k a  i. 1S.

I. piętro. 4107 P -? 
-ffłBawaaaiMmsganiiB

buych kaa kó moc .em gromadzeniu 
iól csce, rstręci i odbijaniu, boln

P o y  ę h .

,  4»/" kl. średnie
O r z e c h y

.  4%* kl. włoskie dnie »

.  4/io kl. B średnie n
4* i io kl. laik. wloi. dnie 9

K a l a f i o r y
2 sz- =  4 kl. z opakow. 9
8 - 4  »z. =  4 kl. * „

■ 1 S D A I T  
■ 4s/io kl. najl gatunes „

D a k t y l e  
4 kl. aleksandrjjokie m

M a r m o l a d a  m o r e l o w a  
a 8‘/s kil° Z }Pakcw. franco „
,  1 kilo * nitfran. .

i r i « ® * r o n a  
podług mołności 4 /10 kl. zł. 2 69 do 3.

Jeieli nie konweniuje towar, na/ad 
przyjmoją. . 42 0 2—15

C e n n ik i na fądanie pocztą wysyłam.

Tomasz Gnrowicz
B u d a p e s z t .

2.10
1.80
2.90

1.50
1.80

620

3.80

6.60
1.80

c e n a c h  n a j n  i l a r k o w s k s z
oprzedaję w 12t moją firmą zaopatrzonych okładach

IV  F  T  Ę
najprzedniejszej inkości n i e e k s p  . o d n j a c ą  w 4rh sortach, a mianowicie 

Kryształow ą nr. 0 . - Salonową nr. I,—białą  nr. II ,~  żółtawe gospel nr. aH
Kupującym n a r a z  wietrzą ilość nafty, począwszy już od 10 litrów opu* 

s z c z a m  z n a c z n y  t a b a t .  — Ktoby większej ilości n siebie przecncwywać nie 
chciał, otrzyma a,ygnaty, za którcmi kupioną naftą rząściowo w każdym moim 
.klepie odbierać może.

Nafty eksplodującej lubo znacznie tańszej, jako łatwo zapalntj a przeto n.e- 
bczi—cznej w moi.h składach nie trzymam.

Utrzymują tr i  „a składce i sprzeaiią po cenach najniższych najlepszej jakości: 
Świece ste.rynow e . parafinowe. — Oliwę do lam p i do" z «zyn. — 

Smarowidło powozowe i oleje naftowe konserwujące drzewo.—Mydło, kroch­
mal, sodę i t  rbkę do prania bielizn’  4018 3—r

Na pro incją wysytain wymienione towary za przekazem do każdej stacji ko 
lejowej po otrzymaniu zamówienia.

Giy ceny tych artykułów c z ę s t o  s i ę  z m i e n i a j ą ,  doręczę na żądanie do­
kładny Cennik z oznaczeniem ceny każdego artykułu na pewien zakres czasu

Piotr Miączyński,
w e  L w o w ie ,  S y k s t u s k a ,  4 7 .

2J233-,

L. 1098/pr.

Ogłoszenie konkursu
napisanie „Dziejów pancwan i Jana HI ‘.

E t o *  f c > o i i i  
1 ^ez wstrzykiwania

bez Lzarstw przeszkadzających trawie­
nia, tudziei be chorób naitępnyob t 
przerwań' .  trudnienia, wyleczą r  - 
dług zupełnie nowej metody, doświad 

ozonej w niezliozenyeb wypadkach 
npławy moezowe, 

tak świeżo powitało, jakoteż bardzo za- 
atarzałe, nUnralni*. g uutownie i f i , bkc

D r. IARTMAMN,
ozłonek lekarskiego Wydziału,

W Wiedniu Stadt, Habsburgerg nie lak 
di r-i-j, lecz Stadt, Seiicirgasse, Nr, i l 

Wyleczą tskże wyrzuty skói e, s -ę 
łenia, npławy u kobiet, bladaoz-ą. 
niepłodność, uciławy, 87 1

o n ła b łe m łe  męzkle, 
bez wy't]  tniaibez wypalai ia równie 
leczy nyflliai i  w rz o d y  w iz e Ł  
M e g o  r e d z ą j s  za pomocą kor-̂ s 
p.-udeucji Za dyikrepję ręczy, a na *ą 

i .  Ixv,»nie -J2L

Doniesienie o likwidacji.
„  W ilk i sakład w Anglii, popadłszy w 

chw ilew p  niew yptacalnoBc, p ow ierzył mi ja*® 
mefntmiieniłcowi dla p adstw a amakr.-węg. aprze 
i i i  tej trasat .

Sp rŁ®dawaJ pan za ja k p k a lw ie k  cenę par* 
tjam l O ii* ł»y* rn^ie n ajrych le j, pon iew ał zusj 
doje »ie u na* wirniki aktad tow arów , a pienie 
d iy  pilne petrzehiij my. 1

W moc pt/W ySizeje aleoenla polecam  na 
■tepnjęce zea ta w ieo ia  z prośba do P T . oz7telai< 
l i w .  a ie b y  ■ oferty, p e ie ja j£ o *j na r i e telne 
p edataw ie, ja k  dingo zap»* *taroey geckoiai)

d a e io w  atotew ych  n  srebra b rita a ia  % dozko 
nalem i oatraami. ^ .

$ w id elców  ae ira b ra  britania, k a td y  n jednej 
zatoki.

S prawda, ły ło k  io  arebra britaaia .
% najlejf. ł; ira i« J t ao arebra brltania.
$ deak. pedataw ek na nefca ze arebra b n tan ia .
1 f  7*10 a oclnicaka, p icpraniozka i  na wyktuwa^ae

%

Fabryka we W iedniu. III .  Erdbergerstrasse !i3—2'7

rs a f t o w e  l a m p y
tylko praktycznych «) gtemów, najstaranniejszego
wykonania. « t *  R .  D 1 T H A R A

skład fabryczny lamp we LWOYTIE 
przy placn Marja kim.

Znak fabrycziy. ____________
F « b - y k  w  ,V » rs '.i \vio. F i .  m a :  W » rs  .a w s s u  f a b i y a t  ią m p  

________R  D i  tm M ra. C h ło d n a  4 1 .

* L 
S I

Ht

Celem uczozenia przypadającej na rok 1883 dwóchsetletniej 
rocznicy wiekopomnej odsieczy Wiednia przez króla Jana Sc 
bieskiego, Radn stołecznego miasta Lwowa ogłasza na podsta 
wie uchwały % dnia 3. listopada b. r. niniejszem konkurs na 
napisanie dźie łr $ . t : Dżleje panowania króla Jana IF

~ l a s f t l a  “  a t  tę p n ją c e m i trunkam i :
1. , Ma byó napisane po polska, na podstawie

drukowanych i  rękopiśmiennych źródeł, sposobem tak pod wzglę­
dem krytyki jak i przedstawienia odpowiednim tegoczesnemu 
stanowisku umiejętności.

Nie pomijając z pomiędzy rzeczy ważnych i prawdziwie 
istotnych niczego, ma się ta  praca zalecać zwięzłą, treściwą i 
przejrzystą formą, tak iżby nie przekroczyła znacznie rozmiaru 
60 arkuszy zwykłego druku, stanowić mających dwa tomy tej 
średniej ob ętości

2. Termin do nadsyłania rękopisów na ręce prezydenta 
mi: sta Lwowa, oznacza się do dnia 12. wrześaia 1883, najda­
lej zaś do 31. grudnia tegoż roku. Na wypadek, gdyby dzieło 
to nie mogło do tego czasu być zupełnie ukońrzonem, będzie 
komisja oceniająca miała prawo przedłużyć ten termin wcdłng! 
włesnego nznania. Ściąga się to wszelako jedynie do takich 
prac, których przynajmniej pierwsza połowa, zupełnie wykoń 
'czona przed npływem roku 1883 nadesłaną zostanie i będzie 
się zalecała przymiotami, rokującemi możność nznania ich za 
zupełnie odpowiadające celowi.

3. Rękopisy powinny być 
dewizą, która powtórzyć się ma 
zawierającej w sobie nazwisko 
pobytu.

4. Nagrody konkursowe,

MariaceUskie Krople żołądkowe.
Sknfek Mariacelltkieh kropU w następujących przy­

padkach nic da tię prscwyir^ć przeć żaden tany środek, 
a mianowicie: 
cem 
leni,
nin eię pi ak i i Irobaj 
cię ślin w Uktach,
głowy (jeżeli od żołądka potuodzi), urczi żołądkowym, 
nieregularnym stolca i catv .Jier z, przełożeniu żołądka 
potrawami i napojami, robakach, cierpienia Da śledzionach 
i wwątrobie. 3181 10 16

O p la  d ś y c i a .  Marieoeltake krople oddziałują 
łagodnie na rozpaszczalność, mają bardzo nrzyjemny gorz­
kawy smak i używa cię ich naeaczo z rana a wieczór 
przed położeuiun eię spać, każdym razem jednę kawową 
łyżeczką (dzieciom wolno tylko jednę trzecią część dać n- 
iyć), i świeżą wodą albo winem zmieezanem c wodą zapić. 

Po nżycin dają te aławne krople całemn systemowi życia pewien rodzaj wzlotu, moo
siłę i żywość. — Należy jeszcze zwrócić uwagę, że przy eiągłem ożywaniu tych 
kropli w przeciąga dwóch do czterech tygodni, każda z powyżej wymienionych cho­
rób z: pełnie nrnniętą zostanie.

Roznmie aię samo przez się, że przy tern ostrą dyetę należy zachować.
O e a a  j e d n e j  f l a a z e c z k l  8 5  c t .

Główny akłsd dla Lwowa ! okoiicy w ap t Z. Rnckera we Lwowie ul. Skarbkowaka, 1. 7
S k ła d *  : Lwów w aptekach: P. Mikolaach, H. Blumenfeld; K. Krzyżanow­

ski, J. Piep : Biała w apt. Ericn Keler, ReicL^rta spadk.; Bochnia w apt. F. Reiss; 
K. F. PiUa, B łaiejow a i apt. Rożejowski; Brody w apt E. Liszka i w apt A. 
lulaadora; B rzeiany w apt. T. Haust gaj Brzesko w apt. W. Janoszek; B ad ia­
nów w apt. D. Jasieński; Dolina w a; t. H. Weiz-j Drohobycz w apt. H. B lumen- 
fedl; Grybów w apt Kn'czycki;8 Ja s ło  w apt. B. Palch; Jealerna w ap t J. Cze- 
j e r y c i ;  J  rd; lów- w ap t Edw. Baohner; E rakó w apt. F- Gralewski E Ra- 
dler, W. Redyk, A, Siedlecki, K. Wiśniewski; f t  Sobieraj<ki K Stockmar; Kole- 

' Knmarno w ap t Rechtenboig; K rynica w apt. H. Nitri-
Hielec w ap t Pawlikowski; Nowy-Sącz w apt. R.

. . .  Targ w ap t Karol Laur; Podkamleń w a p t S t
Koncewicz, Przem yśl w apt. L. Nahlik; Podgórze w apt. Skakalski; Radymno w
apt. A. Swiecho zfci; Rzeszów w a p t k. Kalinowski; Snlatyn w apt. T. Niem- 
czewski; Skole w apt. Lechowski; Sokołów w apt. A. Danczak; S tanisław ów  w 

apt. J. Macura, A. Aminy- icz i A. loilt -, Tarnów w apt. L. Chodacki, J. Reid , 
T; nopol w apt. Fr. Jamrogiewfcz; Tłnmacz w apt. W. Szankowski; W  r ę i  w apt. 
8. Krzywobłocki; Wojnica W. Nodzińi/ki; Załoścc w apt. Br. Małkowski; Zbaraż 
w apt. E. Kruh; Żywiec apt. E. Blumeuthal; Złoczów w apt. Fr. Pcttesch. 
Zakliczyn w ap t K. Kamieno. odaki; Ż»>ynia w apt. M. Bomanowsl Żnrawno 
w ap t J. Tomaszewski; 4 rosław w ap t W. Rohm i Wisłocki; Sambor w apt. J.
Alektiewisz; S try j w apt. Leon Gaitner. Milówka w apt. M. Qamai; Rozdół E.
Kornberger aptekarz. Krakowleo apt.. W. Komorowski; Kntty apt A Zagajew­
ski; Sokal a p t E. Wysoozański.

Główny skład przesyłki w aptece pod „Aniołem opiekuńczym" K a r o l a  
B r a d e g o  w Kromieryżu. 40’" 4—16

u ie r , t t .  i w u j a ,  a -  j i a i i o c u ,  n .  
nrii w apt. Sldoi, iez; K o n sn i 
Un; U piuk w apt J .  Foehs; Mi 
Jakubowski, W. Filiprk; Nowy-9

bezimienne, a tylko oznaczone 
i na kopercie zapieczętowanej, 
antora i stałe miejsce jego

Zupełnie nieprzemakalne
Meniftowr i głaszcze pniowa z łagaza

z czystej wełny styryjskiej, barwy naturalnej, rzzraczkowe lnb czarne.
Lekki płaszcz na słotę z -pozą zł. 7.— 

,  ,  polowanie „ 10.60
menżyko w 12._

Gruby meutykow z ciepłą
podszewką od zł. 16—22

Styryjska gnńfca lnb jupka ,  „ 10—18
, Zupełne ubranie męzkie ,  » 20—80 

nader nbic.ające od zł. 10—ŁO.

£ X X X X  X X X X X X X X  X X X X X 3 K X X X ^  k

- materji na meble, i ^
kobiercówSKŁAD FABRYCZNY

1 Mężks oha.hla »• irptra brltsni® 
1 Uu wsrssrks arebra britanla.
S ani

1 a , tace.

s .  ty te k  d siee iaayck  re  arebra  brU ssIa- 
a  lęaa< Lita k n b k i-n s  ja js .
4 p*aai r ła e a k l-ć e  aa a r tb ra  b rltan ls . 
4 yyesns ti p a 1 cukier.
1 . m a s a  p iaa rsn leak a  lab  eukrew uioakb.

J -Itko da herb a ty  n a jla p e lta e  n tu a k u .  
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Angielskiego składu fabrycznego 
we Wiedniu 3883 2—12

S . B  a u © r ,
Groaae Sp0.lgaaae 81 i 93.

A lb e r t  W o lff  &  S o łm e *
w e  W i e d n i a ,  1., B a u e r n m a r k t  6 ,  

N a j n o w s z e

M l  T W E n « D I E B L E
k o b i e r c e ,

zasłony, obrusy na stoły i kapy na łóżka. 
H t e l k i

prawdy, p e r s k o -smyrneóskieb kobierców.
W z u y  n a  ż ą d a n i e  f r a n c o ,  3744 8—?

Albert A olff & SShne,
w e  W I E D I I I I ,  I . , B a u e r n m a r k t , 6.
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pierwsza w ilości 3000, druga 
1500 złr. będą mogły być przyznane tylko pracom rzeczywistej 
naukowej wartości, z zupełnem wykluczeniem robót nieodpowie­
dnich, choćby te nawet były względnie najleps?e. Przytem za­
strzega tię możność, odpowiaduio do wyniku tego konkursu 
przysądzenia tylko samej pierwszej, albo tylko drugiej nagrody.
| 5. Komisję oceniającą składa ą następujący siedmiu : Dr.
Józef Sznjrki w Krakowie, dr. W. Kętrzyński we Lwowie, dr.
L. Kubala, dr. Anatol Lewicki, dr. Ksawery Liske, dr. A. M . 
łecki i dr. Tadeusz "Wojciechowski we Lwowie.

6. Rękopisy pozostają własnością autorów. Uwieńczeni na­
grodą autorowie przyjmują na się obowiązek, najdalej w ciągu
ro k u  jednego po przyznaniu uagrody ogłosić swe dzieła drusjem wienniej ____
(czego gdyby nie uczynili, Rada miejska wydać je będzie mogła każdem jedzeniu, 
na swoją korzyść) i złożą Radzie bezpłatnie po 50 egzemplarzy 

a lepszym papierze odbitych, ażeby je ona znacznie* jzym bi 
bhotekom publicznym i osobom znakomitym w darzelfmogła 
rozesiac©

Z Rady stołecznego 
dnia 8. list oda da

D a m s k i e  p a l t o t y  modne
Nieprzemakalne kapelusze z sukiennej guni1

m ęskie, damski© i dla dsiecl.
Wszystkie gatunki fabrycznej i -wieśniaczej gani, modne materje gnniowe a 

czystej -tej rtłuy styryjskiej sprsedaję na metry lnb c' starczam jako gotowa 
ubrania dowolnyoh rozmiarów najtaniej i za pobraniem pooztowem

J o h a n n  G i i n z b e r g ,
1068 2—? H a n d e l  s u k n a  w  G r a z n  (Styrja).

S A I N T  - R A P H A E L

Wino Saint-Kapnael ze znanych win jest najbogatsze w pierwiastki 
uzdrawiające, wzmacniąiące i toniczne. Przyjemne dla żoładka, sta- 
nowi nieomylny środek: pokrzepiający dla młodych kobiet, dzieci i osób 
w podeszłym wieku. Wybornego smaku, należy do rzędu win najzba- 

lenmej działających na zdrowie. — Doza zwyczajna : kieliszca po

4236 8 -3

miasta Lwowa 
1881 roku.

Dr. Michał Gnciński,
prezydent miasta.

OeLi.a  la butelka tego w ina je s t zaopatrzona w  stosowną 
etj fietę, a korek pokryty kapslą z napisem :

S p i -eda je  się we L w ow ie  w  aptekach P P .  M ikolascha. Krzyżanowskiego, 
w  cukierni u P . R otlendera i  w  m agazynach win.

: Cie Prop1® du ViudeSt-Rapnaei, a Valence (Dróme), France.
W handlu Stanisława Markiewicsajwe Lwowie.

TJ Cen. król. w jłłcz . uprzyw.

P U R I T A S

Mlekti odradzające wtosy
„PUBITAS1 ni j*r żadną farbą na włosy, tylko płynem do u/leks 

podobnym, który posiada ą endowną własnoćć, śe siwe włosy odmladula, 
to j«st wkrótce >u najdalej w i r Z.e c i ą g. u 1 4 dni im takową farbę 
praywrórić może, jaką początkowo miały 4168 2 12

FLjąka „Pnritas" koaztnj 2 guldeny (przy przesyłce 20 ot. z o,ia- 
sowanie; i jei. do nabycia za zaliozeniem )0 towem u prodaeentów
O T T O  F R A J S *  w ©  W ie d T n ia  M aridhilferstrasse N r. 38. 
Składy we Lwow'e: V apt Zygno. Ruckfer, Pio. ‘likolaach ; te Krakowie: 
Kenst. Wiśniewsk apt , pod ś w. Florianem, F. St( ckm ar apt., w Tarnopolu: 
w apt. Fr. Jbmrogibwiuza, Bermana Kabane apt; u Stryju: w apt. J. Zgór- 
ski i Leon Garlwr apt. pod węgierską koroną; te Stantsmiwoieie: w ep t u 
F. Stechera i llaoar1’! te Kołomyi: Ed itenael apt; te P rmemyilu: J. Ma-

arewskł aptekarz.
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(Zakłady zastawnicze. —  Konsorcjum dla bu­
dowy kolei Zadwórze-Brzeźany-Podhajce. — Zam­
knięcie granicy wschodniej dla transportów bydła.— 
Horoskop polityczny postawiony przez pownego dy­
plomatę austrjackiego. — Republika we Włoszech, 
Hiszpanii i Grecji. —  Skutkiem nowych nominacyj 
do przedl Izby panów i oderwania się klerykałów 
od klubu hohenwart< wskiego, prawica stała się za­
leżny od rządn. —  Niesmak między Czechami. — 
W yszydzenie ligi lewicy w W ęgrzech i Niemczech. 
—  Przyszłe węgierskie stypendja wojskowe. — 
Centraliści i hr. Kalnoky.)

W skutek uchwały sejmowej z d. 14. paź­
dziernika b. r., wzywającej rząd do zwrócenia 
bacznej uwagi na istniejące w kraju liczne p o 
k ą t n e  z a k ł a d y  z a s t a w n i c z e ,  celem wy- 
tępienia tej plagi ubogiej ludności, otrzymały 
władze polityczne, jak pisze Gaz. Lw., stosowne 
pouczenie i polecenie, aby „przez podwładne so­
bie organa śledziły za pokątnemi zakładami za 
stawniczemi i winnych bezzwłocznie pociągały do 
surowej odpowiedzialności." Dekret kancelarji 
nadwornej z d. 15. listopada 1845 stanowi, iż o- 
sobom prywatnym nie może być udzielone po 
Zwolenie na trudnienie się interesami zastawni- 
czemi sposobem zarobkowym. Ustawa przemysło­
wa nie zniosła tego zakazu, orzekając, że wypo 
życzanie na zastawy, „o ile prawnie jest dozwo­
lonym", należy do przemysłów koncesjonowanych. 
Na mocy ustawy z d. 14. czerwca 1868, utrzy­
mywanie pokątnego zakładu zastawniczego pod 
lega karze 5—200 złr., a nadto zakład taki ma 
być zamknięty.

W uzupełnieniu do wczorajszych wiadumośei
0 naradzie konsorcjum, zamierzającego budowę 
wicynalnej kolei z Zadwórza do Podhajec, doda­
jemy, że zebrani tak właściciele dóbr, jak i re­
prezentanci miast i miasteczek, przez którą ko­
lej ta przechodzić ma, podpisali deklarację bez­
płatnego ustąpienia gruntów pod kolej i dostar­
czenia piasku i kamienia— reprezentanci miast 
pod zastrzeżeniem, iż dworce ewentualnie będą 
stać na terytorjum tych miast. Do podanej wczo­
raj listy komitetn, mającego działać dalej w celu 
przeprowadzenia tej kolei, wybrano oprócz wy' 
mienionych wczoraj także ks. A l e k s a n d r a  
C z a r t o r y s k i e g o ,  a w razie, gdyby tenże 
wyboru me przyjął, ma zająć jego miejsce ks. 
Marceli Czartoryski lub p Kastory.

Sprostować musimy wiadomość wczorajszą, 
iż w naradach konsorcjum brał udział reprezen­
tant ministerstwa wojny. Burmistrza z Prze­
myślan, który pojawił się w mundurze oficer­
skim, wziął nasz korespondent za delegata mi­
nisterstwa wojny.

Wybrany komitet zebrał się wczoraj po po­
łudniu c godzinie czwartej i rozpoczął swą dzia­
łalność od subskrypcji na prace przygotowaw­
cze. Subskrybowano 3.000 zł. Uchwalono po­
tem podanie do ministerstwa o koncesję na tę 
kolej wicynalną. Dopiero gdy konsorcjum o- 
trzyma koncesję, przystąpi do traktowania o 
fiuanŁowanie i budowę kolei. Nie ulega wąt­
pliwości, że koncesja nie może być odmówioną. 
Zdaje nam się jednak, że ministerstwo postawi 
warunek, ażeby kolej ta wicynalna była dopro­
wadzona aż do Buczacza lub Manasterzysk, do 
kolei Transwersalnej. Wymaga tego nietylko do­
brze zrozumiany interes kolei Transwersalnej, ale
1 interes kraju.

Dowiadujemy się, że za przykładem konsor­
cjum kolei Zadwórze-Brzeżany-Podhajce mają i 
obywatele i reprezentanci miast i miasteczek z 
Tarnopolskiego i Czortkowskiego obwodu zje­
chać się w Tarnopolu i zawiązać konsorcjum do 
budowy wicynalnej kolei z Tarnopola do Husia- 
tyna lub innego punktu kolei Transwersalnej.

Minister handlu br. Pino, wydał następującą 
odezwę do zarządów kolei Południowej, Rndolfa 
i Dolnoaustijackich kolei państwowych, z powo­
du zbliżającego się terminu zamknięcia granic 
państwa dla przywozu bydła stepowego z Moł- 
dawy i Bessarabii:

„Jak wiadomo, z dniem 1. stycznia 1882 
nastąpi, na mocy ustawy o środkach zaradczych 
przeciwko zarazie bydła, zamknięcie granic pań­
stwa od strony Moskwy i Rumunii co do przy­
wozu i przewozu bydła. W skutek tego wypada 
przedsięwziąć wszelkie usiłowania, ażeby zapew 
nione zostało zaopatrzenie miasta Wiednia w 
mięso. Gdy więc przy odbytej na wiosnę 
wystawie bydła opasowego we Wiedniu oka­
zało się, iż austrje.ckie kraje alpejskie rozpo­
rządzają znaczną, ilością bydła opasowego ras 
doborowych, dlatego wzywam szan. zarząd, aże­
by wszeMemi możliwemi środkami starał się u- 
łatwić wysyłkę bydła opasowego do Wiednia, 
mianowicie przez jak najdalej posunięte zniżenie 
taryf przewozowych. Podobne wezwanie odcho­

dzi równocześnie i do innych zarządów przyle­
głych kolei żelaznych, zechce przeto szan. za­
rząd wejść z niemi w tym przedmiocie w poro­
zumienie. Najpóźniej do 24. listopada b. r. ocze­
kuję sprawozdania o środkach, wskutek niniej­
szego wezwania zarządzonych. Wiedeń 5. listo­
pada 1881. Minister handlu: Pino m. p.“

Rozporządzenie to przytaczamy w pełnej o- 
snowie, gdyż jest ono dla nas interesującem z 
dwóch względów. Najpierw treść jego dowodzi 
z jaką usilnością, z jaką gorliwą troskliwością 
stara się rząd o ułatwienia dla transportów by 
dła dla Wiednia, a powtóre, dla gospodarzy na­
szych znajduje się także wiele pouczającego w 
tern rozporządzenin...

W końcu pozwolimy sobie zrobić nwagę, iż 
bardzo byłoby pożądanem, gdyby namiestnictwo 
ogłosiło sprawozdanie o środkach, jakie bezwąt- 
pienia zarządzone zostały dla ochrony interesów 
galicyjskich hodowców bydła z powodu zbliżają­
cego się zamknięcia granicy dla przywozu si 
wego bydła stepowego, jako materjału opaso­
wego. Urywkowe wiadomości z rozpraw To­
warzystw gospodarczych nie wystarczają. Zam­
knięcie granicy dla bydła stepowego sprowadzić 
musi szczególniej we wschodniej części kraju 
bardzo doniosłą zmianę w całym systemie gospo­
darstwa rolnego, jest to więc sprawa w naszych 
stosunkach tak ważna, iż żadną miarą nie po­
winna załatwiana być metodą biurokratyczną 
Popularne wyjaśnienie właściwego celu, jakoteż 
skutków, jakie zamknięcie granicy wschodniej 
dla przywozu bydła dla Galicji w najbliższej 
przyszłości pociągnąć musi, byłoby teraz rów­
nież pożądane wielce.

A gdy już mowa o tym przedmiocie, to po­
zwolimy sobie jeszcze raz zainterpelować świe­
tny magistrat nasz, czy i jakie środki mają być 
przedsięwzięte, dla uchronienia ludności miasta 
Lwowa od drożyzny mięsa od Nowego roku?

W prasie zagranicznej wielką wrzawę wy­
wołała korespondencja wiedeńska, zamieszczona 
w jednym z ostatnich numerów dziennika angiel­
skiego Daily Telegraph. W korespondencji tej 
przytoczone są bowiem słowa jednego z dyplo­
matów austrjackich, rzucające dość oryginalne 
światło na obecną polityczną sytuację Europy. 
Toczyła się rozmowa o wpływie, jak wywrze 
na Europę formacja gabinetu Gambetty. Dyplo­
mata zabrał głos i rzucił od niechcenia pogląd 
następujący:

„Gambetta lepiej niż reszta Francuzów wie
0 tern co o nim myślą za granicą, więc też nie­
zawodnie ze wszelkich sposobności korzystać bę­
dzie, aby dać Europie jak najbardziej uspokaja­
jące zapewnienia co do swego politycznego pro­
gramu. Ale te zapewnienia będą miały dopóty 
tylko wartość, dopóki on będzie prezydentem 
gabinetu. Tymczasem wiadomą j st przecież rze­
czą i to rzeczą nieulegającą żadnej wątpliwości, 
że objął prezydjum w gabinecie po to jedy­
nie, aby utorować sobie drogę do posady prezy­
denta rzeczypospolitej. To też Gambetta w pa­
łacu Elizejskim (pałac prezydent, ministrów) zu­
pełnie co innego znaczy niż Gambetta na Quai 
d’Orsay (pałac prezydenta Izby). Dzisiaj, kiedy 
umiarkowani republikanie z niechęcią go popie­
rają, a żadnego czynnego udziału w jego rządzie 
brać nie chcą, Gambetta i jego gabinet stał się 
w oczach wszystkich konserwatywnych rządów 
Europy główną kwaterą całej europejskiej rewo­
lucyjnej armii. Przypuśćmy więc nawet, żr on 
zaniechał na razie myśli o wojnie odwetowej, — 
a przypuszczać to mamy nawet wszelkie ku te­
mu prawo — to przecież mimo to uznać mus - 
my, że jego stanowisko na czele Francji powin­
no budzić obawy we wszystkich monarchicznych 
rządach Europy. Wszak on, ile razy nadarzała 
mu się sposobność, oświadczał bądź publicznie, 
bądź iież prywatnie, że ma wrodzoną skłonność 
do prowadzenia republikańskiej propagandy. 
Wprawdzie jest on nadto biegłym człowiekiem 
w rzeczach politycznych, aby chciał prowadzić 
tę propagandę w Niemczech. Wie on także, że
1 w Austrji nie znajdzie pola dla rozwoju repu­
blikańskich idei. Ale w Europie istnieją trzy 
mocarstwa, które już stanęły nad brzegiem re 
wolucyjnej przepaści, a w których Gambetta i 
jego partyzanci mają większy wpływ, niż świa t 
pospolicie sądzi. Mam na myśli Włochy, Hiszpa­
nię i Grecję.

„Nic nie byłoby łatwiejszego jak proklamo­
wać republikę we Włoszech. Jedno kiwnięcie pal­
cem, jedno mot d’ordre dane z Paryża, wystarczy 
łoby aby wszystkie miasta włoskie ogłosiły, że 
pragną republikańskich rządów, a że taka rezo­
lucja znalazłaby większość w parlamencie wło­
skim, to przecież nie ulega żadnej wątpliwości. 
A wojsko? powiecie. — Wojsko włoskie stara­
łoby się jeno o utrzymanie porządu w kraju, ale 
nie wystąpiłoby w żadnym razie przeciw uchwale 
parlamentu.

„Zmiana formy rządu w Hisz^/auii nie n r  
głąby się odbyć bez krwi rozlewu, ale republi­
kańska partja jest już teraz tak silną i ty 
kraju, że nie ulega najmniejszej wątpliwości, iż 
w końcu odniosłaby zwycięztwo nad garstką mo­

narchistów. Okoliczność zaś ta, że teraźniejsza 
królowa Hiszpanii jest z uroczenia arcyksiężni- 
czką austrjacką, jest dostatecznym motywem do 
zrozumienia, iak dalece dwór austrjacki pełen 
jest troski o los panującej w Hiszpanii dynastji 
A los ten spoczywa poniekąd w ręku Gambetty.

„Co się zaś tyczy Grecji, to w niej monar­
chia wisi już na włosku, zwłaszcza, że od czasu 
gdy podczas ostatniej zawieruchy w sprawie gra­
nicznej greckiej, Grecja pomimo wszelkich za­
biegów nie mogła zdobyć sobie Epiru, popular­
ność króla Jerzego zeszła do zera Dawniej mnie­
mali Grecy, że ich król ma jakie wpływy w 
Europie, zwłaszcza na dworach monarchicznych. 
Dzisiaj zaś przekonali się. że osobiste jego zna­
czenie jest żadne, i przeto uważają go za rzecz 
zbytkowną a bezpożyteczną.

„Tym sposobem spodziewać się możemy 
wielce doniosłych wypadków, które podzielą 
Europę na dwa obozy, jeden monarchiczny a 
drugi republikański. Owoż formacja gabinetu 
Gambetty ma tę doniosłość, że zbliża tę chwilę, 
w której wspomniane wypadki mają się odegrać 
i w której Europa podzieli się na te dwa o- 
bozy."

Tak wygląda horoskop, postawiony Euro­
pie przez dyplomatę austrjackiego, horoskop, 
któremu można zarzucić pewną dozę przesady, 
ale któremu w gruncie rzeczy prawdy odmówić 
niepodobne,^ JJyć może, że nie tak prędko, jak 
on przew luje, nastąpią prorokowane przez nie­
go wypadki; być może, że jeszcze nie strupie- 
szały tak bezwzględnie podstawy tronowe mo- 
uarchij włoskiej, hiszpańskiej i greckiej, aby na 
jamo skinienie Gambetty miały wnet runąć; być 
także może, że i Gambetta nie zajmie się tak 
rączo propagandą republikańską, jak się marzy 
austrjackiemu dyplomacie 'W szak żywo mamy w 
pamięci sławne zdanie Gambetty, rzucone z try­
bu f Izby francuskiej, iż „Francja dzisiejsza nie 
>ędzie się trudniła eksportem idei." Ale mimo 
to nie ulega wątpliwości, iż republikańskim ideom 
sprzyjają wiatry, panując^ nad brzegami Śródzie­
mnego morza, i że jeże) przykład Francji znai- 
Lz lo  . Europie naśiadowników, to właśnie znaj­

dzie ich w tych trzech krajach, które wyliczył 
dyplomata austrjacki.

Dlatego też horoskop, postawiony przez nie­
go, zwrócił na się uwagę całej europejskiej pra­
sy, a półurzędowe dzienniki austrjackie skłonił 
do solennych oświadczeń, iż „słowa takie wyjść 
nie mogły z ust austrjs *kiego dyplomaty." Rzecz 
prosta : horoskop ten dorzucał pieprzu do owych 
niezręcznych enuncjacyj indrassego i Kallaya w 
delegacji węgierskiej i iawał do myślenia, że 
widocznie wszyscy anstrjaccy mężowie stanu 
mają nie najlepsze wyobrażenie o trwałości mo­
narchii we Włoszech i uważają podróż króla 
włoskiego nie za akcję polityczną międzynaro­
dowej doniosłości, ale za krok, podjęty jedynie 
w celach dynastycznych.

Ale co jest najoryginalniejszem to to, że 
podczas gdy Peter Lloyd sili się dzisiaj na do­
wody, iż losu dynastji Śabandzkiej nie należy je­
szcze wcale malować sobie tak czarno; równo­
cześnie Stara Presse, biorąc assumpt z wykry­
cia sprzysiężenia rewolucyjnego w Rzymie, wy­
wodzi, iż do Włoch można już śmiało zastoso­
wać znane zdanie Szekspira o Danii, i że w o- 
góle wobec prądu republikańskiego, który się 
fabrykuje nad SeKWaną i ztamtąd coraz silniej 
wieje ku Europib, bardzo jest zrozumiałem to na­
turalne z liżanie się "zajemne dworów monar­
chicznych i ten kierunek' i*ki obiera teraz ich 
polityka — kierunek, htóry ue da w ten spo­
sób określić, iż dwor; Jfe, składają do aktów swe 
dawne państwowe ryw ituacje, a stając ramię do 
ramienia podają solu i jtwzajem ręce, aby wspól- 
nemi siłami bronić się przeciw wspólnemu, ko­
smopolitycznemu nieprzyjacielowi. Słowem Stara 
Preese powiada innemi słowami to samo co dy­
plomata austrjacki; podczas gdy Pester Lloyd 
udaj i, e jego przepow iedniom nie wierzy.

To daremna — Austrja Austrjj pozostanie, 
uprzywilejowaną dziedziny rzeczy nieprawdopo­
dobnych Centralistyczne frakcje zlewają się 
„przedewszystkiem narazie" dla solidarnego wal­
czenia przeciw polityce Taaffego ale to zlanie 
odbywa się pod haniebną klęską, w tern polega­
jącą, że hasło niemiectwa czuły się zmuszonemi 
wymazać ze swego sztandaru. Niemal na minu­
tę w tejże samej chwili, najzaciętsi wrogi cen- 
tralistów, klerykały niemieccy rozbijają jedność 
prawicy, która właśnie politykę Taaffego popie­
ra, i r ędzy powodami swego czynu ten podno­
szą, że są Niemcami i nie chcą, aby ich poma­
wiano, że dla Słowian zaprzedają interesa nie­
mieckie !

Hr Taaffe samych prawie klerykałów za­
mianował do Izby panów, aby mieć większość w 
Izbie i aby nastąpiła harmonia parlamentarna 
między obiema Izbami — a na minutę prawie 
w tejże samej chwili klerykały rozbijając klub 
hobenwartowski i dobijając się prawa samodziel­
ności wobec rządu i klubów prawicy — naraża­
ją większość anticentralistyczną Izby posłów; i

co Taaffe połatał w Izbie panów, to oni w Izbie 
posłów ze szkodą rządu nadpruli!

Czyż można było lepiej się przysłużyć cen- 
t i  listom a gorzej Taaffemu ?... Czy można było 
haniebniej wywdzięczyć się Taaffemu za foryto- 
wanie zastępu klerykaluego w Izbie panów?... 
Na oko każdy musi powiedzieć, że nie można 
było — a jednak zdanie to może bardzo mylne. 
Nasz korespondent wiedeński podnosi, że kto 
wie czy hr. Taaffe nie umaczał rąk w secesji 
klerykałów. Jak się to ma rozumieć, korespon­
dent nie dodał. Ale godnem uwagi jest, co pi­
sze Stara Presse o nowych nominacjach do Izby 
panów: „Nominacje te jednogłośnie uważane są 
za wzmocnienie gabinetu w duchu konserwaty­
wnym. Prawica nie stała się wprawdzie w sku­
tek tych nominacyj absolutną panią w Izbie pa­
nów, ale odtąd rozstrzygać będzie stronnictwo 
śroukowe we wszystkich głosowaniach, tak, że 
rząd może z pewnością liczyć na przyjęcie w 
Izbie panów tych przedłożeń, których on jest 
patronem."

On — t. j. r i  ą d , czyli innemi słowy: 
p r a w i c a  I z b y  p o s ł ó w  teraz jeszcze bar­
dziej może zależną jest od łaski rządu niż do­
tychczas Dotychczas i rząd i prawica w jedna- 
kowem były położeniu wobec Izby panów — od­
tąd rząd jest panem w Izbie panów, a prawica 
od niego zależy. A zwróciwszy się do Izby po­
słów, tosamo i w niej spotykamy, skutkiem se­
cesji klerykałów z klubu hohenwartowskiego. 
Wobec trzech klubów solidarnych, dzierżących 
większość w Izbie posłów, był rząd zależnym— 

dzisiaj większość trzech klubów przepadła, i tyl­
ko wtedy znowu powróci, jeżeli czwarty klub do 
nich przystąpi, rząd zatem już od łaski tych 
trzech klubów nie zależy. Ten czwarty klub 
zapowiada wprawdzie, że zachowa dotychczaso­
wy solidarność z prawicą, że nadal sprzyjać bę­
dzie antonomii Oenhom i Polakom. Ale faktem 
jest, że teń nowy klub utworzył się jako klery- 
kalny, co się wręcz sprzeciwia zasadom resztj 
klubów prawicy, których członkowie co do spraw 
religii zupełnie są uwolnieni od obowiązku soli­
darnego głosowania; po drugie wywiesił sztan­
dar niemiectwa, który właśnie sztandarem klubu 
hohenwartowskiego nie je s t ; po trzecie żąda sa 
moistności wobec rządu, t. j. wyłącza się od so­
lidarności prawicy wobec rządu, czy to za, czy 
przeciw rządowi.

Tak więc Tnaffe stal' się niby panem w obu 
Izbach Rady państwa — dzięki owym „stronni­
ctwom środkowym" w obu Izbach. „Niby" pa 
nem — bo choć prawica nic bez niego zrobić 
nie może — ale też i on przecie niczego bez 
prawicy nie dokaże. Naturalnie, ztąd wyniknąć 
muszą targi, zatargi, kwasy — zupełna dezor­
ganizacja parlamentu, która musi przyspieszyć 
chwilę rozwiązał a Izby posłów. I to może jest 
uajlepszą stroną całej tej historii

Może tak n i e  j e s t  w istocie, jak to po­
wiedzieliśmy ; ale nikt też nie zaprzeczy, że tak 
m o ż e j e s t. Co zrobią klerykały z rym nie do 
pozazdroszczenia nabytkiem, że odgrywają rolę 
tego ciężarka, co szalę przechyla?... Z centrali­
stami iść razem, choćby w danych wypadkach — 
z wyjątkiem spraw podatkowych — na żaden 
sposób nie mogą, wszak głoszą, iż właśnie aby 
tern dosadniej módz wojować z centralistami, 
samoistny klub utworzyli. Bez pomocy prawicy 
w niczem się nie obejdą. A czego chcą? Kultur- 
kampfu nikt nie wytacza i nie wytoczy, niemie­
ctwa nikt nie gwałci. Uskarżają się klerykały, 
że zawsze się podporządkować musieli, nic nie 
osiągając — a to fałsz, o tyle przynajmniej, że 
jeżeli która z frakcyj prawicy co zdobyi i — 
to tylko klerykały. Przypomnijmy sobie tyi- 
ko historje z podatkiem gruntowym, domowym 
i t. p.

Nowe nominacje do Izby panów bardzo roz­
sierdziły Czechów. Na 200 niemal członków tej 
Izby mają tylko dwóch swoich, t. j. tylu co ży­
dzi, i to jeden z tych żydów, Kftnigswarter za­
mianowany został przez Taaffego, i głosuje z 
centralistami. Ale ci dw lordowie czescy ża­
dnej nie odgry wają roli politycznej w narodzie — 
ani Habietinek, który z katedry profesorskiej 
przeniósł się do fotelu ministra sprawiedliwości, 
ani tern mniej ks. Kalivoda. A przecież Czesi

tystą i konserwatywny kierunek w polityce we­
wnętrznej Austrji wzmocniony jeszcze został kon­
serwatywnym kierunkiem i wpolityce zewnętrznej. 
Tu -o nie ulega wątpliwoć -{ śe skoro w Berlinie 
prąd konserw tywny u góry coraz silniej się obja­
wia, to i w Wiedniu nie może przyjść do steru 
stronnictwo tak zwane liberalne, czyli centrali­
styczne. Dzienniki tego ostatniego stronnictwa 
pomimo iż tryumtują z połączenia się klubu li­
beralnego i postepc wego w jeden klub połączo­
nej lewicy, nie robią sobie jednak nadziei, aby 
obalić mogli gabinet Taaffego. Sami centra- 
liści przyznają, że jeszcze ze trzy lata gabinet 
ten utrzymać się zdoła Trochę otuchy wstąpiło 
w nich z pi czą.ku, gdy kleryka]ni Niemcy u- 
tworzyli osobny klub. Ale już dzisiaj tracą tę 
otuchę i przewidują, że to wcale nie osłabi wię­
kszości prawicy.

Ponieważ nie udało się Węgrom w delegj 
cjach wspólnych przeprowadzić swej myśli ntwo- 
rzenia we Węgrzech osobnych średnich i wyż­
szych zakładów wojskowych, co posłużyło bar­
dzo opozycji: postanowił rząd węgierski, jeszcze 
w tym roku wnieść do sejmu przedłożenie, któ- 
reby umożliwiło w istniejących już zakładąch 
wojskowych, do których pierwszeństwo mają we­
dług statutów synowie zasłużonych wojskowych 
bez żadnego względu na narodowość, utworzyć 
120 miejsj funduszowych dla młodzieży węgier­
skiej : 50 w wojskow jrch niższych realnych szko­
łach, 40 w wyższych a 30 w akademiach woj­
skowych, także i w marynarskiej. Koszt oblicro- 
no na 60.000 złr. rocznie.

iCorespc la&nsje Nar."
Warszawa d. 18. listopada.

tworzą czwartą część ludności Przedlitawii 
płacą więcej niż czwartą część podatków. „Ko­
niec końców, powiada Politik, musimy więcej 
wiary dawać c z y n o m  niż s ł o w o m  Taaffe; 
go — i z tą  okolicznością muszą się liczyć nasi 
posłowie."

Szkic ten położenia, jak się dzisiaj przed­
stawia, winniśmy wykończyć tern, że z prowin­
cji otrzymuje liga lewicy rezolucje za rezolucja- 
mi, potępiającemi, iż nie odważyła się w swojej 
nazwie wywiesić sztandaru niemiectwa. Pisma 
węgierskie, nawet i  ster Lloyd wyśmiewają ligę. 
a niemniej to czym i Kdlmsche Zlg.

Centraliści parli do zamianowania hr. Kai- 
nokiego ministrem spraw zagranicznych, z oba­
wy, aby ta  najważniejsza posada nie dostała lię 
jakiemu dyplomacie, należącemu do prawicy Gd'" 
zaś teraz istotnie hr. Kalnoky został ministrem 
spraw zagranicznych i pokazało się, i* naJ'zr ■ 
pełniej jest w porozumieniu z hrabią Taaiiem, za 
czyuają lamentować, iż Kalnoky jest konserwa-

Wszystkie w ogóle umysły jaśniej nieco pa­
trzące na ludzi, rzeczy i wypadki w Warszawie, 
są tego przekonania, iż dzieunikarstwo miejsco­
we zanadto często oddaje się sprawom teatru. 
Prawdą to jest; przyczyna tego leży ni mniej 
ni więcej jak tylko w dwóch następujących r 
czach: 1. że teatr jest jedynem u nas miejseeto, 
w którem można słyszeć świeższe polskie słowo; 
2. ża dzieunikarstwo uciśuione cenzurą, wysta­
wione na jej szykany, o sprawach politycznych 
kraju pisać wcale nie może. o artystycznych zaś 
tyle, ile mn się podoba, chociaż nie z znpełną 
także swobodą Pomimo to jednak, wszystko, 
śmiało rzec można, że nie jest znowu tak źle 
jakby się z pozoru zdawać mogło.

Pisze się to, co bywa niekiedy koniecznem. 
Do te,kich konieczności należała i należy spiawa 
dymisji p. Święckiej-Popiel. Gazeta Polska z po­
wodu niej wystąpiła z energiczną naganą dla 
dyrekcji, gorzej, bo z ryczałtowem potępieniem 
całej dotychczasowej jej działaluości. Czy Gazeta 
miała rację? wątpimy. Zdaje nam się bowiem, 
że w tern jej wystąpieniu grały rolę rozmaiti 
drobne namiętnostki byłych członków byłego ko­
mitetu teatralnego. Słusznie też powiedział Ku- 
rjer Codzienny w artykule wstępnym, że dyrek­
cja do dnia dzisiejszego wprowadziła na scenę 
kilkadziesiąt sztuk polskich oryginalnych i no­
wych, wzmocniła personal świeżemi siłami i zro­
biła to wszystko nieomal, co zrobić można było... 
o tyle, o ile, NB. Niewłaściwą więc rzeczą było 
postępowanie niektórych dzienników, potępiają­
cych niejako z zasady działalność dyrekcji, tern 
niewłaściwsze, że były komitet teatralny rekru­
tował się właśnie ze współpracowników pomie- 
nionych dzienników, którzy kierowani parcjalno- 
ścią, forytowali sztuki swoje i swoich, potępia­
jąc dyrekcję za wystawianie sztuk ludzi stoją­
cych zewuątrz nich. A z pewnością nie kiero­
wali się ci panowie tą zasadą, że jpóty z teatru 
nie należy być zadowolonym, póki z niego nie 
zostanie zdjętą skorupa biurokratyczno - moskie­
wska, tak krępują'18’) jak o tem swego czasu w 
listach do was pisałem, wszelki rozwój iście ar­
tystyczny. . . ,

Co do pąm Popiel-Swięckiej, to jeszcze m )- 
żna to nadmienić, że dyrekcja popełniła WłfflL, 
dając dymisję zdolnej aktorce, ale należy ró,wn*»- 
cześnie wspomnieć i o tem, że pani Popiel-Swią- 
cka mając się, jak wszyscy warszawscy aktor1-;, 
za półbogiuię, zanadto grymasiła, nie szk , ti 
więc, że ją nieco poskromiono. Śmieszną bo jebt 
pycha tutejszych wielkości teatralnych.

Zdaje im się, że są co najmniej geninsza>:A 
a co najwięcej jedynemi światłami narodu, pn* « 
które ten jeśli nie zbawionym, to przynajmniej 
odrodzonym zostanie. Pochodzi to ztąd, że dzien­
niki, z prosta i naturalnej konieczności, wypły­
wającej z wyżej wskazanych powodów, najczę­
ściej wspominają ich nazwiska. Wobec czege 
tym panom i paniom się widzi, iż są jedynym^ 
o których warto mówić. O sancta simplię\ta t 
Gdybyż oni ^edzieli, że jedynym rodzicem ich 
wielkości zaimprowizowanej jest cenzura, zaistsi 
spuściliby nieco z tonu. Pyszne bo afery wypra­
wia niekiedy ta cenzura. Wiecie np że w War­
szawie wychodzi pismo codzienne w moskiewskie

Rozmaitości paryzkie.
(Bo korespondentów a szczególniej korespondentek 
z Paryża. —  Odczyty urządzone przez tow arzy­

stwo dawnych uczniów szkoły Batiniolskiej),

Pewnego razu w wolnej chwili od zajęć, po­
szedłem odwiedzić jedną z zacnych rodzin pol­
skich i dostrzegłem dość gniewne usposobienie 
gospodyni domu; nie mogłem sobie tego wytłó- 
maczyć, zwłaszcza, że znana mi jest uprzejmość 
tej zacnej pani i patijotki. Sądziłem, że może 
wydarzył się jaki kłopot domowy i zapytałem o 
zdrowie i powodzenie całej rodziny, a dowie­
dziawszy się, że wszystko idzie po dawnemu, 
przewidywałem więc, że moje przyjście było nie 
w porę i zamyślałem o wycofaniu się. Wtem pa­
ni domu zapytała mnie, czy nie mam jakich sto­
sunków z dziennikami polskiemi? Dlaczego? za­
pytałem. Należałoby, mówiła dalej nie bez obu­
rzenia, zwrócić uwagę, że niektórzy korespon­
denci, a szczególniej korespondentki, wzięły so­
bie za zadanie szerzyć zgorszenie w kraju opi­
sując z upodobaniem najdrobniejsze szczegóły po­
pełnianych zbrodni w Paryżu, rzecz bardzo szko­
dliwy Arąjąca wpływ na społeczeństwo pol­
skie, w którem chociaż zdarzają się zbrodnie, 
przynajmniej nie w tak strasznych i przerażają­
cych okolicznościach. Mam dziecko, dla którego 
rozrywki zaprenumerowałam pismo illostrowane 
wychodzące w Warszawie i byłam zmuszoną je­
den numer ukryć, aby moje dziecię nie czytało 
najdrobniejszych szczegółów zbrodni popełnioną]

przez 15-letniego chłopaka, wyjętych żywcem z 
Petit-Journal.

Podzielam najzupełniej tej pani oburzenie, bo 
mojem zdaniem, obowiązkiem korespondentów jest 
śledzić i szukać tego, co może przynieść korzyść, 
a nie zgorszenie naszemu społeczeństwa. Jednak 
są ludzie, którzy poczytują jako ( -nak^ patrjo- 
tyzmu wydobywać najohydniejsze brudy społe­
czeństwa za granicą, aby tym sposobem wyka­
zać wyższość naszego społeczeństwa. Tu się 
sprawdza twierdzenie, że nierozważny przyjaciel, 
jest niebezpieczniejszy od otwartego nieprzyja­
ciela. Czy godzi się uczyć złego, dlatego, aby 
wykazać, że go n nas nie ma? Od pewnego cza­
su namnożyło się korespondentów i koresponden­
tek, szczególniej do dzienników warszawskich, a 
nie mając swobody poglądów politycznych, szu- 
kają skandalów, zamiast czytać poważne pisma 
i przeglądy naukowe, czerpią wiadomości z Ga- 
zette des Trxbunaux, Figaro, Petite Presse i wie­
lu podobnych.

Zwracamy uwagę redakcji dzienników kra­
jowych, że ich szczytne posłannictwo wymaga, 
aby szerzyć i upowszechniać wszystko co dobre 

pożyteczne, a korespondentom, a szczególniej 
fartuszkowym, przypominamy, że mogłyby wyna- 
leść coś lepszego do roboty, niż opisy skandalów 
i zbrodni, które zasmucają nasze cnotliwe matki.

Towarzystwo dawnych uczniów szkoły Ba­
tiniolskiej coraz bardziej rozszerza swe poży­
teczne działanie, a jak nieraz wspominałem, pełni 
zaszczytnie posłannictwo obznajmiania cudzo­
ziemców z literatura, nauką i sztuką polską, a 
ostatnie ich sprawozdanie streszcza wszystko czem

g liOE* narodu polskiego poszczycić może. Z 
prawdziwą pn sobą a piśniemy, ie Towarzy­

stwo dawnych uczniów szkoły Batiniolskiej co­
raz bardziej wzmaga się; liczba członków do­
chodzi do 285, a oprócz tego zaproszono 32 
członków honorowych, wybranych przez głosr 
wanie. Spotykamy między wybranymi Kraszew­
skiego, Lenartowicza, Chodźkiewicza, Duchiń- 
skich, Gałęzowskich, Mazurkiewicza, Pluciń­
skiego , ks. R. Wilczyńskiego, Reitzenheima, 
Sienkiewicza, Rusteykę, panie Godebską i Na- 
tanson i innych. Pan Sienkiewicz Wiktor, czło­
nek honorowy, wyzuaczył 250 fr. na poparcie 
dzieła Towarzystwa, jak również wyznaczył 500 
fr. za napisanie studjum nad komisją edukacyjną, 
która urządziła szkoły cywilne i program nauk 
w Polsce. Nie możemy długo zatrzymywać się 
nad wćwnętrzną ekonomią Towarzystwa, która 
się przedstawia w warunkach pomyślnych i 
świadczy o czynnej zabiegliwości zarządu To­
warzystwa, którego członkami wybrani zostali 
na rok bieżący: Emil Bojanowski kasjer, 70rue 
Boursault, Józef Piliński sekretarz, syn najsła­
wniejszego kaligrafa, 15 Rue Mayet, Bolesław 
Wilczyński, Passage de la Ferme st. Lazare. 
Redaktorami sprawozdania wyznaczeni: Juliusz 
Jasiewicz, czynny i zabiegiiwy, a dziś kończący 
kursa lekarskie, Alfred Kowalski, Teodor Szret* 
ter i Bronisław Kozakiewicz. Po zmianie da­
wnej redakcji widzimy, że przybywają nowe 
siły. Towarzystwo nrządza także odczyty i ob­
chody rocznic pierwszorzędnych wieszczów na­
rodowych i znakomitych pisarzy. Obchody te 
mają zwykle cechę czysto literacką, bo statuta 
potwierdzone przez rząd, nie pozwalają wkra­
czać w dziedzinę polityczną.

W d. 31. marca obchodzono roczni % śmier­
ci Juliusza Słowackiego Przewodniczył Jfiygnmnt 
Miłkowski (Jeż). W przemówieniu swem wyka*

zał er’ prawdziwej narodowej poezji i znaczenie 
w niej Słowackiego, którego w początkach nie- 
zrozu niano i przyjęto obojętnie, a dopiero pó­
źniej odgadniono jej ducha i cel. Następnie Gasz- 
towt, ten niezmordowany badacz naszego poety, 
uczynił dokładny wykład Lilii Wenedy, z której 
czytał wiele ustępów, następnie swój przekład 
na język polski z Werchlickiego, poety czeskie­
go, wiersza do Słowackiego, który, wyznać należy, 
jest znakomity. Żałuję, że brak miejsca nie po- 
z ala mi go przytoczyć.

P. Żmigrodzki deklamował znakomicie, jak­
by odgadywał natchuienie poety, wiersz „Wacław 
Rzewuski" Słowackiego. B. Pluciński wiersz 
„Grób Agamemnona." Prawdziwą niespodziankę 
sprawił p. Paweł Nagórski, mały, młodziutki ale 
pełen życia i natchnienia, odczytał swego utwo­
ru wiersz po francusku La m it de Węgrów (Noc 
pod Węgrowem) Duch młodego poety staje na 
równinach Węgrowa, kreśli obraz bohaterski ko­
synierów polskich, których tylko geniusz Słowac­
kiego mógłby godnie opiewać, a wskazując na 
zdobyte armaty, prawie bezbronną dłonią wale­
cznych, pola pokryte śniegiem i trapami bohate­
rów, w oła: „oto nasze Termopile I" Wiersz ten, 
jak poprzednie prace, obiecuje wiele na przy­
szłość, a chociaż p. Nagórski pisze po francuz- 
kn, ale zato myśl i serce są polskie,

P. Mieczysław Kuzakiewicz miał d. 5. iaj'a 
odczyt o Aleksandrze Fredrze. Rzecz dokładnie 
znana w kraju, dlatego się nad tym przedmio­
tem nie zatrzymuję. Po tym odczycie p. W. 
Gasztowt deklamował wiersz po francuzkn pełen 
uczuć i wzniosłego patriotyzmu, lost to ntwór 
panny M. Obalskiej. Jaz nieraz powtarzałem, że 
P G “wto^t jest niezmordowanym propagatoren

idei polskiej na ziemi franenzkiej. Oprócz Mlkv 
poematów Słowackiego, przygotowuje przekłli * 
„Pana Tadeusza" na franenzki język, a ile razy 
słuchałem z uprzejmości autora czytania niektó­
rych ustępów, nie mogę wyjść z podziwienia nad 
tą dziwną łatwością przeistaczania mowy i my­
śli polskiej na francuzkie. Nie dosyć na tem, w 
sprawozdaniu spotykamy ustępy „Trenów" J. Ko­
chanowskiego, tłumaczonych przez niego na język 
francuzki. Znów w Towarzystwie literackiem 
międzynarodowem ten sam p. Gasztowt miał od­
czyt o poezji polskiej XIX. wieka. W. Chodi 
kiewicz, J. I. Kraszewski, W. Mickiewicz i 
członkami tegoż Towarzystwa i objaśniają ondz 
ziemców o stanie literatury polskiej. Tego r 
dzaju prace i zabiegi naszych literatów przyno 
szą chlubę imieniowi polskiemu, świadczą o ży 
wotności naszego narodu, dlatego choć pobieżnie 
i późno podaję do wiadomości a czytelników Ga 
zety, której Towarzystwo dawnej sskoły batignol? 
skiej składa podziękowanie gą chętne 1 uozcjwe 
poparcie,

Na zakończenie dodam, że dnia 27. paździer­
nika p. Żmigrodzki miał odczyt o Bogdanie Za­
leskim, na który zebrały się wszystkie znako­
mitości literackie przebywające w Paryża. To* 
warzystwo miało zamiar uroczyście obchodzić ju­
bileusz zgrzybiałego wieszcza, ale skromny i re­
ligijnie pokorny starzec nie przyjął tej propozy­
cji. Przewodniczył znany wam badącz histoiji 
słowiańskiej i moskiewskiej, szanowny Kijowia- 
nin Duchiński, Pan Żmigrodzki rzuefl najpierw 
pogląd na powszechną poegję, i podzielił ją  na 
dwa zjawiska: lądową i dworską. Homer był lu­
dowy poeci za cesarzów rzymskich dworscy, śre­
dnich wieków poezje ludowe, późniejsze, s i f e -  
gólnie XVIL wieku były dworski? ita.



języku, zatytułować©: Warszawski] Bm ewnik. 
Pismo to jest organem jenerał - gubernatora, a 
więc półurzędowem, dla tego to zawsze na jego 
czele jako redaktor stoi jakaś bardzo Mahoń?,- 
dieżna figura. Obecnie jest nią kniaź Golicyn, 
jenerał dymisjonowany.

Taki redaktor jest sobie sam z zasady cen­
zorem faktycznie... ale ponieważ z a k o n  wyma­
ga aby w Warszawie każda gazeta miała cen­
zora, więc pro forma Golicyncwi takiego na 
własne jego przedstawienie dodają, i jeśli cenzor
podobny co przemaże, to Golicyn ma prawo dra-' ‘krajem, jako namiestnik, jenerał Rodicz, powsze-f   w J J . l / . t l  r\'__• _ ____  A .ł ,  I „___   + A T\A(1 P7.9 fi 1*A7-

w interesie własnym. A Dalmacja zaczęła teraz 
znowu zwracać na siebie uwagę całej Europy.

Kraj górzysty, nadmorski, w wyjątkowem 
istniejący położeniu, zamieszkały przez lud dziel­
ny, pracowity, Ubogi lecz miłujący wolność nad 
wszystko w świecie, liczący pół miliona osób 
słowiańskiego plemienia, zasługuje ze wszech 
miar bliżej być poznanym. Świeże zaś zdarzenia 
zbyt są ważne aby je można pominąć milcze­
niem.

Trzeba wiedzieć że do tej pory rządził tyiri

koaać na swoją odpowiedzialność. Obecnie cen 
zorem jest niejaki Czestilin, kancelarskij czy no- 
wnik w kancelarji jenerał-gubernatora.

Ten pan w komitecie cenzury nie zasiada, 
jest jednak do niej „zacziślen." Ó coś na Goli- 
cyna zły, począł mr od kilku tygodni nielitości- 
wie wszystko mazać, po 600 wierszy nieraz w 
jednym numerze. Golicynowi zabrakło cywilnej 
odwagi drukować rzeczy mazalne, na własną 
odpowiedzialność, skarży się więc pod nieobe 
cność Albedyńskiego na Czestilina przed jego 
zwierzchnikiem. Nic to nie pomaga, bo Podgo- 
rodaikow zwierzchnik boi się ganić swego pod­
władnego cenzora: Prosi go więc, aby nie robił 
Golicynowi przykrości, na o ten odpowiada, /e 
inaczej nie może postępować. I Golicyn umyśl 
nie wybrany do redagowani* półurzędowego or 
ganu, mający pełnomocnictwo po temu, mimo 

szystkiego jest skrępowanym przez cenzora, 
małego czynownika, z którym sobie raay dać nie 
może. Któż jest te: Czestilin < Jest nieprawnym 
synem jenerała tego nazwiska i kobiet Polki 
ludu, wychowany w katolicyzmie, adoptowany 
przez ojca, dziś perekińczyk! Jak się te stosuu- 
ki koma podobają?! Każdy przyznać musi, że 
sytnacja Golicyna i Warsr. Dniewn. co najmniej 
jest wysoko komiczną! Jak tu może istnieć dzien­
nikarstwo w podobnych stosunkach ?

Przechodząc do innych wiadomości, napom­
knąć muszę, że sprawa ks. Wyrzykowskiego i 
Jana Frankowskiego została oddaną sądom zwy­
czajnym. Do badania obwinionych wydelegowano 
sędziego śledczego do szczególnych poruczeń 
przy proKUratorze % arszawskiego sądu okręgo­
wego nazwiskiem bzb rngera. loskal to przy­
zwoity i gładki. O ile się zdaje, rząd pojmu­
jąc niewłaściwość prześladowania religijnego, u- 
myślnie tak sprawę pokierował, aby obwinieni 
zostali od odpowiedzialności uwolnieni! Jest zu 
pełnie prawdopodobnej, że sąd obu oskarżonych 
uniewinni!

Byłby to pierwszy przvkład ze strony Mo­
skali w Polsce postąpienia prawnego i sprawie­
dliwego 1 Czy jednakże w czemkolwiek to zdoła 
w sposób dodatni wpłynąć na losy uui ? wąt­
pimy. W każdym razie w Petersburgu się nara­
dzają nad tem, co z całą sprawą robić. Siedzi 
tam w tej chwili Leoncjusi biskup szyzmatycki 
warszawski, siedzi i Moskwin, gubernator siedle­
cki Kler szyzmatycki w dyecezji chełm tiej bę­
dzie z pewnością bronił swego stanowiska, bo 
jest ono wyjątkowo wygodną sinekurą

Jnż dziś ci ladzie w wychodzącym w War­
szawie w drukarni soborn sz^zmatyckiego tak 
zwanym »Chołmsko• Warszawskim Eparchialnym 
Wiestniku" napadają namiętnie ne unię Brzeską 
niesłychane wygadując herezje historyczne, któ­
re nb. są ni tyle naiwni że sami zbijają, przy- 
taczanem. in ixtenso dokumentami historycz-
nemi. .

Niemogę na zakończenie nienadmiemć o ma­
jącej nastąpić w Moskwie jak wiecie gruntownej 
reformie administracyjnej, która o ile mi się 
zdaje, będzie na papierze, po za liczni " i za- 
strzerzeniami, wyglądać pięknie, ale w praktyce, 
w obec swych zastrzeżeń okropnie, jak wszystko 
co carat stworzy, a więc w dalszym ciągu bę­
dzie tolerować czynowniczy i nieczy nowniezy 
rozbój, tak jak to zawsze ma miejsce u nas. 
Wiecie już o owym Łuszczewskim, który rozbi­
jał na Podlasiu-, ledwie złapany w łel sobie wy­
palił, aż oto szajka opryszków napada folwark 
Józefin pod Mińskiem w Stanisławowskiem, sta­
cza formalną bójkę z gospodarzem na broń pal 
ną i rabuje dwór przez 2 godziny.

Okropność! W jakim kraju żyjemy! Gdzie 
policja na Podlasiu? Czy po to istnieje, aby zdzie­
rać, gnieść i krwawić sobie pięści, znęcają® się 
nad Indem wiejskim ? !

chnie łubiany i szanowany. On to podczas roz 
ruchów w Dalmacji 18(39 roku umiał łagodnością 
i tak+em uśmierzyć powstańców; potem rzeczy­
wiście wiele też zdziałał dobrego. Wówczas wi­
downią największych zaburzeń była B o k a Ko- 
t o r s k a ,  zwana przez Włochów „Bocche di 
Cattaro“, słynna nadzwyczajnemi ] ięknościami 
natury i wsławiona przez okolicznych mieszkań­
ców, strzegących pilnie swojej niepodległości. Je­
nerał Rodicz, licząi na swoją umiejętność postę­
powania z ludźmi i opierając się na raportach 
naczelnika kotorskiego powiatu Budisawljewicza, 
spodziewał się że mu łatwo pójdzie porozumienie 
się z ludem. Znalazł jednak opór jakiego nie 
przewidywał. Dla poznania charakteru Dalmatów 
zarówno jak dla ocenienia cechy rządów jenera­
ła Rodicza posłużą następujące szczegóły.

Rodicz już wtedy był dość otyłym. W Zada- 
rze rozmawiał sam z przywódzcami powstańców; 
naczelnikom guiu przypominał swoje dobrodziej­
stwa. „Ja ciągli) myślę o was“ -  rzekł do zgro­
madzonych. i den z nich uśmiechną'' się. „Czego 
się śmiejesz ?“ zapytał. — „Jenerał tak ciągle 
myśli o nas — odpowiedział góral — i tak się
0 nas troszczy że aż chudnie z ka>dym dniem. “

Namiestnik lznał za rzecz najwłaściwszą po- 
k r , 1 milczeniem to szyderstwo. Przychodzi tu na 
mysi wyborna anegdota, którą dla porównania 
warto przytoczyć. Jenerał moskiewski Stogow 
(sławny niegdyś dyrektor kancelarji gubernatora 
Bibikowa, później naczelnik bandy złodziejów ky- 
ni w powiecie I  tyczowskim), za usługi oddane 
rządowi otrzymał w Lubelskiem starostwo na je­
dnym z zagrabionych polakom majątków. Nie 
był on złym panem dla podwładnych mu wło­
ścian; spodziewał się więc że umiał ich przywiąj 
zać do siebie. Podczas powstania wezwawszy 
wieśniaków do dwóru, zapytał ich : „Gdyby tez 
przyszli nieprzyjaciele., powstańcy., rozumiecie?
1 chcieli mnie pochwycić; czybyście mnie broni 
li? ‘ — Chłopi milczeli. — „Czemuż nie odpo­
wiadacie ?“ — Wtedy jeden ze śmielszych zło- 
ś wie uśmiechając się i drapiąc się w głowę, 
odrzekł: „E ! proszę jasnego pana jednorała; 
czyby to jasny jednorał wtedy czekał?11

Dyplomatycznie więc objawili swoje uczucia,
Dalmatyńcy szczerzej postępowali z Rodi- 

czein- W tymże czasie przybył on do Kotaru i 
w jednej z sąsie łnich zbuntowanych wiosek, pod 
drzewem rozmawiał z góralami, czyniąc im wszel­
kie przyrzeczenia i zapewniając że im nic złego 
się nie stanie, byleby się uspokoili i wrócili do 
posłuszeństwa — „Nie wierzę tobie“ — rzekł 
jeden z przewódzców. — „Czemu f  ‘ — „Bo 
masz wiele na piersiach orderów, które ci Te-

Z Dalmacji w połowie Novembra.
(—w—i) Piszę umyślnie z łacińskiego: N< 

yembra; bo w języku horwatskim, według dal- 
matyńslaego narzecza, listopad znaczy paździer­
nik czyli Oktober.

Może list ten nie prędko dóju-U, do was, 
zanim dostanie się okrętami z pomiędzy wysp 
słowiańskich, pośród nadzwyczajnych burz, które 
tej jesieni więcej niż kiedykolwiek nawiedzają 
Adrjatyk, wśród okropnej «bory“ (północno- 
wschodniego wiatru), najstraszniejszego ze wszyst­
kich dla południowej Słowńńszczyzny. Zaczynam 
go na okręcie; a nie wiem czy skończę. To tyl­
ko pewne że pragnę udzielić wam niektórych 
wiadomości nierównie dokładniejszych i godniej­
szych wiary, niżeli zawarte w korespondencjach 
(najczęściej improwizowanych za redakcyjnym 
stołem) niektórych dzienników cudzoziemskich, 
nie znających wcale kraju tego, albo sądzących 
jego mieszkańców z jednostronnego stanowiska,

riJueś

źuiej granice zamknięto, straż obostrzono; ale 
już wtedy, gdy było ta późno! . *

Jen. Rodicz pojechał z Zadaru do Kotaru. 
Tym razem usiłowania jego okazały się tam 
bezskutecznemi. Należy głównie mieć to na wzglę­
dzie, iż najzawziętszymi przeciwnikami rządu 
austrjackiego i poboru są mieszkańcy Kotarskiej 
Boki, którzy prawie wszyscy są wyznania grec­
kiego, według wschodniego obrządku. Gdy przy 
był Rodicz, zjawili się do laudwery wszyscy ka­
tolicy; nie chcieli zaś przyjść mieszkańcy Kry- 
woszy, Ubli, Ledenic i Orahowacza. Są to ci sa­
mi, co opierali się najwięcej w r. 1869. Rodicz 
używał różnych środków łagodności, wzywał do 
posłuszeństwa. Za całą odpowiedź Krywoszanie 
w noc poprzedzającą pobór, napadli uzbrojeni na 
wijzienia sądu w Risano i uwolnili więźniów.

Jenerał był wtedy na statku wojennym „An- 
dreas Hofer", mając na swoje rozkazy siłę zbroj­
ną. Nie chciał jej jednak użyć.

Dnia 5. nowembra dowiedział się, że na ró­
wninie Dragalj znajduje się już siedmiuset uzbro­
jonych powstańców. Na drugi dzień wj słał z Ri- 
saro biskupa greckiego obrządku Petrauowicza 
do Krywoszy, poleciwszy mu użycie ostatnich u- 
siłowań dla uspokojenia mieszkańców. Napróżno! 
Trzystu uzbrojonych powstańców przybyło z żą­
daniem, aby biskup wrócił do Risano, n.e mie­
szając się do spraw, które do niego nie należą. 
Przerażenie w całej okolicy doszło do najwyż­
szego stopnia. Katolicy tłumnie zebrali się do 
Kotaru. Zapowiedziano, że wprędce ogłoszą stan 
oblężenia w powstańczych powiatach Dalmacji. 
Wezwano wojskowe posiłki. Zaczęto śeiągac ze­
wsząd żandarraskie ouuziały, piechotę i artyle- 
rję z Tryestu, a najwięcej z prowincyj słowiań­
skich. Bratnia krew miała się polać. Dnia 9. no­
wembra jenerał Rodicz powrócił do Zadaru i po­
dał się do dymisji.

Na jego miejsce wyznaczony został jenerał 
Jowanowicz, który brał udział w uśmierzenia 
powstania 1869 roku, i ranny był w bitwie pod 
Ledenicami.

Oddziały powstańcze zaczęły się zwiększać. 
Głównymi dowódzcami są: Stojan Kowacewicz, 
pop Ilja Matanowicz, i Michto Samardicz, koło 
Mori na. Organizatorem powstania jest naczelnik 
z 1869 r. wojewoda czarnogórski S o c z i c a .  
Broń mają powstańce z Grabowy, na wschód od 
Raguzy (Dubrownika) i Trzebini, ra,d granicą 
Hercegowiny i Cza rnogóry. Wreszcie „dostarcza­
ją broni ich opiekano*

Jeżeli jenerał Jowanowicz nie będzie postę­
pował łagodnie z powstańcami a z wyrozumiałością, 
nastąpi zbrojny wybuch w południowej Dalmacji, 
zacznie się bój gerylasowski w górach niedostę­
pnych, składających olbrzymią naturalną twier­
dzę, a może... w Hercegowinie i w całej połu­
dniowej Słov ianszczyźnie!

W Austrji do tej wojny przyczynią się ci, 
którzy są nieprzyjaciółmi ministra Taaffego, i ci, 
którzy podszczuwąją rząd do użycia gwałto­
wnych środków. Ale tu pierwotnei przyczyny 
powstania trzeba szukać gdzieindziej.

Nie ulega wątpliwości, że jawnie rząd mo­
skiewski bynajmniej nie wywiera wpływów te­
raz na południową Słowiańszczyznę. Lecz nie­

wielkie wstrząśnienia w narodzie wywołują 
wielkich poetów. Tu stanowi przykład Polska. 
Po krótkiem skreślen iu  życia p. Zaleskiego 
mówca zapatrnje się na jego poezje ze stanow i 
ska religijnego, filozoficznego, ukraińskiego i mi­
łosnego. Mówca prawdziwy geniusz P®ety d0" 
strzegą tylko w mniejszych poematach. Nie wszy­
stkie części były należycie osądzone, szczególnie 
dział filozoficzny, na którego poparcie przytoczo­
ny Epilog do Rusałek bynajmniej nie odpowia­
da. Zato dział ukraiński był znakomity, opisy 
obrazowe znamionują, że mówca widział i uko­
chał Ukrainę, szkoda tylko, że nie dał więcej 
szczegółów z życia kozaków, nic nie wspomni*
0 siczy, o czajkach, a deklamowane ustępy, jak 
„Lach serdeczny — Ura bo Ura“, o kKonasze- 
wiczu— Luli luli", „Synu wojewody" itd. wy ?oł?Ł 

-ogólne zadowolenie. Zato krytyka polski idealnej
1 bankructwa XIX. wieku nie zyskały zupełne­
go uznania. Przy końcu p. W. Gasztowt podzię­
kował mówcy za tak zajmujący wykład, ale sta­
nął w obronie XIX. wieku, wykazując, że on nie 
jest takim bankrutem pod względem religijnym, 
wojskowym, sztuk i umiejęti sci, jak szanowny 
mówca przedstawił i wskazał na obi a wy dneha 
polskiego w każdej gałęzi umiejętności.

Paryż d. 19. listopada.

Zaklikowiak.

isco (N emiec) podarował." — Na to jenerał"-«»lpj pewną jest rzeczą, iż wpływy jego są tem 
Rodicz odpowiedział : „Lepiej że ja mam te or- —
dery, niżeliby miał je nosić wasz nieprzyjaciel."

Łatwo przewidzieć jakby postąpił każdy z 
moskiewskich w*elkorządzców i jenerałów w ta­
kim razie. „Pałor.! ‘ byłoby pierwszą odpowie­
dzią na takie zuchwalstwo.

Tych parę rysów daje wyobrażenie o duchu 
Dalmatyńców Spojrzawszy na ich wyniosłe obli­
cza, na atletyczną budowę^na żelazny organizm  
ciała, przyzwyczajonego do trudór przechodzą­
cych wszelkie pojęcie, do abnegacji, zahartowa­
nego wyjątkowym klimatem i ciągłym ruchem w 
górach, — zwróciwszy szczególną uwagę na ich 
zamiłowanie odwiecznych obyczajów, stroju, oj 
czystej mowy i swobody, choćby przy najwięk- 
szem bóstwie, możi a zrozumieć, do czego są 
zdolni. Lecz lepiej niżeli powyższe anegdoty cha­
rakteryzuje Da*_ .tyńców przyjęty przez nich sy­
stem postępowania, ich polityczny program.

Walkę 1809 r. zakończył pokój : warty w 
Knezlaczu. Dzisiejsze zaburzenia powstały, jak 
wiadomo, z powodu nakazanego przez rząd po­
boru do landwery. Zaczęły się najprzód rokowa­
nia pokojowe z tymi, którzy się poborowi sprze­
ciwiali. Mieszkańcy Krywoczy, Poboczy, Braicza 
i Mainy, na początku października r. b. przez 
swoich delegowanych, przydstawili rządowi na­
stępujące warunki, pod jakiemi zgodzą się na 
wstąpienie do wojska:

1) Zachowanie strój j  narodowego żołnierzom;
2) język komendy ma być serbski; 3) c-fieerow 3 
powinni być mianowani z pomiędzy miejscowych 
mieszkańców; 4) zapewnienie, iż landwera bę­
dzie tylko użytą dla obrony Dalmacji a me zo­
stanie nigdy wyprowadzoną poza granice kraju ;
5) uzbrojenie ma być z broni narodowej złożone;
6) żaden żołnierz nie jest obowiązanym mieszkać 
w koszarach; 7) pra* zostawania przez lat dwa 
za granicą, nie będąc z powrotem uwazanjni za 
dezertera; 8) mieszkańcy niektórych powiatów 
(Boki Kotarstuy) obowiązują się wstąpić do woj­
ska, ale tylko w swoich powiatach, a żądać bę­
dą żołdu i żywności przez czas ćwiczeń wojsko­
wych, które nie powinny trwać dłużej jak czte 
ry tygodnie.

Tacy są owi „wilde Bergbewohner, Bandi- 
ten, rauhe, freiheitsstolze Rauber" i tym podo- 
bnemi przezwiskami obsypani Dalmatyńcy przez 
cywilizowanych, światowjch, łagodnych, gład­
kich, liberalnych redaktorów niemieckiego dzien- 
dkarstwa, nawet „demokratycznych" organów, 
uradzających n ieub łaganą energię, t .  j .  innei_i

słowy, użycie okrntnych środków. Szczęściem, 
rząd nie usłuchał tych polityków.

Trudno byłe zgodzić się na. wszystkie przez 
Dalmatyńców podane warunki Jednak jen Ro­
dicz, znając ich upor, uczynił w porozumienia 
z wyfcs2 i władzą niektóre ustępstwa, a umiejąc 
na wzburzone umysły użyć dobre czynnego wpły­
wu zdołał W niektórych powiatach tego kraju 
S r S w Ł  pobór do skutku R o f a  jest 1 - 
wiem plemiennie z nimi spokrewniony szczerze 
kocha ziomków swoich i nawzajem jest przez 
nich kochanym. Ale z tym nowym porządlaem 
rzeczy Dalmatyńcy oswoić się nie mogą. Gdy 
byłem teraz w Zadarze, zostałem zdziwiony wido­
kiem nieznanego mi munduru, który mając cechę 
zwykłego uniformu austijackiego, odznaczał się 
mnóstwem niezwykłych ozdób, guziczków, sznu­
reczków, naszywek, świecidełek i zbliżał się do 
narodowego strojn jakby Morlaków albo Dalmatyu- 
ców z okolic Sinia albo Szybeniku. — „VJ0 *° za 
mnndur ?“ — spytałem żołnierza. Spojrzał na 
mnie i na ujiform swój żołnierz z wyrazem wi­
docznej złości, na wpół z szyderstwem gorzkiem 
pomieszanej: — „A to ta landwera!“ odpowie­
dział.

Najgorzej poszła branka w okolicach Kota­
ra. Tam opór doszedł do powstania, a zaczął się 
powszechną dezercją popisowych. Czarnogóra o- 
tworzyła granice dezerterom. Młodzież z tam­
tych stron skryła się w górach Montenegro, Pó-

sLasznicjsze, bo tajemne, pokątnaj podziemne. 
Wydaje ua to miliony. Przekupuje cudzoziem­
skich i różnych dziennikarzy... itp.

Rząii moskiewski potrafił już podzielić na 
dwa, jeili nie całkiem nieprzyjazne, to zawistne 
obozy wszystkich potomków południowych Słn 
wian. Jedni pragną odrębnej, dawnej, wielkiej 
Serbi i nazywają ńę „Srbami": Iruuzy, skro­
mniejsi, ma^za tyime o słowiańskiej federacji, 
życzyliby sobie spokcju, byleby zapewnioną im 
była autonomia w każdej prowincji; a z chęcią 
połączyliby się z Serbami w jednym powsze­
chnym słowiańskim związku. Ci wszyscy nazy­
wają siebie „Hrwatami". Do tych należą także 
Dal maci. Ale dnmna Serbia dąży skrycie do he­
gemonii nad całą południową Słowiańszczyzną, 
choćby w dalekiej przyszłości. Fanatyzm religij­
ny, to jest nienawiść chrześeiańska przychodzi 
tu w pomoc zaślepionym stronnictwom. Czarno- 
górcy chylą się kn Serbom z powodu jedności 
wyznania. A rząd moskiewski z tego rozdwoje­
nia korzysta.

Wyrazami dwóch stronnictw są czasopism?
Z tych niektóre są bez wątpienia wspierane 
przez Moskali, jak jp- w Belgradzie Nigawi 
btnost, organ Risticza i metropolity serbskiego, 
jak dziennik rządowy Srbskie Nowiny itp.

Zabawną jest -zeczą czytać niemieckie, fran­
cuskie, włoskie dz.enniki nie mające najmniej­
szego pojęcia o intrygą 'i rządu moskiewskiego, 
nie znające słowiańskich języków, nie mające 
żadnego wyobrażenia o stani., o ukształceniu, o 
duchu południowej Słowiańszczyzny, a cieszące 
siebie i czytelLików swoich „powszechnym poko­
jem !"... Tymczasem rząd moskiewski pracuje 
tajemnie^ nad tem, aby najprzód poróżnić z sobą 
wszystkich potomków Słowian : Czechów, Pola­
ków, Serbów, Horw&tów, aby doprowadzić nad 
Sawą i w górach Welebitu do rozlewu bratniej 
krwi, a potem... przy zdarzonej sposobności ude 
rzyć na Austrję pod jakimkolwiek pozorem !.. 
zamącić wodę w całej Europie !

W procesach francuskich weszło w przysło­
wie : Cherches la femme! Gdzie tylko jaka sło­
wiańska wrzawa wojenna, śmiało powiedzieć mo­
żna : Cherchez Ufaikow /. . cherchez Aksakow !... 
cherchez le M>scov.ite! Ci T&tarzy słowiańskiej 
krwi nie żałują!

syj, w ich ustroju: mają one prawie wszystkie 
jjdną wspólną cechę, mianowicie, że przy orga- 
nizacji fl^ch zgromadzeń przyznano szerokie miej­
sce stanowi obywatelskiemu, wyznaczono zaś o 
ile możności najszczuplejsze dla.. biurokracji.

Ten fakt z pozoru niewiele mówiący jest je­
dnak nader wymowny, jeżeli cofniemy się myślą 
w niedaleką przeszłość. W przeszłości tej widzi­
my cały szereg instytucyj powstających tak sa­
mo doraźnie jak dzisiejsze komisje i mających 
nawet to samo nieraz zadanie — ale złożonych 
po największej części z urzędników i mających 
charakter czysto biurowy, najczęściej przycze­
pionych do którego z ministerjów. Upływają ty­
godnie, za tygodniami miesiące, lata, dziesiątki 
lat nawet i w ciągu tego okresu czasu namno­
żywszy korespondencyj, poczyniwszy kłopotu i 
wydatków komisja albo snem sprawiedliwego 
zasnęła, albo nie przyszła do żadnych, ostate­
cznych wywodów — dobrze jeszcze jeżeli zdołała 
zebrać jaki taki materjał do opracowywanej przez 
siebie kwestji, jest naprzykład komisja utworzo­
na w r. 1858 czy 1859 przy ministerjum spraw 
wewnętrznych do tych samych spraw, które dziś 
poruczone zostały nowej komisji zasiadającej pod 
przewoduictwem sekretarza stanu Kochanowa.

Każda też niemal z dzisiejszych komisyj 
staje się spadkobierczynią jakiegoś materjału, 
najczęściej bezładnego, a przekazanego przez in­
stytucję biurokratyczną, zdolną tylko do bezo 
wocnego mnożenia kęrespoMleneji, a stającą w 
niemocy i osłupieniu- ilekroć przyjdzie objąć 
kwestję szeroko, zejść do jej istotnych podstaw i 
dojść do ostatecznych konklnzyj.

Wyznać należy, że istotnie jest coś dławią­
cego w tym nieubłaganym formalizmie, który 
najdrobniejszą kwestję, najmniejszy interes tak 
potrafi obmotać, tak utrndnić i nwikłać, że a- 
nioł wyszedłby z cierpliwości. A jaki chaos, 
jaka włóczęga od instancji do instancji, od biurka 
do biurka, od okienka do okienka, wie każdy z 
nas, bo każdy miał z tem styczność ; każdy m i­
sia} sobie nieraz zadać pytanie, czy to wszystko 
nie na utrapienie raczej ludzkie się wyłoniło, 
aniżeli na pomoc lnb opiekę.

Nic właściwszego jak to, że Moskwa pra­
gnie uprościć gmatwaninę biurową i „kaucela- 
ryzm", który przeniknął wszystkie gałęzie ad­
ministracji aż do zarządów wojskowych, bo nie 
skarzoaoż się ostatnemi czasy na te tysiące nu 
merów korespondencji skarbowej całktem zbyte­
cznej i jałowej ? W tym kiernnku bardzo, wiele 
może też zdziałać komisja, mająca przekształcić 
dzisiejsze zarządy miejscowe gubernialne, powia­
towe itd. Jak wielkich uproszczeń w zarządach 
tych kraj oczekuje, dość przypomnieć, że według 
obliczenia jednego z dz,enników, prosty włościa­
nin ma do czynienia z czterdziestoma najro*ma- 
itszemi władzami, które się nim opiekają. Jaka 
ztąd gmatwanina, jaka nadewszystko strata cza­
su dla człowieka z pracy rąk żyjącego, nie tiu- 
dno pojąć. To też wszystkie dzienniki z zadowo­
leniem powitały nowonarodzoną komisję, w któ­
rej mocy jest zaprowadzić ład i porządek w tym 
chaosie. Wszystkie życzą powodzenia jej pracom 
wszystkie oczekują znakomitych uproszczeń i u- 
sunięcia tysiącznych kancelaryjnych formalności, 
które dziś m  prosta dokuczają, prześladują, gnę 
bią tzłowii k& w najzwyklejszych codziennych 
stosunkach. Nie należy też wątpić, że życzenia 
te zostaną ziszczone: udział elementu obywatel­
skiego, dobrze obeznanego z niedogodnościami 
obecnego stanu rzeczy, stanowi poważną rękoj­
mię, że rym razem prace komisji nie będą się 
ciągnęły przez lat dziesiątki, i że rezultaty jej 
oapowiodzą ogólnym oczekiwaniom.

i i iw iL
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Do Wieku piszą z Petersburga: Ile 
rozlicznych a nowych komisyj zasiada obecnie w 
Petersburgu. Wyższa komisja wojskowa, komi­
sja wodczana, przesiedleńcza komisja poprawy 
i ulepszenia pracy narodowej, komisja do spraw 
administracyjnych sarządów miejscowych, guber 
nialnych, powiatowych oraz instytucyj miejskich, 
wiejskich i włościańskich, komisja do sprawj 
czynszowników, komisja do sprawy polepszenia 
bytu Kirgizów, komisja teatralna, komisja kole- 
,owa, komisja żydowska... aż głowa pękał Że 
dział iność tych wszystkich instytucyj jest wa­
żna, bardzo ważna, — o tem ani na chwilę wąt­
pić nie można. Te wszystkie obrady, wnioski, 
sprawozdania, i referaty, to materjał do prz; 
szłych przepisów, których znaczenie zrozumiemy 
dotykalnie, gdy przejdą w ciało i krew spo­
łeczną. Bo an wątpić dziś można, że taki o- 
brót przyjmą w praktyce te poglądy i propoz; - 
cje, które w kilkunastu zgromadzeniach wygła­
szane są teraz codziennie przez ludzi powoła­
nych do radzenia nad niektóremi żywotnemi 
kwestjami chwili obecnej.

Rezultat ten zawdzięczać należy przede- 
wszystkiem dokładnemu zrozumieniu przyjętych 
obowiązków przez naczelników tych zgromadzeń, 
a może też przyczyna jego jeszcze głębiej leży. 
Jedno spostrzeżenie nasunąć się mnsi każdemu, 
gdy rozejrzy się w charakterze i składzie komi-

pizysięgłych rozprawie W asyla i Fedora Demczy* 
szynów, włościan z pod Kamionki, za pobicie przy­
rodniego brata Iwana DemczyBzyna w dnia! 30. Li­
pca b. r., w skntek którego to pobicia Iwan Dem- 
czyszyn, mając złamaną rękę i pięć żeber w kilka 
dni życia dokonał — na karę ciężkiego więzienia, 
a to Wasyla na 4 lata, Fedora na 3 lata. Spór, 
który dał powód do bójki między braćmi, wszczął 
•Mę o prawe, posiadania i nźytkowania grnntów bę­
dących wspólną własnością Demczyszynów. Obaj 
skazani są jeszcze bardzo młodymi Indżmi.

t  Kornel Kawecki, właściciel realności, obywa­
tel m. Lwowa i zcany w naszem mieście, gdzi* od 
a.wndziestn kilka la t dawał lekcje tańców, zmarł d. 
22. listopada w 63 rokn życia swego.

* I U nas n e zaszkodziłoby. Dzienniki w ar­
szawskie donoszą, że słnźba policyjna otrzymała 
polecenie rewizji we wszystkich warstatr.ch rze­
mieślniczych, a celem tej rewizji je s t przekonanie 
się: czy terminatorzy w tychże zakładach posiadają 
wygodne warnnki bytn, a mianowicie, czy pożywie­
nie ich jest dość zdrowe i dostateczne , czy mają 
odzież odpowiedną do nadchodzącej pory z mowej, 
czy miejsca ich pomieszczenia, sypialnie itp. znajdu.- 
ją  się w warunkach sanitarnych, czy nie są oni o- 
barczeni zbyt ciężką pracą, czy nie znajdują się w 
fabrykach i warstatach szkodliwe dla zdrowia 
uczniów substancje itp. Nakoniec, czy terminatorzy 
posyłani są regnlam ie przez majstrów do niedziel­
nych szkół rzemieślniczych. Czyby u nas binro 
przemysłowe magistratn w połączenia z komisją sa­
nitarną nie mogło przedsięwziąć czegoś podobnego, 
byleby uczciwie i sumiennie?

* Ostrzeżenie. List zastawny Towarzystwa ga­
licyjskiego ziemskiego z daty Lwów I. lipca 1878 
numer 309 serja 1. na 10.000 zł. w. a. z kupo­
nem 1. stycznia 1^82 płatnym opiewający, został 
dnia 19. bieżącego miesiąca w Kołomyi nieprawym 
sposobem z mego posiadania usuniętym. Ostrzegam 
przed nabyciem lnb zmienianiem, gdyż kroki sądo­
we poczyniłem. Bolenłiw Bobrzański, oficjał tele­
gra fn w Kołomyi.

* Mianowania. Prezydjnm kraj. dyrekcji skarbn 
zamianowało inspektora t i podatkowymi koncepistów 
skarbowych : Emila Hochleitnera, Alfreda Zoffala i 
■ lojzego Reichera, zaś koncypistami skarbowymi 
praktykantów konceptowych : Antoniego Jnchmankę 
i W łoazimieiza Dorożewskiego, tndzież rach. ofi­
cjała Alojzego Souneweuda. — Prezydjnm krajowej 
dyrekcji skarbowej we Lwowie zamianowało adjnnk- 
tów podatkowych: Aleksandra Baczyńskiego, Ed­
munda Ludkiewicza, Franciszka Wirsieha i Filipa 
Sołtykiewicza kontrolorami podatkowymi w X klasie 
rangi, zaś praktykantów podatkowych: Władysława 
Jezierskiego, Bronisława Kikiewicza, Andrzeja So- 
rokowski go, Mikołaja Forystyuę, Ludwika Żeli­
chowskiego, Teofila Lisienieckiego, Antoniego To- 
polnickiego, Marcina Matuszkę, Józefa Chmurę i A- 
brahama Leona Axera stałymi, zaś praktykanta 
Konstantego Orzechowskiego, tndzież kalknlantów 
rachn ikowych: Juliana Połoszynowicza, Gnstawa 
H erberta i Teodora M aramoroszt prowizorycznymi 
adjunktami podatkowym w XI klasie, rangi.

* Ju tro: Św. Emilii, św. Jana  od K. — Joa- 
na Mył.

* Wiadomości policyjne z Jnia 22go b. m.:
Skradziono : Pani P. Z. z pom. 1. 62 ul. Łycza­
kowska wełnianą suknię ze stanikiem koloru gro­
chowego i buciki damskie. _

Straż poi. przyaresztowała niebezpiecznego zło­
dzieja Kazimierza Daćka umykającego z czterema 
flaszkami wina szampańskiego, a »<*aa Monar to wi­
cza, Jana  Czerneckiego i Ewę Wojdyło na innych 
kradzieżach.

—  Dolina, 2 . listopada. IJ.<n dr. W itoszyńsk1, 
lefearz miej ki prostuje wiadomość z Doliny podaną 
w nr. 253 z duia 6. listopada o otrncin pewnej 
osoby — że „przy sądowej obdukcji skonstatowano 
tę samą cbor. bę jako przyczynę śmierci, na którą 
ta  osobistość była lecz ną, i jak  na karcie pośmier­
tnej je s t nwiJocznione ; to jest wewnęurzuy krwio- 
tok żołądkowy w skutek nieżytu przewlekłego. 
Otrncle zatem nie nastąpiło jak  koresp. twierdzi 
pewnym płynem, którego sprzedaż jest powszechnie 
dozwoloną. (Spirytusem.)"

Z tego też powodu npadają wszelkie inne wnio­
ski z tego wypadku wysante i oparte jak  zwykle 
na mał >mia8tecz!EOW  ̂ch ploteczkach, przycism mn- 
simy dodać, że ws-.elkie oględziny pośmiertne by­
wają jak  najsumienniej wykonywa e przez lek*-za 
miejskiego, który na tem stanowisku od la t 18 jest 
czynnym i kilkakrotne otrzyma! nznanie, najwyższe 
zaś od gminy, która nadała mu obywatelstwo ho­
norowe.

—  50000 złr. dotacji dla wdowy po jenerale 
Ucbacjnszn ma zażądać od Rady państwa wspólny 
minister wojny.

—  Śmiertelność w  Mekce z przyczyny dżamy 
wzmogła się do 500 osób d tien n ie , dlaczego też 
parowce nie będą jnż ztamtąd pielgrzymów za­
bierać.

—  Barbarzyństwo. Do Cape Coast Castle, na 
zachoa iem wybrzeżn Afryki, nadeszła wiadomość, 
że król Aszantów kazał 200 dziewcząt wymordo­
wać, aby ich krwią rozrobić wapno do naprawy 
królewskiej siedziby swojej. W ogólności ma ten 
król szezególne upodobanie w mordowaniu lodzi. 
Spodziewać się wypada, że rząd angielski, pod któ­
rego su remacją król Aszantów pozostaje, ostate­
cznie temu barbarzyństwa kres położy.

Następstwa policzka. Syn nadwornego ku­
charza króla wlrtemberskiego, zaufany w stanowi- 
s< o swojego ojca, pozwalał sobie używać konnej 
przejażdżki po parku królewskim. Kiedy w. och­
mistrz stanowczo mu tego zabronił, pomścił się na 
nim zaaplikowaniem siarczystego policzka. Skazano 
go za to na rok więzienia.

—  Opilstwo W Petersburgu. Wedłng statysty­
cznych wykazów sprzedano w Retersbnrgn w 1877 
rokn 2,344.000 wiader wódki i 4,144 300 wiader 
piw:, (wiadro 12'3 litrów) z czego przypada na gło­
wę każdego mieszkańca 3 wiadra wódki a 5 i pół 
w. piwa. Policja za to zebrała z brnkn 47.000 pi­
janych, a po szpitalach było mnóstwo chorych na 
zatracie organizmu alkoholem.

—  Austrjaccy poddani w  Konstantynopolu. Z 
powodn spisn ludności w grndnin r. 1880 okazało 
się rzeczą ważną pozbierać daty o austrjackieh pod­
danych bawiących za granicą. W tym cela polecono 
poselstwom i konsnlatom, aby zebrały daty o pod­
danych anstrjackich bawiących stale za granicą. 
Niestety nsiłowania te natrafiły na silne przeszkody, 
a w niektórych państwach n. p. w Stanach Zjedno- 
ctonych okazały się nie do przeprowadzenia. Najle­
piej poszło jeszcze w kiajach pod berłem tnreckiem, 
gdzie konsnlowie austrjaccy mają większą władzę, 
niż gdzieindziej i gdzie obcym poddanym wiele z a ­
leży na wykazaniu swojej należności do państw 
ucywilizowanych. W skntek tego centralna komisja 
statystyczna otrzymała dokładne i zajmuj ^ e  daty 
o poddanych anstrjackich w Konstantynopola. Po- 
dłng tego sprawozdania, w stolicy cesarstwa oto- 
mańskiego znajduje się 3198 anstrjackich podda­
nych (1922 mężczyzn i 1276 kobiet), z których

Term om etr wskazuje w południe 4 stopnie 
c iepła; z rana piękna pogoda, późiiej pochmurno i 
zapowiedź słoty, W tych dniach w okolicach Wiednia 
trw ała piękna pogoda, widziano motyle przebudzo­
ne tchnie: i :m jakby  olmłodzonej przyrody.

* Posiedzenie Rady miejsHej odbędzie się ju ­
tro we czwaitek dnia 24. Jistopada b. r. o g o ­
dzinie 6. w ieczorem .

* Franciszek Liszt, z Rzymu otrzymujemy list 
piywat-iy, z a c i e r a j ą c y  smutną wiadomość, że F ran ­
ciszek L iszt dogorywa

* Zarząd lwowskiego chóru męskiego zapra­
sza swych członków na próbę przedkoncertową wy­
jątkowo na piątek.

* Z galic. To w a rz. muzycznego. Ogólne zgro ­
madzenie członków Towarzystwa odbędzie się w 
niedzielę 4. grndnia br. o godzinie 5. popołndnin 
w sali Towarzystwa, przedtem sejmowej. Porządek 
dzienny: 1. Sprawozdanie z czynności Wydziałn.
2, Sprawozdanie rewidentów. 3. W ybór czterech 
członków Wydziału. 4. Wybór rewidentów 5. Uchwa­
lenie bnlżetn na rok 1881,8i. 6. Wnioski człon­
ków. Wstęp do sali dozwolonym będzie tylko za 
okazaniem karty  legitymacyjnej, po którą zgłaszać 
się należy od 30. listopada w kancelarji Towarzy­
stwa.

* Szkoła w eterynarji. Do nowo otwartej szko­
ły weterynarji we Lwowie, zgłasza się mnóstwo 
kandydatów. Pomimo że dyrekcja nadzwyczaj ściśle 
przestrzega dopełnienia warnnków przyjęcia, mn- 
siała zapisać dotychczas 70 nczniów. Z każdym 
dniem zgłaszają się nowi kandydaci. Pożyteczna ta  
szkoła, której potrzebę dawno już odcznto w kraju, 
ma tedy dość materjałn do przygotowania na we­
terynarzy, którym w krotce będą musieli ustąpić 
dotychczasowi, często bez najmniejszego wyobraże­
nia o racjonalnem leczenia chorób zwierzęcych wy­
konujący praktykę w eterynaryjuą kenowałowie.

* Koło literackie. Najbliższe, Z kolei XXXV. 
posiedzenie „Koła literackiego" odbędzie się w pią­
tek dnia 25. listopada 1881 o godzinie w pół do 
siódmej wieczorem, w sali Kasyna miejskiego. Na 
porządku dziennym: 1. Sprawy „Koła“ . —  Wnio­
ski członków. -  - Wybory. 2. P . Bolesław  Czer­
wieński odczyta jeden akt z dramatn swego p. t.
„Niewolnik". 3. E. Lndwik Marek odegra na for­
tepianie kilka kompozycji. 4. Luźna pogadanka.

* Nadanie szlachectwa. Fryderykowi Korberowi 
wiceprezydentowi wyższego sądn krajowego we 
Lwowie jako kawalerowi anstijackiego orderu L 
opc Ida, nadał cesarz szlachectwo z przydomkiem 
„KSrberau".

* Zaniedbanie obowiązku. Od dnia 17. b. m. 
w szkole im. Czackiego nie palą w piecach z tej 
prostej przyczyny, że m agistrat dotąd nie przysyła 
drzewa. Dzieci wraz z nauczycielami i nauczyciel­
kami zsiniałe od zimna wyczekują ja k  zbawienia tej 
przesyłki z magictratn. Jakkolwiek zimne powie­
trze  zbawiennie wpływa na zdrowie, to jednak mc- 
simy przypomnieć magistratowi, że podobne zanied 
bywanie obowiązków, smatny rezultat wywrzeć mo­
że i winno być tem snrowiej skarcone, ile te  to 
nie pierwszy jnż raz podobnie się wydt rza.

* W gronie rodziny. W czoraj skazano w tutej­
szym sądzie karnym po pr. oprowadzonej przed ław ą,;2^37 należy do Cislejtawii, 3S7 z«» d» królestwa



I3«rów, m . H a l ic k a ,  1. 17/10 , m ia s to .

Korzeni, Delikatesów, Herbaty
i '8 lkjoh gatunków. R ta r y c u  i zwykłych 
7  [li w pierwszorzędnych gatankaeL. po cenach 
najtariar-.ych, pole i. .Szanownej P"blicr lości, rę­

cząc za sumienny ' io' ar.
C otzIcA  1 ‘ lc te  d to H te .  

żądan-e wydaje canriki.

węgierskiego. Każdemu wpada w oczy, ie tak  mało 
Węgrów mieszka w Konstantynopolu, chociaż kraj 
ich leży tak  blizko Turcji i chociaż powszr;hnJe 
znaną jost sympatja Węgrów dla Turków. Główny 
kontyngens Austrjaków w Konstantynopolu 50 °/0 
stanowią Dalmatyńcy. W iększa część poddanych 
anstrjack;ch w Konstantynopolu znaku je  się w do­
brych stosunkach m aterjalnych; je s t 23 doktorów, 
15 aptekarzy, 5 drukarzy i 48 urzędników. Oprócz 
cyfry podanej powyżej, znajduje s w Konstanty­
nopola 1414 obcokrajowców używających protekto­
ra tu  austrjackiego. Oprócz tych je s t jeszcze w Tur­
cji 872 poddanych austrjackich, w Rnmnnii 1754, 
w Bułgarji 387, w Mniejszej Azji 453, w Persji 
41 w Palestynie 636, w Trypolidzie 12 w Marccco 
26*—  razem w tych krajach 7379 i 33 5 obco­
krajowców używających austrjackiego piotektoratu.

—  Br. Paweł Kriidener, syn długoletniej p rzy­
jaciółki i doradczyni cara Aleksandra I. zmarł w 
Paryżu w największej nędzy. Był niegdyś jednym 
z najmodniejszych w Petersburgu oficerów mary­
narki. Lnbiąc życie hulaszcze, przet/w onił cały ma­
ją tek  i uciekł w r. 1871 przed wierzycielami do 
Paryża. Tu pisywał artykuły do dzienników legity- 
mistycznych i wykazywał korzyści przymierza 
Francji z Moskwą. Za te artykuły licho płacono, 
a Kriidener żył przeważnie z zasiłków jakich mu 
użyczał ks. Orłów, ambasador moskiewski i w. ks. 
.Konstanty za każdą swą bytnością w Paryżn. Ale 
i te zasiłki, udzielane w większych kwotach trw o­
nił Kriidener w szalony sposób. Pogrzebano go jak  
ubogirgo żebraka.

—  Rudolf Virchow , jeden z najznakomitszych 
uczonych niemieckich, profesor medycyny i poseł do 
parlamentu niemieckiego, obchodził w dnin 19. b. m. 
25-letni jubileusz swej działalności. Urodzony 13. 
października 182 L na Pomorzu, odbywał stndja me- 
dycaue w Berlinie. Po ukończeniu tychże poświęcił 
się szczególnie badaniom patologicznym. W r. 1847 
jnż jako prywatny docent anatomii patologicznej 
wykładai w Berlinie, został j dnak usunięty w r. 
1848 z powoda jask ra  ych swych demokratycznych 
przekonań. Przyjął czasowo katedrę w uniwersyte­
cie wnrzbnrgskim. W r. 1856 powrócił do Berlina 
jako dyrektor wydziału patologiczn go. Vircho' 
je s t twórcą zupełnie nowej teorji, k tóra zrobiła 
przew rót w medycynie. Główną przyczyną wszel­
kich zmian w ciele ludzki m upatruje oa w d ra4 
wości komórek. Teorję tę rozwinął w „Wykł-tdach 
patologii komórkowej (1859). Oprócz tego wyusł 
mnóstwo innych rozpraw. Obecme zajmuje się głó­
wnie aa tropoL g ią ; i założył Towa zystwo antropo­
logiczne. Je s t nadzwyczaj pracowitym, i zarówno 
na katedrze jak  w parlamencie dzielnym mówcą 
W parlamencie należy do stronnictwa postępowego 
przeciwników Bismarka.

Dwudziestopięcioletni jubileusz działalności pro 
fesotskiej zbiegł się z 60tą rocznicą urodzin Vir- 
(howa. W szystkie towarzystwa naukowe a zwła­
szcza medyczne wzięły bezpośredni lub pośredni 
udział w oidaniu hołdu znakomit mu uczonemu.

—  Sekcja krokodyli. Teraźniejszy francuski 
minister oświaly Paweł Bert, który jak  wiadomo, 
należy do najznkomitszych fizjologów, niedawno temu 
będąc jeszcze profesorem fakultet.., medycznego w 
Paryżu, darował do Ja rd in  des Plantes dziesięć 
krokodyli, które zostały umieszczone w osobnym 
basenie. Pięć z nich zakończyło wkrótce życie w 
skutek zmiany klimatu i głodu, nie chciały bowiem 
przyjmować żadnego pożywienia. Dwa cielska ode­
słane zostały do Sorbony, a Paweł B ert w tow a­
rzystwie doktora Blancharda przedsięwziął ich sek- 
cję prrzed zaproszoną publicznością. Podczas czte 
rogc zinnej sekeji z demosstracjami, udowodnił P a­
weł Bert. ie  krokodylom z powoda bardzo słabego 
r f>jr.,»..-ujęc>a mózgu rak  znpefma intelierencji, że 
natomiast posiadają wściekły instynkt niszczyć 
wszystkie żyjące istoty, które się znajdują w ich 
pobliża bez względu na to, czy są głodne, lub też 
syte. W żołądkach sekcjonowanych krokodyli zna­
lazł Paweł B ert kilka kilo znpełnie nienaruszonych 
ryb nilowych. Po skończenia sekcji krokodyle zo­
stały opieczone i cała publiczność zasiadła do taj 
niezwykłej uczty. Ja k  zapewniają, mięso krokody­
la zaledwie można odróżnić od cielęciny.

—  Ł y s y  koń. W  paryskiem Orpheum wystawio 
ną je s t obecnie klacz, niemająca na skórze ani je ­
dnego włoska. Skóra jej pod względem barwy i 
miękkości, podobną je s t zupełnie do skóry człowie­
ka. Podobnego konia przywiózł swego czasu jen. 
Kaufm&n z Turkestanu do Peterburga i ofiarował 
go carowi.

—  D u ry dla  Szlązka. W czasie od 28. pa 
ździernika do 22. listopada b. r. otrzymałem na 
rzecz polskich Czytelni Indowych na Szlązka, s t o  
d o b o r o w y c h  d z i e ł  —  a mianowicie: od pani 
Marji Hnbl z Tyśmieniey 43 i p„ prof. P io tra Pa- 
rylaka ze Stanisławowa 18, ze Lwowa zaś od pp. 
Antoniego Petrykiewicza 30 i Z. S. R. I I .  Skła­
dając niuiejszem uprzejme podziękowanie szanow­
nym ofiarodawcom, ponawiam zarazem goiącą proś­
bę do wszystkich, ojczyznę miłnjących obywateli, 
aby i nadal pamiętać raczyli o szlachetnych Szlą- 
zakaeh. Lwów dnia 23. listopada 1881.

Zenon R aw icz Rojek, 
delegat Czytelni poi. na Szlązkn.

Ulica Rejtana, 1. 2.

Przewodniku naukowym i  literackim, a k tóra po­
wszechną zwróciła uwagę. Pojedyńcze gałęzie fa­

bryk i rękodzieł podane Są sposobem alfabetycznym, 
co wielkiem jest ułatwieniem. Nagromadzone jest 
tam ogromne a nieocenione dla dziejopisa sztuki i 
przemysłu u nas mnóstwo szczegółów. Rzecz cała 
jest też w ogóle arcyzajmnjącą i dla ogółu, który 
dotąd niema wj obrażenia o przemyśle w dawnych 
czasach ojczyzny Dzieło to je s t odbitką z warszaw­
skiego Przeglądu bibliograficzno - archeologicznego, 
na który bodaj mimochodem zwracamy uwagę. P. 
Julian Kołaczkowski przysłużył się już dziejom 
sztuki polskiej ardzo cennem dziełem o sztychar- 
stwie pohkiem. Żmudna praca w służbie kolejowej 
nie zdołała p. Kołaczkowskiego odstręczyć o i  p ra ­
cy na poln narodowem, w gałęzi niemniej żmudnej 
a niestety, niedającej tego bodaj rozgłosu, na jak i 
zasługuje. Pracownicy na pola dziejów sztnki i 
przemysłu w Anglii, Francji, Niemczech, Włoszech, 
nawet w Moskwie spotykają wszędzie nznauie i 
najgorętsze poparcie —  tylko nie n nas, gdzie mo­
że nsjwięcej na jedno i drugie zasługują!

—  Nakładem Ju l. W ilda w Krakowie wyszedł 
„ Z b i ó r  K r a k o w i a k ó w "  ułożony na fortepian 
przez Winc. Richlinga. Składa on się z 26 nume­
rów, ponajwiększej części znanych i ulubionych K ra­
kowiaków różnych kompozytorów.

—  Nakładem i drukiem księgarni Bohnsa w Ja  
rosławiu wyszedł K a l e n d a r z  m y ś l i w s k i  na 
rok 1882 rocznik II . Treść kalendarza jest cbfita 
i zawiera bardzo praktyczne i pożyteczne wska­
zówki dla myśliwych.

Cena egzemplarza na pięknym białym papie­
rze cprawnego w płótno, w formie książki notat­
kowej 8. w. I  zł 40 c.

P rzy wydaniu drugiego rocznika kalendarza 
myśliwskiego kierował się nakładca głównie myślą 
przy pierwotnem założenia tego wydawnictwa po 
wziętą, aby sta ł on się niezbędnym podręcznikiem 
dla miłośników łowiectwa i śmiało rzec można, że 
dołożył wszelkich starań, aby temu zadania godnie 
odpowiedzieć.

W głosowaniu na marszałka wzięło Koło u- 
dział tak na pierwszego, który był kandydatem 
kompromisowym pomiędzy centrum a konserwa­
tystami, jak i na br. Franckensteina, drngiego 
marszałka z centrum.

Bez pomocy Koła byłby przeszedł marszałek 
tylko nieznaczną większością 12 głosów, tak 
przeszedł 46 a 21 nad absolutną większość von 
Levet.zow. Przy głosowaniu na trzeciego mar­
szałka Polacy opuścili salę.

Przed kilku duiami doniosła nam depesza 
londyńska, że w Bradford zabrano przy rewizji 
pewnego domu znaczną ilość rewolwerów. Owoż 
dzisiaj dzienniki angielskie przynoszą nam szcze­
góły tego faktu. Donoszą więc, że właściciela 
domu, który zbiegł, aresztowano w Middlesbro- 
ugh; nazywa się John Tobin i jest członkiem 
bractwa feniaóskiego. Z papierów, jakie znale­
ziono w domu Tobina, okazuje się, że istniał 
plan utworzenia w ^.uglii rzeczy pospolitej zą 
pomocą broni. Zabrano bowiem tam statuta i 
listę członków tajnego, szeroko po Irlandji i An­
glii rozgałęzionego stowarzyszenia, nazywającego 
się „lojalnem, irlandzkiem towarzystwem repu- 
blikańsiiem. ‘ Tobina odprowadzono do Brad­
ford, gdzie dnia 15 b. m. miał być stawionym 
przed sędziego policyjnego. Przy nim, w jego 
ubraniu, zualeziono kilka egzemplarzy redago­
wanego przez 0 ’Donovana Rossa dziennika Uni­
ted Irishman, tak że żadnej nie zdaje się ule­
gać wątpliwości, iż Tobin ścisłe utrzymywał stó- 
suaki z irlandzkimi anarchistami, których kwa­
tera główna znajduje się w Ameryce.

Z Berlina nam donoszą, że prezesem Koła 
polskiego w parlamencie niemieckim obrany zo 
stał poseł Magdziński.

Gospodarstwo, przemysł I handel
N ow y użytok zkartofli. Obrane "kartofle roz­

puszczone z roztworze ośmiu części kwasu siarko­
wego na 100 części wody. następnie osuszone bi­
bułą a wreszcie sprasowane, dają masę w wysokim 
stopniu przydatną do rozmaitych wyrobów techni 
cznych. W e Francji wyrabiają z tej masy dosko­
nałą imitację piankowych fajek i cygarniczek a na­
wet, przy nadania masie wielkiej trwałości, imita­
cję wyrabianych z kości słoniowej knl bilardowych

Na SZCZUry i m yszy w mieszkaniach uży­
wają w Ameryce roztworu wapna z przymieszką 
witryoln żel-za, którym powlekają ściany piwnic, 
nadto wlewają ten roztw ór do wszystkich dzinr i 
kątów w piwnicach i komórkach. Tak traktowane 
myszy giną natychmiast, i nie pokazują się więcej 

Wiedeń, d. 21. listopada. Na dzisiejszy ta rg  do­
wieziono wołów galicyjskich i bukowińskich 450, 
węgierskich 1495, niemieckich 533, razem 2548 
sztuk wołów.

Płacono galic. stajenne 54 do 56 57 i 59 zł.
W ęgierskie 52 do 5 8 '/, 60 i 61 złr.
Niemieckie 58 — 60 złr.
Targ był mdły.

W. Amirowicz dć K . Schcls.

l i  i ustal. ii.

Wiadomości literackie, naukowe i artystyczne.
—  P. Julian K ołaczkow ski wydał „ W i a d o ­

m o ś c i  o f a b r y k a c h  i r ę k o d z i e ł a c h  w d a ­
w n e j  P o l s c e " .  Dzieło to o 88 stronicach ścisłe­
go druku w wielkiej ósemco, je s t szerszem rozwi­
nięciem wiadomości o dawnych fabrykach w Polsce, 
k tórą szan. ator ogłosił był z. r. w lwowskim | posiadają

Z Rzymu donoszą w sprawie owego rewol­
weru, o którym donosiły wczorajsze depesze, że 
rewolwer ten upadł przypadkowo z galerji, tak, 
jak to utrzymywał urzędowy telegram; lecz że 
człowiek, do którego ten rewolwer należał, 
rzucił go w Depretisa, prezydenta ministrów, w 
chwili, gdy Depretis wszedł do sali, i przytem 
krzyknął na głos: „To dla Depretisa!"

Donoszą także, że policja wpadła na ślad 
wielkiego sprzysiężenia rewolucyjnego pomiędzy 
robotnikami, lecz że Rada ministrów postanowi­
ła odkrycie to trzymać w tajemnicy, aby tem 
snadniej po nitce dojść do kłębka, zwłaszcza, że 
są poszlaki, iż sprzysiężenie to było w związku 
z rewolucjonistami francuskimi.

Z Berlina piszą do Kur. Pozn : Już na 
pierwszej sesji Koło polskie stawiło się dość li­
cznie. Dzisiaj stawiło się Polaków 16.

Przy dość równych siłach przeciwnych so­
bie partyj, nie raz pewno w tej kadencji Koło 
będzie w położeniu zaważenia na szali, a może 
i decydowania zwycięstwa.

Wątpić nie wolno, że Kolo, wierne zasadzie 
odrębności naszej politycznej i zachowując zu­
pełną niezależność, potrafi wyzyskać położenie 
na korzyść naszą, o ile tylko się da- j &ko straż 
praw i interesów ludności polskiej broniąca, musi 
brać udział w czynnościach parlamentu, i nieraz 
mieszać się do interesów na pierwszy rznt oka 
nam obcych, a mających w dalszej konsekwencji 
wpływ silny na tyczące nas sprawy wywierać. 
Jest w tem położenia pewr~ trudność. .u.by, ani 
Ila zasady protestu nie nkrazić la szwank na­
szych interesów moralnych czy materjalnych — 
ani dla tych ostatnich nie spuście z oka stano­
wiska, które od lat tylu Koło nasze z taką go­
dnością umiało utrzymać — trzeba wiek taktu 
i wyrobienia, które nasi posłowie niezawodnie

W T< gblacie, dzienniku żydowsko - teutoń- 
skim, wydawanym w Poznaniu, czytamy co na­
stępuje :

„Wobec buty objawiającej się w prasie pol­
skiej z powodu wypadku wyborów do parlamen­
tu w Poznańskiem i Prnsach zachodnich, uwa­
żamy za rzecz właściwą zrobić użytek z listu 
nas doszłego, który w tych dniach pewien pol­
ski pan wystosował do ks. kanclerza. List ten, 
lubo pewno jest objawem przekonań jednostki, 
dowodzi co najmniej, iż obręcz żelazna, którą 
przesąd i fanatyzm opasują polskie społeczeń­
stwo, tu i owdzie już pęk* Uały list podajemy 
bez zmiany, ile  dodając podpisu z łatwych do 
domyślenia się względów. Oto jego brzmienie:

Mości książę! „Tu jestem i tu pozostanę 
Tak na Ciebie wołają potęga i dobro ojczyzny 
Wszyscy to widzą, ale lie, wszyscy umieją oce­
nić, gdyż wielu nie chciało ponieść żadnej ofia­
ry dla ogólnego dobra z własnych interesów. To 
niestety nie da się zmienić, ale wielka liczba nie 
umie korzystać z własnych interesów dla breku 
odpowiednich dzienników i polityczno - ekonomi­
cznej i polityczno - przemysłowej treści broszur 
dostępnych ula ludu. To byłaby podstawa, bez 
której lud nie uznając swego dobra, popiera 
przeciwników swojego dobroczyńcy. Pozostań 
książę, spełń powierzone Ci przez Boga i mo 
narchę zadanie i pamiętaj, książę, że wielcy do 
piero po śmierci należycie bywają oceniani.

Waszej książęcej Mości pokorny sługa
N. N.

Po*nnfi dnia 17. lietopadi 1871/*
Na to Dz. Poz. daje taką temu pismu odpo 

wiedź: „Zbytecznem chyba byłoby dodawać, że 
list ten „polskiego pana" urodził się w fantazj: 
tylko lageblattu, o ci em cały tenor jego przeko­
nywa, jak niemuiej i to, że list ów rzekomo 
przez „polskiego pana" w d. 17. b. m. do ks. Bis­
marka pisanj już d. 19. b. m. ogłoszony jest w 
Tageblacie. Widocznie ów „polski pan" musi cho 
dzić w strasznie kusym, z niemiecka pnsystrojo 
nym fraczku, skon ma takie serdeczne stosui ;i 
z Tageblattem, bo ks. Bismark nawet zdążyćby 
nie mógł listu owego Tageblattowi przysłać, nie 
mówiąc już, że uie m i czasu zajmować się ta- 
kiemi bzdurstwami. Nie pośród nas zatem, jak 
Tageblatt pisze, coś pęka, ale w głowie Tage 
blattu widocznie coś pękłe, skoro sądzi, że kto 
bądź w podobną fantazję uwierzy. Wreszcie, gdy 
by nawet przypuścić można, że ów list jest rze 
czywisty, to uważać to należy za wybryk osobi 
sty, za który społeczeństwo polskie nie jest od­
powiedzialne."

Wiedeń d. 23. listopada. Onegdaj odbyło się 
posiedzenie autonomicznego komitetu wykon^w 
izego, na którom nic było Lichtensteiaa i Lien- 
bachera, gdy; nowy klub jeszcze uie jest pizy 
jęty do związku prawicy, więc też i jego repre­
zentantów zaprosić nie było można. Na posie­
dzeniu przewodniczący Hohenwart odczytał pi- 
amo Lienbache^a, w którem tenże zawiadamia, 
że 18 członków z klubu prawego centrum wy­
stąpiło, aby nc vy klub utworzyć. Nowy klub 

prasza o przyjęcie do związku prawicy. Na co 
komitet w zasadzie przystał, ale z zastrzeże- 
mem zatwierdzenia pi !ez swoje kluby. Zarazem 
komitet uchwal klubowi hoheuwartowskiemu 
nowemu klubowi ̂  razem przyzuać trzecią częś- 
miejsc w komitecie, a ilu z tej trzeciej części 
przypaść ma na jeden i drugi k ub to zadecy­
duje ilość członków każdego z tych klubów.

Wczoraj odbyły się posiedzenia klubów cze­
skiego i hohenwartowskiego i centrowego. W 
dwóch pierwszych odczytano pismo prezesa klubu 
centrowego, zawiadamiające o utworzeniu się 
nowego klubu, i zarazem zapewniające,- że oba 
duby mogą jak dotąd liczyć na poparcie tego 
dubu. Komunikat ten w obu klubach przyjęto 
5ez rozprawy do wLdomości.

Prócz Dipaulego i Zaillingera (ci już dawno 
wystąpili byli z klubu hohenwartowskiego, i szli 
odtąd luzem; p. r.) żaden z posłów tyrolskich 
nie przystąpił do nowego klubu. Greuter był 
wczoraj na posiedzeniu klubu hohenwartowskiego.

Rząd wniesie o prowizorjum budżetowe na 
derwszy kwartał r. 1882, gdyż okazuje się nie­
podobieństwem załatwić budżet przed Bożem na­
rodzeniem.

Wiedeń d. 23. listopada. Wczorajszy pociąg 
curjerski, który o godz. 7. min. 22. wieczór miał 

z Pesztu przybyć do Wiednia, zluzował się z to­
ru pod Schonfeld-Lassee. Tylko maszynista i je­
den pasażer są lekko skaleczeni. Pasażerów"' te­
go pociągu dopiero nad ranem przybyli do (Wie­
dnia Cesarz miał o godz. 8. min. 25.' wieczór 
wyjechać z GodóllO do Wiednia, ale z powodu 
przerwy ruchu, owym wypadkiem Twołanej, 
wy iszył dopiero o godz. 10. wieczo vołując 
na kolej Północną

P a ryż d. 22. listopada. W komisji Wywdzo- 
nej z łona Izby dla rozbioru przedłóż i%.rzą- 
dowego, domagającego się nowych kredytów w 
celu prowadzenia wvprawy tunetańskiej, oświad­
czył Gambetta, że jego polityka w rzeczach do­
tyczących Tunisu opiera się na uchwalonym 
przez Izbę d. 9 im. porządku dziennym. Przed 
przystąpieniem do wykonania wszelkich wielkiej 
wagi kroków, będzie zasięgał zdania Iżby. W 
sobotę przedłoży nowe żądanie iredytów na po­
krycie wydatków mającyeh się w Tutiisie wyko­
nać w cią?u grudnia. Na pytanie jak on znajdu­
je czy poprzednie gabinety dobrze czy zle za­
rządzały finansami, odpowiada Gambett!, że on 
w tej mierze nie może swych poprzedników aui 
chwalić ani ganić.

Freycinet odmówił stanowczo przyjęcia po­
sady gubernatora Algi&*u.

Petersburg d. 22. listopada Journal dc St. 
Pdersbourg, organ moskiewskiego mu.idteic.twa 
spraw zewnętrznych, zamieszcza artykuł, w któ­
rym sympatycznie żegna Kalnokyego, i wyraża 
zadowolnienie, że człowiek tak wypróbowanych 
dyplomatycznych zdolności stanie na czele spraw 
zewnętrznych sąsiedniego mocarstwa.

Monachium d. 22. listopada. Sesja jej mu ba­
warskiego odroczona została do 31. stycznia r 
1882. Sejm uchwalił dalszy pobór podatku ot 
słodu na trzy miesiące.

Berlin d. 22. listopada Rada związkowa u 
chwaliła dzisiaj na podstawie ustawy represyj 
nej o socjalistach, przedłużyć na rok następny 
mały stan oblężenia w Berlinie.

Rzym d. 22. listopada. Na konsysiorzu, któ­
ry się ma odbyć na tydzień przed św>ętami Bo­
żego Narodzenia, zamianuje papie* x& lynałami 
arcybiskupów Algieru, Sewilli, Kolonii i Wie­
dnia. Następne nominacje nastąpią pr&wdopodo 
bnie w marcu i obejmować będą patrjarchę We 
necji i arcybiskupów Neapolu i Dublina.. Doti . 
360 biskapów zapowiedziało przybycie swoje na 
uroczystość kanonizacji, mającej się odbyć d. 8. 
grudui apież obejrzał dziś przed południem 
roboty, jakie się dokonywają w jednej z sal W a­
tykanu, przeznaczonej na tę uroczystość.

Wiedeń 23. listopada. Posiedzenie Izby po­
słów. Mini-ter finansów przedkłada projekt dc 
ustawy o uwolnieniu od opłaty pożyczki miasta 
Triestu, zaciągnąć się mającej na wybudowanie 
magazynów składowych. Minister handlu przedkła­
da projekt do ustawy o pocztowych kasach oszczę­
dności.

N e u w i r t h ,  T o m a s z c z u k  i 84 towa 
rzyszy interpelują miuistra prezydenta, jakiemi 
powodami rząd się kierował, dozwalając Lftndcr- 
bankovri wypuszczać uowe akcje, chociaż dawniej 
sze nie są jeszcze w pełni wpłacone, i jakiem 
powszechnie zastosowywanetni zasadami, wyklu 
czającemi wszelkie wyjątkowe łaski, rząd się 
w ogóle kieruje "przy badaniu i koncessjouowaniu 
przedsiębiorstw akcyjnych.

Baska Łyp. gaik. 6 pręt. . . J01 69 1f 2 60
„ ,  „ 5 ,  l0 7 opr. 102 15 103 25
a » n 5  a • 99 — 10® —

Galie. Zakl, kred. wfatfe. U j ist. ) 0 — 2 -
,  5 „ 93 -  94 51

Dl. Ł U t y d f i ś s e  aa IGO złr.
Ogólnego roUiesE. kred. Zekłada 

dla Galicji i Bakoidn] d pret. £2 •— -94
IV. O » l l i  i sa 100 ih.

adeanlzaeyjne galikyjekis . 100 70 101 70
Obligacje komun. Zakt. kr. wL 8®/, IGO — 101 50
ihsśysska kraj. a r. 1878 po 8 pr. 101 - 1( 3 — ■
-osy sdaeta Krakowa . . 20 75 22 75

s Btaahdtawewa . 24 50 2V* -K,!
V. X  9 k a t f.

D&kat holenderfkł . . . 6 50 6 60
„ eeaanki . . 5 53 o

iSipkj omior . . , . 9 85 i 45
P ó ^ ap e rja ł rcs^ikł . . 9 60 a 74
ftabel rogyjeki S? ib ry  , . ] jw ! ? -

a „ ...apiiwwy . . i £4'/, 1 i6  /„
190 Ksrek niui.de* lek . , 67 7 J 58 4
■ łrebro .................................... 99 50 100 łO
Sfhjpeay w erebrse . . 99 25 lOi; 2 i

Dziś, we środę dnia S3. listopada.

DONNA JUANITA
opera komiczna w 3 aktach, muzyka Fr. Sonppć go 

przekład A. Urbańskiego.

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ.
W iedeń 23. listopada 1881. 

godzina 2 minut 20 popołudniu.
Losy kredytowe 179.50 
Anglo-austr. 152.70 
Kolej Kar. Lud. 303.50 
Kolę1 ?ołud. 144 50 
Kolej Elżbiety 216 25 
Węg. Nordostb. 168.— 
Węg. obi. p. w ri. 97,—  
Węg. kolej zach. 169 — 
Renti ■ f. 6°/, 119 60 
Bankyerein 138.80 
Loay węgier. 125.—

Węgier, kred. ak.358 25 
Unioiubank 141.60 
Nordbahn 239 25 
Kolej Alfóld. 174 50 
Koląj Lw.-czer. 178 — 
Wfod. Comunal. 132 — 
Galię ind unia. 100.75 
Kolej iledmiog. 111.28 
Losy tu eckie 25.— 
Roe. rubel pap. 12 0  — 
Marki niemiecki — • —

stwa (tut iOO sir.)
k jtłr. w baok. S r-rs. 

a ,  i' srebrs* 8 ,
li',4 pe ii.uji, i  jj.

Ł g  a „
f  I  1960 ,  lóc ,  „ „ .
P  - a .  u » a * .

i^ c n a j ic  19GsC.łp*. 
Koate 13 pro. . . .

Obligacje isdemsisacjja* 
100 fr.)
..................£<ik*»ttdd»..............

l a w  pu b b jaa . Ł cy.

‘•fr.ge

jfegLisfea ł*  1«  dr.
w m ta  roiyae. kal. V^tr.

Ahejs baakawe.
IH k puir. ę  e 2091 130 Bk. 

jwłeMro*. Z i t  Gee. 300 el. 
>4 kreżrfewy dl* ksn&s 

i M a n n  . .
P m  kred. «*£**• 300 “V 
p j w i .  es! i l alftmiii sasfr- 

p l 309 ł

l płacą] ląd 
| »łr. w. a.

77 37
78 16 
19 4 r-b
132 80
133 8 
174 76 
143 -

77 4
78 30 

l23 60
133 30
134 V' 
176 5-6 
143 10

li 0 76 
100 —

101 25 
01 -

119 60 119 8*>

133 26 
136 _

133 75 
126 ŁÓJ

164 bo
283 -

IM 76 
484 —

364 6
1 61 bt

364 80
363 -

r  '  — -----

*łeHcri«ki tipeteees?
• p» foo «*. . . . . .

Shntta jiiztkibgo pv
€fiO s Ł r . ........................
»  T*b»nti po iOO sir. . 

FłWis&rcLank w  . no liO ot 
Wi»v«5zVi B-nkri 

sir. -s. ».

płacą |  łąda. 
iłr. w. a.

w f i*  100

4kcje kotei.
Albreckta po 300 sSr. . .

; pe 300 str. srebr. 
ilticty „ 900 a „ 

tdyai ar- , pśfoeetiej po
~*lr. k l ...................

Trsseitiit* pe 300
t i  » . % . , ■ ...................

łoi. gai. I*w i»  Lad. po 300
ził. ta. I .....................

lor rek* śsląak* (eentrr*. 
pe 300 sb. . . . . 

tri o- O n n i n ,  - Jauka
'SOO *ł..................

inSft. pit. ssek.se VX>si.ut
i. i .300

843 — 846 — 
142 60 Lis 76 
161 -  jlS4 —

U. 9 70139 £0

178 - i  
217 76

non _
194 60
309

26 CO

li9  CO 
228 60 
361 60 
169 60 
169 60 
324 —

be- JK)0 eł. ar. . [160 — 1 G 50 
tsMcway wt*d. »» 170 ni. *208 26 203 76

nnitilsi po 00 sir. srok?, 
irdsdegr, po 900st. w. a. er, 

itatsołMaS. 6*#. 300*1. rw {323 6<) 
>160 —

8.8 -
169 —
169 -

167 -
168 -•

175 60
18 35

£405 —

195 -

3C9 50 

27 —

167 50
168 n

|l70 *n X 31

Listy instawsa 
( a  10t> złr.) 

«oć*n< i . a llj, Ssier. S *r. ni. 
«  u m V1 1*4 6  pt. w a .
- 'u  > .(ew. krod. slasa.dpr.wa.

» * n 6 „ 9
taak  i . ot. 8 sr. -

a SX. trios.ę
«*ak auslr. węg. a .  k  5 pt. 

* •  •  w. a, 9  g
Obligacja piorw8z»j_ jtb 

k o l (za 100 złr.)
A l  Jki_ po 800 sl. 5 pro

rrobf. w. a.......................
Aifbidska po 800 U. 6 p i

etebr. i a......................
0s4fł;a % 800 sir, cr. w. a
Slibieły j < (  e r . . .

■ es*. 1 8 6 3 6  pr. sr. w. a  
•  1870 6 , „ „  

r  .  1 8 7 3 6 ,  ”  !  
tferdynaada pdi. 5 pro. M.k,

t < £ t  « s
,  ,  6 .  srobr.

3aŁ t .  L. XX) *5 * m. n .  w a  
„ U. om. 6 pro. .
„ Ul. esa. 1871 900
s IV. o. e 300 sł. 8 pr.

Łwow.-Cscr.-frse. I. a a . 18SK 
300 sl. 5 pra fr. w. e. . 

uwow.-Caer.-Jas. 1 a. Iflfł 
5 S n . f c  a  .

w#ettf>«te a, K« i  s m , « . t . .

płacą (ląda. 
*łr. w. a.

11S 26 1 8 6
100 27 100 60
96 4f 97 —

100 67 101 5
101 76 102 26

>2 — —
1*10 41 ICO fil
93 6'" 28 60

U4
i i  10 
9 2

98
9 7 50 
100 •-
10 i tl 
01

10" I
99 60

i  30 

89 V5

94 2

94 “
- 76
98 2i 
¥8 -

IW 6ż
108 —
01 77

106 76
99 SP

94 70

iro 2t

I ł .  *a. 187$ 
850 fc 8 t-«>. * . w. a . . 

**4ołS» po 830 sł. w a. 6 pr.
orobr. w. a . ...................
adolfe osa. 1869 po 800
5 prs* w* s*

i  . » n  p« aepng.
6 nr*. *■ *• »• 

(HadsdefredaUsJ n  $00 sit.
% pwd* • t . ■ t

P^r»«7 *  ryjn* 
(sztuk*).

łaMsd kłe*,*hkei. lpr a  
SSary ęe 40 ab. a . k.

prom. poi. . . 
teglmefc po 10 «fr. m. k. 
Siąkowske po 80 l i -  b .k  
Łabłętoa pro*, p ^  . .

sśj a .................
PtKfy po 40. ab. « . k. . 
Rudolfa po 10 sir. a .  k. . 
K. Bota po #9 sł. m. k. . 
Sskspołńi* proa. poi.. 
8 . ftsosfe p# iO ab. a . k. 
^kwMawowska fpetysakei 

*6 30 str. w, e. . . . 
wełdttsfa po  20 sir. a .  k. 
WlBdioakgrSis po 36 st. roJk.

r  wizy 3-i iie»ę<xm
• • * ; 

• •

Płaoą | iąd,; 
słr. w. a.

179 7* 
39 CO
24 -  
17
21 5> 
ii u

39 76 
38 -  
19 26| 
52 -
22 2f 
8 16

25 47 
30 76
10

8 -  

68 -

« T 118 6f 
«  90|

9 J Łf; 

98 40 

98 

'.7 90 

94 SIO

(80 26
40 -  
24 75 
17 60 
82 -- 
24 -

S8 26 
80 —
6/ 6'i
83 • 
<9 26

■2o eo 
31 26
41 ~

58 10 
1*8 10 
68,10 
18 86 
W 9*

Ju tro , we czwartek d. 24. llstojiada 1881.
Po taz  siódmy

G R U B E  B Y B Y
komedja w 3 aktach Michała Bałuckiego. 

Między aktami odegra orkiestra nowego mazur* 
„HULA BABULA* L. Lewandowskiego.

dnia 23. Istopada !8<S1 
ROTIL" fcORZA : O. Schnell J. Firlejówk

G. Piirre z Kołomyi. K Jordan z Stuttgartu. 
HOTBL Ifilłl jF B IB K I • H. Czajkowski .  BC

brki. F. Koazowskl z Majdanu. E. Regenstrelf
Czernlowiec.

HOTEL LANGA : F. Jahner ze Złoczowa. E. 
Berkowski z Kra owa. A. Kohn z Wiednia. W. 
Deutsch z Wiednia.
t  mH? TEŁ *»GUSLSM: T. Górski z Chinowic. 
J. Teodorowicz z Rasowa. A. Soroczyńskl z Chll- 

a- ° Tr- L- Heyne ze Złoczowa. S. Lodyński z 
Nanorec. W. Bieliński z Podola imos. F. Pluschek 
ze Złoczowa.

HOTEL LAZARUSA: F. Wię*yńskl i: Gródka. 
J. Erbe ze Złoczowa. Dr. J. Danek z Drohobycza. 
R. Żepicki z Zybułek.

Puciągi kolejowe.
P o d ł u g  l e g a r s  - o w i k l e t s .

PRZYCHODZĄ DO LWOWA 
Z K&AKOWJ o godz. 5 Kin. 4 nuie jpoel ĝ pospif 

awsy o s l  ) wis. 37 deesdr, ręiąg osooow f ,
poda. 1 ta; 0 prsed jwladniei lęsttay,

Z PODWOł.OCZySS t na dworses w Podąnmer • o god> 
3 adn. 19* rano i o godi. 8. nin. 66 popołudniu po

c ią g  adęrsaay.
ZK BTABUS’ * V. _ WA: na 8i nt rano o godslnie 8 mi­

nut 26 s i e o i i  6 godz 20rjJ.

Lwów, z I*by handlowej, 28. listopad*.
I . A k a j e  s a  t z t u k f .
( b «  kupeau kieśąeego.)

K j1®1 gulie. Kufola Ludwika . . ?02 50 805 I 9
Lwowtko>Cs:9arniow."Jasi. . 177 50 1 8 ) 5

Bssaka hypet. sile. po 200 sl. . 806 — 810
kre<i^t. fealiei p-j 200 s łi . 2u8 — - 262 —
H. L a ? t y  z a s t n w K O  Zn 100 sfr.

b«“3n* bioiąsfgo.' f 
Tow. kred „alia. 6 pm . a. . lOo sO ło i  50

u * « f  . 96 70 97 t<)
„ i  „ okres. . 100 60 1)1 60
„ 4 ,  .  . 93 — 94

Usposobienie: słabe.

W iedeń, 23 listopada 1881 
godninn IW - ant 45 praeU południem 

hksje 1 eJ,tow» »Ł£ 10 Anglo-autrjus. 152 50 
Kolei Kiu Lud. 303 7b Ko>J Poładn. 145. 
Uadonebnnk . i41 tO Ks ^oleondor 9 89*/, 

bask*oty 1 / 6 — Uepoeobioais: mdłe 
.'•Sflil. ł .  2 1 . listopada 

osina 5 ssism 47 po to łuanii;
1 oijjs. ó**k. 216.50 Vkeji ;redyt 622.50
Lsmbardy 251 — Gnlieyjskie 152,10 
Kel.. Rawuń. 61.10 Lutr. banka 1 7 2 :5

I Jedynym  niezawodnym środkiem przeciw
hemoroidom

J6st
I dr. JLablclie.
IWe Lwowie wapt. Z. RUĆKERA, w B r o d a c h )  
i w apt. A. INLENOERA. Cena słoika sł. 1.30.

Medycyny, chirurgii, okulistyki etc.

I  r . R om an B a /ą c z ,
zamieszkał we Lwowie, w hotelu Krakowskim. 

O r d y m ą je  o d  r;odx. a  d o  4 .

Naszym ezytei ik którzy dobre złote i 
srebrne zegarki k” *7 azowe nabyć sobie życzą, 
zrlecuny firmę JPla. Pm*'mami wc Wiedniu., Rc* 
thenthurnu e 9, viś k ie Wollzelia. —  Cenny 
najtańsze w caMj mouarohU. — II trowane cen­
niki na żądanie gratiz . fran, ,. Kto Wiedefi od­
wiedza, niechaj swoją potrzebę tamie załatwi.

W yszedł i jest 
Gazety filarodow>j

nabycia w administracji

KALENDARZ KIESZONKOWY
Gazety Narodowej na rok 1882 w małej 8ce z po­
rządkiem jazd] 1 cenami kołejoweml, skalą stem­
plową, przepisam poczt i telegrafów, redukcją miar 
i wag, z kartkami na notatki, w oprawie sztywnej 
z ołówkiem.

Dla prenumeratorów miejscowych po 30 ct.
.  imiejio yych „ 3 6
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Do w y g ra n ia !
21.U0 0  zi. v. a.
na l o s y  WindischgrStza.

P r o m e s y  po z łr . 3  5 0
do r ahy* i i w hand u

Pr. SclM i i
R ynek, 1. 45

s e S B M

[ij
i
IFum

11
iMlmstanowi

uzyskać m ośe, kto P*1 ®̂ a
5 -  6 000  zł.

kapitału i do wjtrwałej Pracy P^jzwy- 
czaiony. — Kapitał ten przymeśń może 
2—3'KO złr rocznie i więcej* Ł* U , po 
»te xi Bttrtifc© Lwów- 4 3  ̂ 1~ 3

U r v ż ( l ż e
prasowane spirytusowe

prawdzie* Mantnera z Wiednia, sprze­
daje jB e le h m a n n  w  J a r o s ł a w i u
Doiedynozo i hurte a  po oenaeb bardzo 
nmi ufcowanych. 4236 2—5

A
t
i

Sezon 1881182.
Hapełnie itcitiy transport

O ł i i i i s k  o - r o s y j s k i e j

H E R B A T Y
zbioru majowego, — poleca

Ii a n d e l
Karola Balia bana

we L w ów '0-, u l H alicka  
Pół kilo Cong > crrir klfflj zł. 2.—

.  .  Pan?’.] jnej
. .  .  Melang.o d i M-skau

.  a E iperial biało-kwiacistej
. a ■ najlepszego pr.szku
1 bnt. BanT t.<ifgo b .mskiego 
1 bnt. finn.n Jam»’ka wyśmienita 
1 bet Cogniakn starego 
Pól kilo ang. ciast do herbaty

Łaska-e zamówienia odwrotną pocztą. 
A lberty L . CzyńsHego z Jarosławia,

3 .-
4 -
6 .-
1.40
1.40 
1.10 
260 
1 9*

wBBauagaaH&i:

S t r a u s ,  

Suppe, Offenbach, Genee e.c.

20 Operetek
t y l k o  z a  4  z l r . ,

'1. Dicbter n. Bane- 
i 2. Methnsalem.
I '. 6ro«sberzogin. 
14. Bchune Galatbea 
15 Blindeknb.
16. Eobinson
17. Piotte Bursche. 
>8. Carneval in Rom 
1? Orpbens.
20. Fatinitza.

1. Flodermans.
2 Boccaccio.
8. Der Seekadett.
4 ScbS e Helena.
6. T eufe la .E rdea.
6. Cag] stro.
7. P&riser Lebi 1.
8 . Łeiub. C ayalla r.
9 Indigo.
0. Blanbart.
Powyższych 5.0 potpour: w pięknych 

wielkich wydaniach, w dobrym druku, 
sl.ganckie, nowo i poprawne

ram trito za 4 złr.
WTSjia bez opłaty Cła ta wliczeniem 
lnb i przędnie® r.adeslaniem gotówki

Hugo Th!emer w Hamburgu,
B676 1—1___________________

T e o f il  D y m e t  d  C o .
Lwów —  Zamarstynów.

i i
I

Ii$
5

FABRYKA SKÓR w Zamarstynowie
(pod l. 70. za  rogatką ZamarstynowsJcą, od mostu na prawo 

przy  lin ji akcyzowej, a po lewym brzegu P U tw y), 
przyjmuje

do w y g a r b o w a n i a  1 odpowiedniej wyprawy
wszeltie rurowa rkóry partjami lob w pojedynczych sztukach 

niemniej przyjmuje skóry już wygarbowane
lecz nieprzyr/ądzone, do wyl o liczenia wyprawy (curychtowania) na ozar_ O !  
re gr zkowanu, gładkm "lansowane la o szare saki albojuchta, wreszcie 
do takiej wyprawy, jaka komu potrzebna jest.

Adres pocztowy: TEO FIL D Y M E T  & Co.
Lwów, pod 1 20 rynek, lub Zamarstynów pod Lwowem.

Dla dogodi oś ;i P. T. Pnbliczncści pośredniczy handel Miebala 
D; meta pod I. 20 rynek we Lwowie, we wszelkich transakcjach z p>- 
wyższą fabryką. 4265 1 6

S a r a h  B e r n h a r d t
fo.ografie angieLkie w fo macie gabinetowym i  przesrłką pocz­

tową po zł. 1.40 —  polecz

Skład papieru, gaianteryj i dzieł S'tuk p knych we Lwo 
wie przy ;lar.u Mariackim. 4259 2 —2

Wnej Pani S z y m a n o w s k ie j

BULION SPASOWSKI
znany z wybornego smakn 

prein^wany na wystaw cb,
jest do nabycia tylko w handlu
J. STACHIEWICZA

w e  L w o w ie , p l .  T a r j a c k I ,
422-4 naprzeciw hotel a Georga. 1—6

wino czerwone
,6JJ własnej produkcji.

Za nadesłaniem przekazem gotówki 
16 złr. wysyła tranco do stacji kolejowej 
PISTYAN, skrzynki na próbę, zawierające 
po 3 0  c a ły c h  f l a s z e k ,  G ra fU c h  
D e c e n f e ld - S c h o u b u r g s c h e  H e l -  
l e r a m t ,  S z k o lo c z ,  p. P ls ty a u .

1a

ffljOEL BLUMENFELD
dom bankowy i komisowy

su »-i we "W ieclnii*,
J dawniej: Helfersdorferstra-.-e nr 15; — obecnie: Kollingaaae nr. 10. 

wykony woje wszelkie zleeeiia na g ełdzie wiedeńskiej pod warunkami 
najkorzystn>ej szeroi. 4364 1—2

S  *5 SiS

♦
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♦
♦
i
*

Plerwsł* 5»»ees. Fabryka
suszonych owoców bez dymu,

, t f  F l s t y n l n ,
po ’la t Kossowski w Galicji.

Utry,intije » i *kładzle i wysyła 
niejsiemi i większemi partjami z od- 
Dwied^m r*batem suszone owoc1: bez
ymn iinisuowicie:
ruszk, wybornych gatunków 
obierp o i prasowane za 1 kl. lzł.20ct. 
msz1 -w łupach za 1 kili 60 n 
abłki 'tylko wybornych ga- 
tnnŁ >w, obiera'o, drylowa- 
ne i y nowaue za 1 kilo 80 ,

abłka w łupi h za kilo 40 „
(!o:o kolej ielazua Kołomyja.) 

[arnv.a z jabłek i gruszek tegoro 
myc. (dla ogrodoków przydatne). 
Tyn sposobem sns^one — przez 

). ojca mojego Jana Lityńskiego — 
woce, były pre» iowaue na wyttswle 

■Wiedniu, we Lwnwie, w Czsriiaw- 
uh, Eoł myi itd. a .chownjąe smak 
wromat. ówLżego owocu, zastąjnjr 
kowy n?j‘.nptłniej s ui>tku d' 
tzelkioh kompotów, legnmin, pie-
iystego etc. 4261 1—3
W m ddei, ie  produkt mój poią 

anjif hydiie w każdej kuchni, pole 
on sią łaskawym względom.

K a n i m t e r z  L i t y ń s k i .

B ł W i a  11.250.000.
Najniższa wygrana 200 zł.

Dnia i .  grudnia 1881 (
odbędzie się wielkie oiągnienie przez 
rząd założonej i gwarantowanej c. k. 

anstrjackiej pożyczki prem twej 
z r. 18 4 w ogóln-ij kwocie 

IflP milionów #83.000 zl. w.a. 
Pomiędzy iłygraiiemi tej pożyoski

I 18.000, 10.000, 8,000,
*$00. 1.000, 500 złr. i t. p. 1 200 
Iłr. ą. w. jako najniższa wygrana

loteryjna
le przedstawia tak wielkich szans 

Wygranej jak ta, przeto podana jest 
k ~demn sposobność z mara wkładką 
ttobió wygraną 800.400 sir.

Los a reHą i numerem wygranej 
kosztuje 2 8 losy 6 zł., 7 losów
10 ». 18 losów go zł. a- w. w bank­
notach.

■ ikawe zleceni, załatwiają się 
nadesłaniem gotówką lub za zalicze­

niem, szybko, sumiennie i franco; do 
każdego zamówienia dołącza sie urzę- 
4gwy plan gry, każdego objaśnienia 

.ela sie chętnie z po nzknteoznio- 
eiagnieńin przesyła się każdemu 

*jjwestnikowi 11 ity ciągnienia, a wy- 
.Iftane wypłaoa df zaraz. Upraszam 
, .rychle udawanie się dc dnmn taan- 

I ^wego 4^73 1 4
H fC y c llf l , w Frankfurcie n. M

■aBOMMaaBBBBBHBtta

Szybkia ulienie i usunięcie
n ąjd oth liw szycłi

b ó l ó w  f  * ś c o w y e h
wszystkich cierpień reumatycznych i nerwowych,
pows^edmfgo fslabienia mu Ekułów, drżenia, j*koteś nręś.iowego 
cspan‘8. lnb zdrętwienia (złorsków, i w skutek zmi ny pow etrza 
występujących b))ów z powtdu niezagejo ych r a n ,  częściowego 
porażenia itp., następuje jo  ki ku mcieraniach za pomocą uzna­

nego najlepszego środka bole kojącego 
e  k ' s  t r a k t u  r  o  ś l  i  h  u  e  {  o :

, .V E r it ( ) \ i l , l \*

U}

Osiągnięte skutki leczące
jedyuie prawdziwego Jan a  Hoffa, piwa zdrowia z ekstraktu słodo­
wego, słodowej czekolady zdrowia 1 cukierków Piersiowych na 
karzeł, cierpienie piersiowe, osłabienie orguniamu, n ’edokrewności it.p.

D> c. k. dostawcy nadwornego pana Jan a H o ffa , król. 
radcy k m isj1, posiadacza o. k. złotego krzyża zasłngi z koroną, 
kaw alera wysokich orderów,

wy n a l a z c y
i wyłącznego fabrykanta J»na Hofft ekstraktu słodowego, dostawcy 
nadwornego wielu książąt Europy we Wiedniu, fabryka: Grtbenhof, 
B rflierstrasse 2. Kantoi i ek ła i fabryczny: Grabeu, BrRinerstr. 8. 
8f» ra w o sd a n le  le e m ic z e  as W ie d n ia  o d  d o sto jn ej oaob y.

Piwo słodowe i czekolada fłodowa, a to po wyżyciu 58 flaszek 
piwa i 10 kil* czekolady słodowej, wyleczyło mię s*ybVo i zupeł­
nie z kataru opłucnej. Cukierki słodowe d iałają n a ie r  uspakajt- 
jąco. Kontynuję burację dr,l j  w cela, aż by się zabe r.pieozyd 
przeciw wpływom ostreg i powietrza i upraszam o nową przesyłkę. 
W yrażając panu najżywsze podziękowanie i sob iwiązanie, kreślę tlę 

Marja bar. du Mont, z domu br. Batyanl.
Z d a n i a  l e k a r z y .

Prof. dr. Zeiteles w Ołomuńcu: Hoffa ekstrakt Błodowy i 
czekolada słodowa są ndałe środki wzmacniające. P ro /, dr. K let- 
zinsky  we Wi>dutu, tajny radca sanitarny, D r. Or&tzer w W ro­
cławiu: Niei , lepszych środków p <żf wczc lejzącyob, jak  Hoffa
ekstrak t a łado wy i H tfft czekola la. słodowa. Prof. dr. Leyden: 
Lipski piać, 6 — 8 w Berlf .ie ordynnje Hofft prepar; ynaoeł; inie

Na osoblit wstawienie tlę m«go lekarze domowego dr. Arn~ 
heim, Aleksenderatrasse 50, ot zymałem dwakretuą posyłkę po 
13 flaszak pańskiego za wybór e uznanego piwa słodowego. Psń- 
skie piwo słodowe zdziałało ca moje od roku trwające cierpienie 
piersiowe, tudzież na ustawiczny kaszel i wypluwanie znaczno 
ulżenie, szczególnie wieczór i rano załywane ciepło. Upraszam o 
dalszą posyłkę.

Berlin, 8. października 1881 3809 I 1—4
H. Hanisch, Neue FrledrichaUr s ;se 5/8 pod Otto.

P r z e s t r o g a .
W »ij&tiie WTroby słodowe opatrzone są na etykie­

tach nboozną marn^ ochronną (popiersie) wynalazcy i
p i e r w s z e g o  i a b r y k a n t a

J a a n  H e f f ,  w formie <ai ilnej, pod tą zupełny podpis 
(Johann H /. Gdzie tego zuakn 
jako Łbsjw y, nie przyjąć.

Mnie] jak  za  8 zł. nie w ysyła się.
jako

suakn nie-ma, należy wyrób

Główny akład wo L u t o w i Zya. Enckera, J .  Beis»ra i P. Mlkolascha apt. 
K. Baitabana. H. Binmenfelda, WMarszeliriewiczz, E Kleina; K. KUmowi- 
esa, V. W. Królikowski, Jan  M ttlląr I Stan. Murklewioa; dalej w Bo- 
oówf: J. Michnik; Br ety: witoił.twski, Kulak i W. Adamowicz apt.j 
Otemiotece: W. Goiiohowski, Ign Schnireb, Braoia Tabakar, A Bajer; 
Jarotiam  Sani Ellenberg, W. Bohm apt.; Kmpolungi Kosiński i Tur- 
ozański; Araków-. J. TranczyńskI, Jan Jitniga, E. Radler, A. Siedlecki, W. Re­
dyk. Wiszniewski, E. Stockmar, W. Fenz na Kazimierzu, apt. p. .złotym 
orłem6. Ktiomyjai J. Różański i sp.; Nomy Sąe*; B. Jakubowski, W. F i­

lipek ap t; M. Kozłowski- M. Krng, l .  NahUk apt; Podhajce: St.
Karsykiewicz apt.; Bzewow: Sohaitter x  Cm., G. Neugebaner, Jaśkiewicz, 
g, Blumonfeld; Drokobtni: L. Dobrzy nieoki apt., T. Jabłońaki; Stryj) D. 
J. Nnssenblatt b  Cmp.; Słowisłaseom: J. Macnrą *pt., W. Waldeok i K«li- 
nan Jonas; Sambor; K. Mareseb apt., Antoni Kromer, J. Aleksie wio*; 8u- 
ommo: obie apteki; Tarnopol'. F- Jamrugiewicz, apt. Kahan i ap t Dr. Bu- 
obelt Tarnów; W. Mllldner pł ? . Zalesteoyki: H. Sternliob. Jasio T. W. 
rraglewhz. Eneóanp B. Dembińki  ̂ apt., Skakalaki apt. w Podgórzu, D. 
Jasieński apt. w Bodzanowie.

sza

aptekarza JUUUSZA HERBABNY we Wiedniu.
Pism a uenai la.

Do p. Zuljusca Herbabny, aptekarta we Wiednitt.
Pańskie „NEUROZYL1N“ działa wybornie 

w cierpieniach goi co ych, w skutek czego pole­
cam go w "ojej okolicy z najlepszą świadomością 
i sumieniem i upr.-szara o przysłanie za pob 
niem 2 flaszek mocniejszeg > gatunku.

Bibensbnrg, 21 czer./ca >881.
Paweł Tomek, prywatny.

Ponieważ przysłany mi prze; pana rNEUR0XYLIN8 oddał m. naj­
szybszą i najlepszą usługę, poleciłem go wielu innym cierp.ącym i upra­
szam o najrychlejsze nrzysłani > mi 3 fi-sz k mocniejszegd gatunkn.

Niederalp pod Miirzsteg, 20. marca 1881.
8685 IV 1—8 Cecylja Gamsjdger, gospodyni.

Przyjm pan moją wdzięczność za wyborny pań iki środ«k leczniczy 
„NEUROXYLIN“, który mię wyleczył aietylko z dotkliwych cierpień ner­
wowych, Ir cz także z reamatyzmn, boln w gł-wia i zębach. Także innym 
pomógł pański wyborn; środek Nenrozyliu. (Zamówienie).

Altpaki [Nezpakaj Czechy, U8 lipoa 1881.
Franciszek Nebesky.

Upraszam pono nie o 2 flaszki ekstraktu „NEUR0XYL1N“ mocniej­
szego gatnnku, < 1 bowiem w cierpieniach gońcowych wybornie skutkuje.

Pomeisl, J7. kwietnia 1881. Józef Sauerstein.

Cen . F akon (zielono opakowany) 1 zlr.: Flakon mocniejsze- 
gatunku (czerwono opakowany) na gościec reumatyzm i porażenie 
1 złr. 20 ct., p: cztą o 20 ct. wi jcej za opakowanie. Ka-
id a  flaszka opatrzona jest znakiem prawdziwości wyżej zamie­
szczonym, urzędownie zaprotokołowaną marką othronną.

Główny i klad  wysyłkowy dla prowincji: we Wiedniu, aptaca „znr 
Barmberzigkc 11* J .  H erb ab n y, N eu  in, K a ise rs tra a se  N r . 90.

-  Lakowy nab jć  można we'LWOWRi: w aptece pód „Srebrny; 
Orłem8 Zygm. Ruckera i w »pt. P io tra  Mlkolascha; w Krako­
wie: w apt. E rnesta Stotkm ara; w Białej: w apt. A. Reicberta, 
E. Kell -ra ; w BrzeŻanaCh: w apt B Demhińikiego; w Borszczo- 
wie: M. Ni m czew iki; w Czerniowcach u G 'lipowskiego; w 
Drohobyczu: w an t L. D .brzykieckiego; w Gurahumora: E 
Botezat; w Jarosławiu: u J . Rohm a; w Kiinpolung u F. 
F r itsc t; w Kołomyi: n J, Sidorowie**; w Krynicy: u H. Nitri- 
bit; w Milówce M. Quirini; w Mielcu: u A. Pawlikowskiego; 
w Radymnie n A. Karpińskiego; w Sadagórze u Rabinowicza; 
w Sniatynie u F. Niemczewskiego; w Suczawie: u N. Kuraozew- 
skiego; w Stanisławowie: w *pt. A. Beila; w Ustrzykach u 
J . Riedla; w Żółkwi: w o. k. apt. obwodowej A. Dadlec.

. • w - -j- "WTi-w-;

M I U U I T I !  i  M i S i
do zapuszczania podłogi

w pięciu kolorach, pudełko wystarczające na wielki pokój
k o s z t u j e  1  s # .

D o  n a b j y c l s  w b r n d l a c h :
we Wiedniu L. Brzeżany, w Pradze J . Preissig, w Bernie F. 
Schmidt, w Krakowie J . F . Fischer. K Okoń, M Jawornicki, 
A. SusBki, w Brzozowie A. Mariniowa i Sp., : Bochni J . Mi­
chnik, w Brzeżan8ch E. Moerl; w Brzeskn J . M. Celnik, w Jaś 
śle G. Steinhaus S y n , w Sanoku E Barth, w Nowym Sączu 
K. MOller, w Tarnowie Leszczyński Fr. i W. Hildner; w Sędzi­
szowie Mizerski, w Rzeszowie Schaiter i Sp., E. Neugebaner, 
w Przemyślu E. Machalski, M. Kozłowski, M. Krug, Domni- 
kowski i Bękner, w Jarosławiu K. Zabłotny, w Stanisławowie 
K. Kopacz, W. Waldek, w Kołomyi J. Różański, w Zaleszczy­
kach H Sanocki, w Czerniowcach Ig. Schnirch, w Samborz B. 
Żui wski, w Rohatynie F. Marr, w Horodtace C. Pocbowski, » 
Tam >poln A. Morawetza Spad. i E Frantz. w Brodach W. Ada­
mowi. zV w Podwołoczyskach G. Morawetz; w Serecie J . Dempniak.

Józef Klein
C. k. fabryka lakierów

poleca

Lakier bursztynowy
z farbą podłogi w cztereeh odcieniach

wysycha niezawodnie w przeciągu 6 godzin
a a  1 b i g .  a l .  1. 4167 8 -1 2

M a sę  <lo zapuszczania posadzek
w  trzech odcieniach 

1  p u d e ł k o  p ó l  b i l o g .  4 0  c e n t ó w .
Polecam również włpsnego wyrobn larb y  suche  

i  tarte, la k ie ry  w szelk iego rodzaju , p ok o­
sty* p rod u k ta  chem iczne, jakotsż główny skład 

artykułów dla browarów i gcrzelń.
  PASY skórzane do maszyn.

Na żądanie posyłam cenniki f r a n k  o.

a
§

i
9!
f i

*0
%

we  L w o w i
noasa

kolorowemi monogramami;papi< i ^oparty * k

f e l l t f l W f  . t S ;  1J5:
W' 100 sztuk kart użyto ych po d  60 i zŁ 1.20. 

E d u a r d  B o t o h a n ,  Papierhsndlnng, W ic  i c ż , I., Jasomirgottstras 3 8.

| |  Henryka Nestla „Mąka pożywna dladzieci^.
Wielki dyplom honorowy. 

Ziote medale
n a  r 6 ż'ny*eh w y s t a w a c h .

Tilctae świadectwa pierwszy oh znakomitoid 
medycyny.

' O O D f

M a l w ę  c z a r n ą
(czarna ró ż a , malva arborea)

i S P O  R Y S  Z
(seoale cornutnm), 

k a p u j ę  w  k a ż d e j  i l o ś c i

Apteka pod „ G w i a z d ą *

Najzupełniejsze pożywienie
dla dzieci przy piersiach i słabowitych. 

Znak . .ryczny. G łó w n y  s k ł a d  w e  L w o w i e :
w aptei Zygm. Ruokero, jakotei w apt. Piotra Mikolateha, Jak. B< 'sers, 

uL N»h iks, A. Sklspińskiego, Wlłd. Tepy i we wszystkich apt. w Gilicji.
Posska 90 centów.

Do n&bjcia w o wizystkicl aptekach Wiednia i na 
prowincji.

fĘ. PRZESTROGA: Tylko wtedy prawdziwe, jeżeli
„Wieka ua puszkach8 opatrzone są „nboczn marką 
ochronną8.

NB Niepr. Jńwym puszkom brakuje na ety­
kiecie wieczka podpis .głównego depozytarjnsza F. 
BERLYAK8. 4198 1 -6

.•4

L w o w i e . 8902 3 12

Już  dnia 

12. grudnia 

drugie ciągnienie
3°/o książęco

Przy odbytem dnia 12. 
listopada I. cięgni nin 
padły g ł ó w n e  wygrane 
101.000, 10.0^0 i 4000 
franków w złocie na ku­
pione w naszym kantorze 
losy, które natychmiast 
zostały zeskouiowane.

Najbliższe ciągnienia: 
Już 14. s t y c z n i a  i 

14. maroa.

3 p r c t .  k s i ą ż ę c o
Serbskie losy
z roku 1881 po 100 franków w złocie.

W  Bocznie pięć ciągnień,
dnia 11. stycznia, 1*. m«rca, 14. czerwca, 14. sier­

pnia i 14. listopada.
Każdoezesna w ygrana główna

franków i O O o O O O  w złocie.
najmniejsza '00 fra ców w złocie. Wygrane wy­
płacają się we Wiedoiu, Budapeszcie, w głównych 
miastach prowincjonalnych, w Belgradzie i we 
wi ln euro ejskich stolicach b o i  w s z e lk i e g o  
p o t r ą c e n i a .
Los przynosi S°/e odsetków w złocie.

Oryginalne ssy za gotówkę po 46 zł. oraz 
50 ot. za zapadły kupon.

K w ity poborowe (Bezugggoheino)
płatne w 14 miesięcznych rataob po 3 zł. i na o- 
statku 4 zł. Kupiciel nabywa już po wpłacie za- 
datkn 3 zł. nrawo d > wyłącznej i niepodzl-l grj

:807 Weeholergeoehftft ster Adminińtration dea 1—10
Wiedeń, TVTzi r n u u U  CU.' lo u ,

Wollzeile 10 i 13. »» i Y A t J f E U l  W ollaeilelO i 13.
sp iiniiw iiiiiiw w ii i ih m  m m  w i i n i a g i i — w  siiwii m g l o w i i  ■ ■ ■ i w i a — w i i i

/»90QOooooooooooooobot:
H a r l a n d e r s k a

K przędza do robót pończochowych 
1 n ici na szpulkach.

Nr wiedeńskiej i paryskiej 
wystaw ił odznaczone u ą |w y t-  
zzemsf nagrodam i.

Powszechnie ulubione z po- 
w-du swej wybornej jakości, do 
li abycia we ws yntkich handlach j

Znal Fabryczny dla hurtc mych i detailicznych austr. Znak fabryczny dla,
przędzy pończoch. wę^  jk,ej J o h i i .  38?4 1 -2 4  mcl i

V3QOOOtlOOOOOOQOQOQO<

—  ie ^ C H R I
■.....— g l a|wn e w ś w i ę c i e .

najlepiej posrebrzane towary metalowe
  (rh lisk le  srebro)
H®* Jedyne zastąpienie prawdziwy* iŁ sreber. 

Warstaty w Paryżr i Kai.srune.
Najwyiste odznaczenie na wszystkich wystawach Światowych. 

Polecamy n sze osnane za rzetelne, p id  gwarancją i z oznaosoniem 
djdbtkn srebra, najlepiej posrebruue i pozłacane serwisy stoł®w® 
cd najprostszych sztn eów. aż do misternych nastaw, utrzy­
mując zawsze tyoh przedmiotów obfity skład.

CHRISTOFLE & Cie.,
w e ' W i e d n i u ,  O p e r n r i n g

Bergera medyczne 
Mydło dziegciowe

Zaleeeai prmsm niknaitiiei lckariUt, iływtM w rfia/efc pwUtwanh Bmrmfj m• flrkwtfcfem nu
wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju,

oso iwie na efaroniozne pryszcze, parchy, ostudy i pasożytne wysypki, tu- 
dzież na czerwoność nosa, odmrożenia, pocenia uóg, łupieże w< włoBach. — 
Berjęeral mydło dziegciowe zawiera 40 prot. mazi drzewnej i ró­
żni się od wszystkich iunych tego gatunku mydeł. — Dla uniknięcia po­
myłek proszę wyraźnie żądać Bergera mydła di e r c  iwego i n- 
ważać na znaną markę ochronną. — Łagodniej szem my dii ; dziegciowem na 
uannięoie nleezystoAci płci, na wyrzuty skórne n dzieci, tndzież jako 
doskonały środek kosmetyczny do myoia i kąpieli w codzie .nem użyciu .iniy 
. . Bergera glicerynowe mydło dziegciowe, 
które zawiera 85 pret. gliceryny i jest perfumowane. 2652 12—24

Cena sztnki każdego gatunku 36 ot. wraz z broszurą.
Główna ekspedycja: Aptekarz G. B e ll w Opawie.
Z a p a tr  in ą jd n ł ,  , 1 ,  w e  w iz / ft k ie k  aptekach a o n a re k ii. G ł.w n e  a k ła d y : w .  L w o -

R̂ "a'J- H- ą  «-
„ v j 1̂ .®roi8ckJ l Ei" Li**ka i K. Gritnapann, w Braełanach , A . I i i l i d , r >  I a. I idakl o. w Caortkewi. a Ł. Noaia, w Dobroaiilu a N. Grotawiklaro, w Drehotrr- 
“ V*. J 1;?, I?' w Harodopoem Akseatewieaa, w Jarosławiu u Rokaa i Bshuea,w Koi |i » J. Bidorowieaa i z. Stenfla, w Krakowie » K. Btoekmara 1 W. Bedrka. wPraewyalu u Wł. Naklika, w Reeez.wi. u A. Kallnowakiefo i A. Karpldakteae, w Sambe- 

b * J. Alekaiowieaa, w Staniaławowio a J. Iłacurr i A. Awirowicaa, w strrju a Ł. 
Glrtaera. w Taraawio a A. Teneayaa i J. Belda, w Taraonolu a fr. Jamreflewieaa i n Cabanof® i wo waaretkieh prawie aptokaek Oalloji.

FOSFORAN Ż E L A Z A
P. L E B A 8 ,  Doktora Umi^etooAd,

i d d b b b b i ±

11

WWU, Tf — w , w p v .  J U . . MB  ®*f
Wszystkie nasze wyroby opatrzone są powyższą .marką fUbryomią 

I nazwiskiem . Ohristofle.«
Ilustrowane cenniki na żą lanie gratis.

J ż z : Przyjmujemy wszystkie przedmioty m^  Aowe da ponownego 
posrebrzania. :=•■=?» 3686 1 -1 2

Skład we Lw ow ie  u pp i. Ostrowski & 1. Strzelecki.

8 , u lica  V ivienae.

 , nieznoine boleAd____________  _j braku rwnlarneśd,dla dzieci bladjdk, wątlej budowy i deUkatnyoh' 1 dla werrsttloh oadb atarplscyah 
z aiedokrwistodet. Skuteczny, szybko działający, caogący byd zniesionym prasa aajdeJika- 
taisjszs żołądki, żrodak ten nie apr&wia ani zatwardzenia, ani nie działa szkodliwi* ne zęby. Oto sąjprzymioty, d a których nzyde jag., zaleoają lekarze.

Dla anlknienia licznych fałszerstw 1 nażladownlctwa, tądaó aby staeapei rządo­
wy traacozkl koloru niebloeblago, stósownie do prawa s 28 Listopada l i n ,  marka 
fabryosai >dpiz ORIMAULT et COłCP. z aajoowały sta na jsdn^ strkecta.

Ootl można w pWwnycA aptekach w P0L9CK l w i  USTRTt.

B .  « B B V B T H
e. k. nadworny mi ynista

W iedeń, Y ll. K a lserstra sie  71,
polec* dla salonów i eleganokich pomieszkań awoje w różnych kolo­

rach emailowane i udekorowane

l, i ug,uiu n ujuu i wentylacji
nąjwytworniejszam wykończeniu po miernych cenach, jak najnow- 

flzy swój własny wynalazek.
Zlecenia z prowincji załatwiają się najapieazuiej za pobraniem, 

kisze objainienia podaj % ilustrowano cenniki. 8876II 6—8

Zdobyczą dla św iata muzyJsralne^o

'4 be*«rrzecznię

Urszestriony

oes. król. nprzyw.

Te podaja niezrównaną pod trm względem korzyść, że na tym instru­
mencie można każdy podług uót ułożony^utwor muzyczny wykonać.

Polecamy nasze orizestriony przedewszystkiem
kawlarnlonk 1 restauracjom

do zupełnego zastąpienia erkieslry; 
dalej mniejszym gminom które nabożeństwa za pomocą mnsyki i śpiewu 

świątecznie] urządzić pragną, do
z a s t ą p i e n i a  o r g a n ó w .
W końco w mniej ziem wykonaniu K oi plus nitra do ustąpienia 

fortepianu w kółkach rodziny. 8678 1—8
Do nabyoia we wszystkich handlach instrumentów muzyoznyeh i lep- 

izyoh handlach zabawek.
O ilustrowane oennikl upraszamy udawać się bezpośrednio do 

jeneralnego ajenta dla Austro-Węgier
J.  H. 8CHLENKER ,  we Wiedniu, Gonaagagasse, 1.
o m a  llnskioh instrumentów muzycznyah, dawniej B a n i  E k r -  

lich dk Cmp. ,,w Goblis pod Lipskiem. ___________



YilstęiiC)B1ZYLEG0 TOWVItVI(hIE(«0
T j t r ó t r ,  I ł y n e h  i .  S ' I

polecają w największym wyborze po najumiarkowańszych cenach:
Materje wełniane w różnych wyrobach po 24, 27, 30, 35, 40, 50 i wyżej. 
Kaszmiry czarne i kolorowe czysto wełniane po 60, 70, 80, 90, 100 i

" f i

wyżej.
Materje jedwabne i weJniane do pokrycia futer. 
Flu szy do ubrań we wszystkich jakości ach 
C h u s t k i  himalaja, flacelowe i włóczkowe.

P r ó b y  n a  ż ą d a n ie  fra n c o .

T i f l O S A
pana Groult Junior w Paryżu,

Ulica St. Apolline Nr. 12.
ZUPA ZALECANA. —  Tapioka Brazylijska czysta i naturalna jtst po­

karmem smacznym i pożywnym, zdrowym i wzmacniającym dla chorych, po­
siada własności hygieniczne uznane i potwierdzone od dawna, ale nie ma 
produktu służącego do pożywienia człowieka, któryby podlegał liczniejszym 
fałszerstwom. P. Payen sławny chemik, eztonek Instytutn francuskiego', w 
swej uczonej rozprawie o  p o k a r m a c h  d o  s p o ż y w a n i a  p r z e z  
l u d z i  u ż y w a n y c h  tak określa własności Tapioki czystej i naturalnej, 
które ją wyróżniają, od Tapioki sztucznej: Pratodzitoa Tapioka brazylijska 
czysta i naturalna w niczem nie psuje bynajmniej smaku i zapachu 
rosołu, ani mleka. Tapioka zaś podrabiana zmienia i psuje smak pły­
nów, robi je nieprzyjemne/mi. 5636 2 26

Kupujący, którzy żądaó będą aby na każdej paczce znajdowały się cechy 
prawdziwej i czystej Tapioki Groult, unikną fałszerstwa i oszukaństwa.

Jedyne składy prawdziwej Tapioki Groulta znajdnją się we Lwowie o p. 
K. Mikolascba i w magazynie korzennym p St. Markiewicza.

poszukuje posady. Adres: W o jc ie c l 
D n m s a s b i ,  ogroduik zostający obi 
cnie n W. pana Bryk czy dskiego w ~  
e y k o w le  pocs. Stanisławów.
<289 1—4

Ogrodnik
praktyczny w każdym względzie sweg 
zawodu, posiadający chlubne świadectw 

posady.

Pa

G. Singer Tryest.
pierwszy i’najstarszy handel wysyłek 
2842 pocz*ą, poleoa: 1 -10
n tto 43/« klg. ) ajlep. zachodnio indyj 
K a w y l s n t l g n a  tylko zł. 4.75 

netto 4*/4 klg. najpr aromat. 
K a w a  b a b i a  po tylko zł. 6 47 
włącznie z opakowaniem, oclen era, 
franco do każdej stacji pocztowej za 
pobraniem. Za kolor natufcliy gwa­

rantuje się. — Cenniki franco.

i i  a sezon z imo wy! 
A Z Y  N F  J J

C la y to n  & S h u t t l e w o r t h f ;
we Lwowie przy ul. Gródeckiej 1. 22

polecają na zbliżająey się sezon zimowy swój bogato zaopatrzony skład 
jW  w  maszyny de przyrządzania karmy dla bydła jakoło:
y  s ie c s f e a r n le  o r y g i n a l n e  a n g i e l s k i e ,  fe r a ja e s e ,  s i a r -  
j£  p a c c e  d o  b u r a k ó w ,  f l r o t o w n i k i ,  g n i o t o w n i k i  it d .

W W  Ilustrowane oenniki gratis i franco. fĘlf
^  3 R e p a r a c j e  wszelkiego rodzaju m a s z y n
■y wykonują w swoim nowo nrządzonym i para pędzonym warstacie, dokla- 
■yr dnie i tanio. 4140 8 20

mSHSSSHHSSHSHHSSSSSShSHkkHSSSSShSSHhm
MIotąd nieprzetcyższone

w  sw ych skutkach leczniczych  
na krtań, szyją i p łu ca ,

F r y d e r y k a  K o l t a c h a r s c h a

leczenie metodą inhalacji
które nżywa się bez wewnętrznych medykamentów, 
jedynie zapomocą wdychania .balsamiczno, roślinno- 

. mineralnych preparatów. Od wield- lat doświad-
wnyi

głównie starsza panie 
balsamu briosowego

Jednym z głównych warunków piękności jest płeć. Nawet 
mniej foremna twarz może nas zachwycić, jeżeli znajdzie- “  
my płeć bez zarzutu. Ale także najregularniejsza piękność ^  
dojiero wtedy zasłnży sobie na pochwałę, jeżeli będzie ł ,  
ezystą, lśniąoą i młodzieńczo świeżej płci. Liczna ilość rk 
pat nie może mieć pretensji do piękności, jeżeli płeć ich ^  
nie podtrzymuje. Ażeby sobie piękną i świeżą płeć ni do 
późnej starośoi zapewnić, należy używać, przez wielu zna- r*S 
komitych mętów, a to prof. Pysflnch w Londynie, prof. 
Bespi, dr. Jflngera , dr. Raudnitza polecony, od 14 lat z 
nadzwyczajnym skutkiem . 
b r z o z s w y  Ł em glelm . 
wia w skutek szkodliwego
woda innych przyczyn zbrzydłą płeć, a nawet w ekntek

Czyni swiędlą i ze- 
emny koloryt, na co ^

ospy oszpeconą twarz przywraca do znpełnej gładkości, 
■ehtą skórę znowu świeżą i gładką i nadaje jej przyjei 
głównie starsza panie i panowie uwagę zwracają. Żepanowie uwagę zwracają. Ze oprócz d t .  Lenglela , 

 , -----eg0 ł niezawodniejszego środka na upięk- »niema lepszegi 
izenie i konserwowanie twarzy, stwierdzili ci, którzy 
dzbanuszka 1 złr. 50 et. — We Lwowie do nabycia *

ćzono skuteczności tego leczenia we wnyłtkich sia­
to : prseeiw katarow i phreoweniu, rozdęeiu 

kaszlowi krwawemu, krw otokow i, karczom
‘ Ol

zapalenia krtani.

bościacb organów, oddechowych, a t o : przeciw katarow i płaeowotuii, rozdęeiu 
płno, suchotom [tuberkułi '  * * ‘

cowyeh, zapalenia błon płacowych, rozdęeiu 
ni, kokfaŻWwf, katarow i

ułom], kat
piersiowym, knrenom błon płuoow 
błon, krupowi, katarowi w krtani, 
nosowemu, katarow i zwykłemu, chrypce, u tracie  g lo sa  itp. Pan profesor Dr. 
Niemeyer dawniej w Magdeburga i w Lipska, poleca takowe w swojem nowo wydsrom 
dziele „Die Lunge“ jako stosowny środek przeciw powyższym chorobom. Są również 
świadectwa, wystawione przez znakomitości medyczne w kraju i zagranica do przej­
rzenia. Bliższe szczegóły o skutecznem użyciu tego wdychania zawiera broszura pana 
Dr. K .  O m b e r U  we Wiedniu, Kohlmarkt Nr 8- specjalnego lekarza chorób or­
ganów oddechowych, gdzie także tych aparatów nabyć można.

C e n y  : Aparat inhalacyjny ulepszony . .............................8 złr. 60
Preparaty bals&miczno-roślinne] na 10 podwój....................1 złr. —

, mineralne 1 w d y c h a ć .........................1 złr. —
Broszura trzecia poprawne wydanie . . . . .  — „ 60

Przesyłki uskutecznia punktualnie podpisany za przekazem pocztowym lab za za­
liczką włącznie 60 c. za opakowanie. F r i e d r i c h  J K o l tn c h s r s c h ,

apt. w Wiener Neustadt.
O r o b i e  (Dalmacja) 10. maja 1881.

Wielmożny Panie 1 Działalność psńskioh preparatów wydała w mojem cier 
pienia najlepszy skutek i mam nadzieję, że będąc obecnie przesiedlonym z okolic 
górskich w pobliże morza odzyskam najzupełniej moją dawną rzeżwość po wyży­
ciu 10 podwójnych inhalacji. Z poważaniem

K a r o l  Gn 1 i n, e. k. jenerał major.
Do nabycia w aptekach: we LWOWIE n pp. P .  M i k o l a s c h s ,  1 Z . R n  

c k e r a ,  w BOCHNI n p. F r .  R e i s s a .  4248 1—12

takowy używali. Cena k  
apt. Z y g m . H a c k e r a ,  F

5701 2 - ?  *

A G  A Z  Y  N F U T E R

P. CZAPCnŃSKIBSO
( d a w n i e j  S t a n i s ł a w  A r n u t y s )

w© Lwowie, ul. Kalicka, nr. 1.
poleca

t a t r a  sio  p o d r ó ż y  i  d o  m i a s t a  męzkie i damskie. 
l * a l c t o t y  d a m s k i e  (inaczej p o l o n e z y )  podszyte i wyłożone fa- 

trrm n<. sposób m<;zki.
K o ł n i e r z e  I z a r ę k a w k i  d>mskie w rozmaitych gatunkach.
K u rtk i d o  polewania, kołpaki, c ia p k i,  deki do sani i przed 

łóżka. Z arękaw ki m yśliw skie futrzane które szczególnie dla 
P P -  urzędników kolejowyoh ,ą  nader praktyczne od ał. 2.60 do 6 zl.

Wszelkie wyroby wykonywane są podlng najśwt-ż-zyoh żuruali.
Ceny najnmiarkowońsze.

Dla dogodności moich T, T. odbiorców otrzymuję znaczno ze- 
pasy W IE R Z C H Ó W  g o to w y c h  do FUTER damskich tak z m n* 
t e r r l  w e ł a l a n y c h  jauoteż czysto j e d w a b n y c h  liońikieh niemniej 
posiu am na składzie w ie r z c h y  gotowe do futer męskich

Zamó wkuia z prowincji za nades.aniem dokładuej miary, uskutecz­
niam z największym p o s p ie c h e m ,  a k u r a t n o i c i ą  1 s u m ie n n o -  

■ e l f ,  g w a r a n t u j ą c  za prawdziwość i dobroć towaru.
__________________________________  O e n n i k i  n a  ż ą d a n i e  f r a n c o .

Galie. Bank kredytowym
PAPIER RIGOLLOT

musztarda w arkusikach do Sinapizmów
PRZYJĘTY PRZEZ SZPITALE W PARYŻU,

PRZEZ AMBULANSY, SZPITALE WOJSKOWE, PRZE* MARY­
NARKĘ FRANCUZKĄ 1 KRÓLEWSKĄ ANGIELSKĄ i t .  d .

Jedyny którego wprowadzenie do Cesarstwa Rossyj-
skiego zostało upoważnione przez Komitet Lekarski 

w Petersburgu.

PkiUdelpiiisi 1376
Nie należy uważać 

z a  P R A W D Z I W Y  
PAPIER RIGOLLOT
tylko takie arkusiki,które

SKŁAD GŁÓWNY 
2 4 , A e e n u e  Y i c t o r i a

Apteka  „znm  h e il. Leopold" we W iednia
Stadt, Ecke der Planken- und Spiegelgasse 

F I L I P A  N B U S T E I N A ,
poleca PT. Publiczności szereg ś r o d k ó w  r z e c z y w iś c ie  s k u t k u j ą c y c h  i  t o a le to w y c h , które się 

sprawdziły wypadkach przez pewne wyleczenie. Tysiące świadectw mamy pod ręką.
PT. Publiczność uprasza się, żeby tylko te środki za prawdziwe przyjmywała, które opatrzone są naszą firmą.

przflc yszczają krew 
szkodliwe, przydają się

Oeukrzone krew przeczyszczające 
pigułki 6w. Elżbiety, " G g & l®

a przytem są zupełnie nie- 
•ię szczególnie na złabości w 

spodnich częściach'ciała, przeciw febrze, słabościom 
organów płiwowyoh, przeciw słabościom skórnym 
i ocznym, słabościom n dzieci i kobiet, nchylają 
każde zatwardzenie, to iródło wielu chorób. Pi­
gułki t« są w swym rodzaju wyrobem najdoiko- 
nalmiym a przytem najtańszym Kulon z 8 pudeł­
kami, zawierające 120 pigułek kosztuje 1 li . po­
jedyncze pudełko 15 «.

Pigułki t«, pocieszają się s powoda swą] 
wyborną) sknteeanoścł powazeehnem watę- 
ciem i  zasieiyeone io*taly ebwslobnam 
świadectwem radey dwom prof. Pitha.

Przestroga! Każde pudełko, na którym 
niema firmy : Apotheke „zom heil. Loopold* 
jest faliyfUatem, przed kupnem którego ostrzega 
sio. Należy dokładnie baesyć, ieb yn le kupić 
z łego, żadnego skntkn nie sprawiającego, a 
przytem szkodliwego preparatu. Trzeba wy­
raźnie żądać pigułek Filipa Neasteina ; takowe 
są na obwinięcia przepisu 
ażyeia opatrzone 
ubocznym podpisem.

środ-
do farbowania i kon­

serwowania włosów, nadaje włosom pierwotny ko­
lor. Cena wielkiego słoika 2 zł., mniejszego 1 zł.

Pomada Browna, Jke6d®“ f

Proszek do zębów Vlctoria
ztych środków d0 czyszczenia zębów po 36 ct.

Wyskok na wole,
cin szyi 70 ci.

U l  I > A n lin  jedynie zkntknjący środek przeciw 
111 AM3UIW, wypadaniu włozów i do zupełnego 

uchylenia łupieży 1 zł. 80 ct.

Dra Fremonta likier regeiiera-
o i r l n i r  najlepszy środsk wzmacniający i oie-
c y j n y  gwiająey 2 zł._____________ . .

p l w n  ł n l a i l z ł A  lepsze 1 zdrowsze, jakw sir. Ir IWO z e if lZ lR lo  stk:e preparaty słodowe dla
zdrowych, rekonwalescentów i chorych wzmacnia, 
jące i pożywiająca. Cena 60 ct.

Cremc de Y l e n n e ' ^ ] , ? ^ ? .
Słoik 1 rł 20 ct.

Hallera pastylki jodowe, peS*]ąncz7a'
tran rybi. Te pastylki leczą zzkrofnły, zastarzałe 
choroby syfilistyozne, cierpienia gruczołów, bole 
óoz i t. p. Pudełko 60 ct.

Dr. Collmanna środek do farbo­
wania włosów, znpełnie nieszkodliwy, na daje każdy
kolor [ czarny, brunatny i blond siwym] włosom 3 xt.

Proszek damski, orjentalny,
gładkości, delikatności i miękości [biały
ioi '  '  '  ‘ ■

inb ró­
żowy] 1 zł. i po 50 ci.

Elektro-motoryczna chusteczka na
szyję, przeciw gwałtownenu boln zębów n dzieci, 
używany z najlepszym skutkiem 1 zł. 60 ct.

Beanme Slreme ^  “  *

Iu Jectlon C ad elle , g j ,
(wyciek lub białe upławy), nie pozostawiająo złych
po sobie skutków I zł. 60 c.

Wódka francuska
Dr. Haidera Proszek do z^bów 35 ct.
u , _ w o d a  do ust dr. Fabera, do hy- 

lU C a iy p iU S  gienicznego pielęgnowania ustnej
Cena 1 zł. 20 ct.

yictoria E lliir  hygieniąue wp0Jd7d0
Flakon 1 złr. ___________nst.

H f A n th fn  wjb°rny środek żołądkowy, uśmierza 
J U e n t n i n ,  ^Qrci4> Używany także jako tynktun 

na zęby 1 woda do nst 60 ct

rąk i nóg no ct-
Mydło Salicylowe

Storax-Ci*6me,

Ntstia kortdetoicane mleku sneojcursŻK 45 ot. Mączka dla Jstsci 7VrWła po 90 e, 
da do u»t [Poppa] 1 zł. 40 ot, Dr. Pftffermatma parta na $i _
tynapizmowy 10 kartsk w paszce blasiansj 46 ct. Noneegiki tran rybi  --------      .
esencja łopuchowa 90 c i, pomada łopucśowa 60 et. Bhumin, najlepszy środek przeciw kanarowi 70 ot, Esterhaiego^,Pjry’u*

a dla dstset Nr. Ula po 90 e., Dr. Uollts pro**** na Iraunente  ̂p i trato ot ot. Anaterynowa wo - 
ifby po l f l .  25 ć., Palta pomada resedmea po l  Ml. 50 e., *a*eto na skladsi*. Wiedeński papier 
i  tran rybi flmika 40 ot. Proszek Ninon na ręoe do udellkscenia rak 50 ct. Winkilmayera- . — _ . . m ir 4 - 1 ' ‘ ‘ ■

odrótyi 80 ct. Hitpilatorium najleszy śroćek na wyniszczenia włosów po S zł. 60 ct., 2 ał., i 1 zł. 60 ćt. Apteceki do podro.ży » domowe od zł 2.60 do ał. 16. 
Wielki skład perfum, mydełek, pomad itp. piereeetyeh firm paryskich. Prawdziwa herbata moskiewska 1 *1. l/« funta okład tesselkich moiebnych instru 
mentóso do użycia prtet tiebie samego, ,
ioaleteteyeh. Poleoamy P. *F. Publiczności leki W ccukrżataych poste 
glan sody, mągueiią itp. po najtańuych cenach. Znane specyfika w farmacji 
zawsze na składzie.
Wysyłamy

pomad itp: piemssyeh Arm paryskich. --------------------   _ ... „     . . . .
ego, ja i to i klystyry tłrtykatoki, bandaie, najtaniej. Wielki skład set ek do łfodw. pudrów i innnyeh artykułów 

cuknaiycn pośKolach, a to: chininę, kopaiwę, preszki Dowera, żelazo, tran rybi, bromkali, rebarbarnm. dwnwę- 
ji francuskiej, angielskie), amerykańskiej, niemieckiej, szwajcarskiej i anstryackiej mamy

8750 1—B
zapłatą w gotówce lub za zaliczeniem i opuzzozamy odbiorcom en gros znaczny rabat. g ^S k ład  we Lwowie: w apt. Zg. Ruotsra i J. Beisera.

we Lwowie, ułiea Jagiellońska, i. 3., 
wydaje —  począwszy od I. stycznia 1881

m m n  kasowe
Ns

z 30-dniowem wypowiedzeniem, 
zaś wszystkie inne w obiega znajdujące się

• s y y j n a t y  k a s o w e

począwszy od dnia 1. kwietnia 1881
będą oprocentowane t y l k o  po *4 [;J z 30-dniowem wypo­

wiedzeniem.
Lwów dnia 1. stycznia 1831.

D y r e k  c j a
[Przedruk nie bidzie opz&cony.J

8
H

5
i

Cukierki przeciw kaszlowi Margarety 80 ct.
A |.a I i 1. |T| na wszystkie choroby uszów, a to na 

głuchotę, szum W uszach, itp. używa 
się ze skutkiem 70 ot.

Pasta do zębów Odontin,
dc perłowej białości 70 ct.

Dr. F a b e r a  m y d ło  F n r l l a s  1 zlr.

P O -  0 sprowadzone z Chin, uśmierza natychmiast 
_______ * najmocniejszą migrenę i ból głowy 1 zł.

Dr. Bayera prawdziwa Pulcheryna,
jest najlepszym środkiem przeciw ostudom, pic- 
gom, nadaje płci koloru róży i lilji 1 zł. 60 et.

Dr. Lengleba balsam brzozówy
1 zł. 50 ct. Doświadoarny środek na pielęgno­
wanie płci. _________

o  n  .•  I  * ,  s z c z e g ó ln i e  przeciw nie-Salicil-autlsultiu, mośnemu poceniu

WIECZNA PIĘKNOŚĆ SKÓIIY OTRZYMUJE SIĘ PRZY UŻYWANIU

P A R F U M E R I E  O R I Z A
d e  L. L E G R A N D

Dostawca Rossyjskiego Ce**rskic90 Dworu 

O R I Z A  L A G T Ć
l o t io n  4M U U IIV I

BieU i ośw ieżn sk A s ^ ę p ę d z a  i n in o z y  piegi.

8 A v ° N  O R I Z A
Doktora O■ R*vail, aąjłagodniajBMmydło dla akóry.

CSS-ORIZa  e t  ORIKA-LYS
Wajnowszs perfumy przyj#* i niywans praz twUi nUjsncki.

O R I Z A  P O W D E R
nY żow r podzb

Przylegający do skóry I nadający j«J dsllkatnoJć sksamitn.

w ri w s T ■ - h 2 n o n r.   | -K'Ali GŁ
Dostoćvtao*na W9 Lwowie w sptoce ł*. Mikoischa i w układach perfum JAHLA i Strzyżowskiego.

M O L L A  p ro sz k i s e id lio k ie .
Jedynie prawdziwe,

najlepsze i najtańsra
juydło 26 ct.

Sekriera pigułki na zęby j
kiem na popsute zęby 26 ct.

c“^ n i e  ikutknjące na wszy- 
łtkić słabości naskórnie 80 c.

jeż ni na każdej pudełku znajduj* się na etykede 
erieł i moja ki k a Krotnie odbita firma

Ud M lat zawsze « najlepszym tku”kiem sjy 
wane na wsielkiego rodznji chorsthy żołądka  
i przeciw z w ie b n ię t e m n  t r a w i e n i a  (brak 
apetytu, zatwardzenie > ) ors^ciw faonge*
•tli,i u krw i i cierpieniom hemoroldal- 
Bym. Szczególni zaleoone osobom, i trndnionym 
yrzy rajenie sfedząciem
Fałsyywe wyroby będą sądownie ścigane.

Cena epleczętowanegn pudelka oryglnslnego i  *łr. w. a.

i ^ N f ^

kaja n a t y c h m i a s t  każdy kaszel i boi w piersiach 70 ct.

Wyskok przeciw gnśeowl, arorna-
—rtmiY P0,6?4 **9 hajmocniej wszystkim na

ly C Z I l j  > gościec i reumatyzm cierpiącym 70 c.

F l n k A r - P u l Y e r  P®d*łko 80 ot. Doświadczony 
" ________ irodek na ksszel I ehrypkę.

Pomada Tannluowa \ , f . otv  wybornie ikutkująoy
pmciw ^łfliów.

Wódka francuska i sól,
ból głowy uszów i zębów, na blizny i rany, na owrzodzenia 

wszelkiego rodzaju i t p. — W c  n a s i k a r h

najpewniejszy środek domowy dla cierpiącej ludzkości na wszystkie we­
wnętrzne i zewnętrzne zapalenia; na rozmaite słabości; do ożycia na 

skirowe, zapalenie óoz, spar<>liżowania i zranieniazapalenie
wraz i  przepisem użycia 80  ct- w.

kadtenia po

Olej tranowy z wątroby Dorsza,
kich innych w handlach się znajdujących gntnnków do celów leczniczych się przydaje.

Cena flaszki wraz a przepisem ożycia 1 z łr . w. a.
G ió w u y  s k ła d  w y sy łe k  u  A  M o l l  o k . d o s taw cy  c a d w o rn e g o , W ied eń , T n c h la u b e n .

Składy wo wszystkich znaczniejszych aptekach monarchii lab w handlach materjałów aptecznych. W mitjsco 
wościach, gdzie niema składu, otrzymać mogą także prywatne osoby przy więksi ej sprzedały odpowiedni rabat.

Uprasza się F. I .  publiam oii, wyrośnie ią d -6 preparatów M Q L i-A  i li tylko U przyjmy 
wad, które opatrzone są marką ochronną i  podpisem.

Składy w* Lwowie: J B-i»er apt,, F. W KróiRowski, Zyg.Eneker apt , 8*- Markiewicz,W.Marszałkiewicaj 
w Białej-. A. Beicfcert, spadk., Erirh Keler apt.; w Brodach: M. Kulaka i E. Liszka a p t.;*  Bwciociai L Neuman uj w 
Csemuneeaeh: Ignacy Schnirr.h, C. Alth apt., J. Golichowski apt ; w Drohobyczu: Dobrzymecki apt.) w Olinia 

A. Heim apt., w Gurahumora: A. Botezat apt, w Bulietu: A. Gotsonner apt.; w Busiatynie W Czerski 
apt.; w Jarosława: Józ. Bohm» apt.: w Krakowie: F. Sobiejrajski apt., W. Bedyk apt, M. Jawornicki, K. Wiśniew­
ski apt., w Limanowle A. Mttller apt.; w Mielcu: A Pawlikowski apt,; w Ntwym aąeeu: R. Jakubowski apt; w 
Nowym Targu: K  Laur; w Podteoloetyekaoh: G. Morawetz; w Frteteoreku: bwitalski apt.; w Prtemyłłu: F Nah- 
lik, F. Gojdeoska; w Sternowie: J. Bchaittor A Comp.; w Samboree: J. Alekslewicz apt., C Marsoh apt.; w Stani- 
sławowie: Alb. Amlrowiei apt.; w Stryju: J. Zgózskf apt; w Sscsokowy: Bappaport; w Tarnopolu: E.
Kahane apt., F. Jamroi

twiei apt.; w Stryju: J. Zgóriki a p t; w Ssotakowjf- Bappaport i w Tarnopolu: E. Franta, H. 
ogiewicz apt., A. Morawetz spadk.: w Tanowie. W, T. A. Wielogórski, W. Mfildner k  Comp., 
Y Leszczyński; w Wadowicach: Ig. Broslg; w ZbaraZu: N Sfissermann.

i

Wydawcy G ro m a a . Odpowiotóalny redaktor Jan Dobrzański. % drukarni „Gaiety Narodowej."


